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Uniwersytetu w Szczecinie

U progu ważnej decyzji
W C Z O R A J w  Z a m k u  K s ią ­

żą t P om orsk ich  o dby ło  
s ię  p le n a rn e  posiedzenie 

K o m ite tu  ds. P ow o ła n ia  U n i­
w e rs y te tu  Z a cho d n io -P o m o r­
sk iego  pod p rz e w o d n ic tw e m  
p ro f. P io tra  Z a re m b y  z u dz ia ­
łe m  w ic e w o je w o d y  szczeciń­
skiego A n d rz e ja  G łow ack iego  
o raz p re zyde n ta  m ias ta  Jana  
S to p y ry .

N iespe łna  10-m iesięczna dz ia ­
ła lność  k o m ite tu  b y ła  e ne rg i­
czna i  owocna. Zdo łan o  pozy ­
skać śro d ow isko  a ka d e m ick ie  
Szczecina d la  s p ra w y  p rzysz łe ­
go u n iw e rs y te tu  —  każda  z 
ucze ln i za de k la ro w a ła  k o n k re t­

n y  w k ła d  w  dz ie ło  tw o rz e n ia  
n o w e j ucze ln i.

N A  szcze g ó ln ą  u w a g ę  z a s łu g u je  
k o n s e k w e n c ja  w ła d z  w o je w ó d z tw a  
w  s ta ra n ia c h  o  p r z y b liż e n ie  c e lu  
ja k im  Jest p o w o ła n ie  u n iw e r s y te tu .  
D z ia ła ją c  r a m ię  w  r a m ię  z o b y w a ­
te ls k im  k o m ite te m  s to p n io w o  z d o ­
b y w a n o  z w o le n n ik ó w  d la  s z c z e c iń ­
s k ie j  id e i  o ra z  k o n k r e tn e j  w iz j i

(D okończen ie  na s tr .  2)

0  emeryturach i rentach 

prawie wszystko

Ustalono
terminy wypłat

K O L E J N Y  d y ż u r p rz y  re d a k ­
c y jn y c h  te le fo na ch  b y ł znów  
bardzo  gorący. D y re k to r  ZUS 
Tadeusz D ra b ik  i  zastępca d y ­
re k to ra  L e o ka d ia  S w irk o -K ru -  
k ie w ic z  bez p rz e rw y  przez p e ł­
ne t rz y  g odz iny  o d p o w ia d a li na 
p y ta n ia  naszyeh C z y te ln ik ó w . 
T a k  ja k  i pop rzedn io , d o tyczy ­
ły  one sp ra w  różńych , zw ią za ­
n ych  za ró w no  z now ą  ustaw ą, 
z fu n k c jo n o w a n ie m  ZUS, z k ło ­
p o ta m i życ ifl codziennego, z 
k tó r y m i b o ry k a ją  się re n c iśc i
1 e m e ryc i. B y ło  sporo  sp ra w  
in te rw e n c y jn y c h , k tó re  będą 
p rzez Z U S  za ła tw ian e .

R e la c ję  z d y ż u ru , a w  n ie j — 
o dpow iedz i na  zadaw ane p y ­
ta n ia , p rzekażem y w k ró tc e . O d 
p o w ie m y  też na następne l is ty  
C z y te ln ik ó w . Dziś  chcem y po­
in fo rm o w a ć , że szczeciński ZUS 
u s ta li ł ju ż  te rm in y  w y p ła t  z re ­
w a lo ry z o w a n y c h  św iadczeń.

P IE R W S Z E  w y p ła ty  (w ra z  z 
w y ró w n a n ie m  od 1 s tyczn ia  
b r.) o trz y m a ją  re n c iśc i i  eme­
r y c i p o b ie ra ją c y  św iadczen ia  w  
d n iu  25 każdego m ies iąca  —  
o trz y m a  ' je  w ię c  25 m arca  
1983 r. N astępn ie  z re w a lo ry z o ­
w a ne  św iadczen ia  w ra z  z w y ­
ró w n a n ie m  o trz y m a ją  c i, k tó ­
rz y  p o b ie ra ją  re n tę  czy em e­
ry tu rę  w  20 d n iu  (20 k w ie tn ia  
1983), 15 (15 m a ja  1983). 5 (5 
cze rw ca  1983), 10 (10 czerw ca 
1983) i  w  30 d n iu  m ies iąca  (30 
czerw ca  1983).

Nad projektem ustawy o prywatnym handlu i usługach

Druga strona interesu

W  przyszłym roku

P R Y W A T N E  M A Ł E  S K L E P IK I  od d aw n a  w p isa ne  w  k r a j ­
obraz naszego g en e ra ln ie  uspo łecznionego h a n d lu , la ta  całe 
w y k a z y w a ły  w y ją tk o w ą  odporność na k a p ry s y  w ła d z y . Raz 
je  lik w id o w a n o  (bo n ic  bardzo  u zasadn ia ły  się w  so c ja lis tycz ­
n ym  m ode lu  gospoda rk i), in n y m  razem  w  im ię  in te resu  spo­
łecznego p rz y m y k a n o  oczy na tę  system ow ą  dew iac ję . N ig d y  
je d n a k  n ie  t ra k to w a n o  „p ry w a c ia rz y "  ja k o  p a r tn e ró w  w  ry n ­
k o w e j grze, co n a jw y ż e j przeznaczano im  ro le  rozpasanych  
bonzów  w  re p o rta żach  z życ ia  p o lsk iego  „h ig h  ł i f e ’u ” .

S T A T Y S T Y C Z N IE  rzecz u j ­
m u ją c , w  c a ły m  k ra ju  ty m  ro ­
dza jem  dz ia ła ln o śc i p ara  się 
126 tys ię c y  osób w  29 tys . p la ­
có w ek  h a n d lo w y c h  i  usługo­
w ych . W  te j lic z b ie  93 tys . to  
osoby św iadczące u s łu g i t ra n ­
sp o rto w e  (g łó w n ie  ta k s ó w k a ­
rze). D z ie d z iny , w  k tó ry c h  p ry ­
w a tn i k u p c y  szczególn ie  zazna­
cza ją  s w o ją  obecność, to  w  
p ie rw s z y m  rzędzie  na leża łoby 
w y m ie n ić  w ła ś n ie  tak s ó w k i, 
za raz potem  żaś han de l ow o-

Ferie zimowe — 
normalnie

W  P R Z Y S Z Ł Y M  r o k u  s z k o ln y m  
1983/84 m ło d z ie ż  s z k o ln a  b ę d z ie  m ia  
ła  p o n o w n ie  d w a  ty g o d n ie  z im o ­
w y c h  w a k a c j i .  O s ta te c z n ą  d e c y z ję  
w  te j  ‘ s p ra w ie  p o d ję ło  M in i ­
s te rs tw o  O ś w ia ty  i  W y c h o w a n ia . 
F e r ie  z im o w e  d la  w s z y s tk ic h  t y ­
p ó w  s z k ó ł p rz y p a d a ć  b ę d ą  w  ty m  
s a m y m  te r m in ie  o d  28 s ty c z n ia  do  
11 lu te g o  1984 r .

ca m i i  w a rz y w a m i (25 tys. p la ­
ców ek). R zadz ie j spotkać m oż­
na  p ry w a tn e  sk le py  p rze m ys ło ­
w e  i  za k ład y  gastronom iczne .
N ie  p ieszczony Zanadto do te j 
p o ry  se k to r n ie  uspo łeczn iony 
dos ta rczy ł w  ub. ro k u  do b u ­
dżetu  p ań s tw a  5 m ld  zł. M n ie j

(D okończen ie  na s tr. 2)

Historia bez happy endu

POWROT...
5 G R U D N IA  1981 ro k u  w z ią ł 

z k a b in y  to rb ę  i  w a lizkę . W y ­
szedł na p ok ła d , p od a ł rękę  
w achtow em u...

—  G dzie  idz iesz , A n d rz e j,  z 
ta k im  biznesem ? N ie  o dp ow ie ­
d z ia ł i  zszedł po tra p ie  na  ke­
ję  p o r tu  w  V an co uve r. Po k i l ­

Sympatycy piłki nożnej już wiedzą!

to  w y d a w n ic tw o  k tó re  pomoże każdem u w  ś ledzen iu  p rz e ­
b iegu  ro z g ry w e k , ty p o w a n iu  fa w o ry tó w , sporządzan iu  tabe l 
i  p ro w ad ze n iu  lig o w e j s ta ty s ty k i

A 32 S T R O N Y  - f  i lu s tra c je  A  T Y L K O  20 Z Ł  A  DO  
N A B Y C IA  W  K IO S K A C H  „R U C H U ”  w  p ie rw szych  d n ia ch  
p rzyszłego tygo d n ia .

k u  m in u ta c h  z jego  po la  w i­
dzen ia  z n ik a  m a c ie rz y s ty  sta­
te k  m /t  „O rc y n ” , na leżący do  
ś w in o u js k ie j „O d ry ” .

I  w  te n  to  p ro s ty  sposób 
s tarszy ry b a k  A n d rz e j D ry g a l-  
s k i p o w ię k s z y ł g rono  lu d z i, 
k tó rz y  schodząc z p o ls k ic h  je d ­
nos tek  ło w czych  zd ecyd ow a li 
się na  c a łk o w itą  zm ianę do­
tychczasow ego życ ia , s ta ł się 
uchodźcą. O te j porze  jeszcze 
n ie  sza la ła  na  Zachodzie  fa la  
p lo te k  . i  „w ia d o m o ś c i p ra w ­
d z iw y c h ”  o Polsce.

(D okończen ie  na s tr. 3)

W  obecności

5-151 ruego dziecka...

Wstrząsająca zbrodnia 
na u l. G orkiego

12 S T Y C Z N IA  b r. wcze­
s n ym  p rze dp o łud n iem  o f i ­
ce r d y ż u rn y  K M  M O  —  
Szczecin o trz y m a ł drogą 
te le fo n iczn ą  w iadom ość, iż 
z m ieszkan ia  B a rb a ry  K. 
p rz y  u l. G o rk ie g o  32/13 
w y d o b y w a  się  gaz. D zw o­
n i l i  sąsiedzi za n ie p oko je n i 
fa k te m , iż  na  p u k a n ie  n ik t  
n ie  odpow iada , a le zza 
d rz w i s łychać  ja k b y  ję k i, 
być  może w o ła n ia  o po­
moc...

W  T A K IC H  w y p a d k a c h  na­
le ży  dz ia łać  b ły s k a w ic z n ie . Z a - 

___ ( D okończenie  na  s tr . 2)

Brylantowy ekspert

przed sqdem

Sam wyceniał,
skupowat i> rozstrzygał

wątpliwości...
PROCES, którego g łówną oso­

bą jest niewątpliw ie wrocławski 
gemmo!og Roman Urbaniak, do- 
b iegj półm etka. Po „im porte rach" 
kamieni jubilerskich, którzy odpo­
wiadają za to, że uczestnicząc 
w sprowadzaniu tychże do kroju 
(z RFN) przyczynili się do uszczu

(D okończen ie  na s tr. 2)

Hiszpania

Nacjonalizacja grupy 
finansowej „Rumasa“ ?
S O C J A L IS T Y C Z N Y  rz ą d  H is z p a n ii  

p r z e ją ł  w  ś ro d ę  p ó ź n y m  w ie c z o ­
r e m  k o n t r o lę  n a d  w ię k s z o ś c ią  
b a n k ó w  t  p rz e d s ię b io rs tw  n a jw ię k ­
s ze j h is z p a ń s k ie j g r u p y  f in a n s o w e j  
.P u m a s a ” . P o l ic ja  ’W k ro c z y ła  d© 

s ie d z ib y  p rz e d s ię b io rs tw a . W  c e n ­
t r u m  M a d r y tu  w s z e lk ie  o p e ra c je  
g a n k o w e  l  f in a n s o w e  „ R u m a s y ”  
z a m ro ż o n o  d o  p o n ie d z ia łk u .

R zą d  u z a s a d n ia  sw e  p o s u n ię c ie  
k o n ie c z n o ś c ią  z a b e z p ie c z e n ia  in te ­
re s ó w  p a ń s tw a  o ra z  in te re s ó w  
a k c jo n a r iu s z y .  M in is te r  g o s p o d a rk i 
z a r z u c ił  p rz e d  d w o m a  d n ia m i 
„ R u m a s ie ”  n a b y c ie  h is z p a ń s k ie j 
s ie c i d o m ó w  to w a r o w y c h  «ears**
bez k o n s u l ta c j i  z B a n k ie m  H is z ­
p a n i i  ( k t ó r y  p e łn i r o lę  b a n k u  n a ­
ro d o w e g o ) .

KBWE

Ostrożny optymizm
M A D R Y T  P A P . W  M a d ry c ie  

t r w a  s p o tk a n ie  p a ń s tw - s y g n a ta r iu ­
szy  K B W E . J a k  p isze  k o re s p o n ­
d e n t  P A P  w  s to lic y  H is z p a n ii ,  
d a je  s ię  z a u w a ż y ć  w  o s ta tn ic h  
d n ia c h  b e z p re c e d e n s o w ą  a k ty w n o ś ć  
d z ia ła n ia .  W  czas ie  o b ra d  o b s e r­
w u je  s ię  o b e c n ie  c a łk o w ite  w y ­
łą c z e n ie  e le m e n tó w  k o n f r o n ta c y j ­
n y c h . P a n u je  o s t ro ż n y  o p ty m iz m , 
iż  je ś l i  n ie  z a jd ą  n ie o c z e k iw a n e  
o k o l ic z n o ś c i w  s y tu a c j i  m ię d z y n a ­
r o d o w e j ,  o b e c n a  ses ja  s p o tk a n ia  
m a d ry c k ie g o  z a k o ń c z y ć  s ię  m o ż e  
p r z y ję c ie m  k o ń c o w y c h  d o k u m e n ­
tó w .

Porwany samolot 
wrócił do Libii

Z  L O T N IS K A  w  s to l ic y  M a l ty ,  
L a  V á lle te le ,  o d le c ia ł d o  L i b i i  sa­
m o lo t  L ib i js k ic h  L i n i i  L o tn ic z y c h  
ty p u  „ B o e in g - łź l ” , k t ó r y  m in io n e j  
n ie d z ie li  p o ry w a c z e  s k ie r o w a li  t u  
z l i n i i  k r a jo w e j.  N a  p o k ła d z ie  m a­
s z y n y  w r ó c i ła  d o  k r a ju  j e j  za­
ło g a  o ra z  158 p a s a ż e ró w .

Po raz pierwszy na goleniowskim lotnisku

lł-8 2  M „Paderewski" 
w  czarterze do Afryki

N IE  B Y Ł O  T O  w y d a - te j k la s y  o d rzu to w ie c  pasażer- 
rżen ie  3 s k a li ś w ia to w e j, s k i,  k tó r y  z a w ita ł do naszeg® 
a le  s ta n o w iło  n ie  lada  p rze p o r tu  lo tn iczego, 
życ ie  d la  za łog i szczeciń­
sk iego  o dd z ia łu  P L L  L O T . (D okończen ie  na s tr. 3)

W C Z O R A J o g odz in ie  12.35 
na p ły c ie  g o le n io w sk ie go  lo tn i­
ska w y lą d o w a ł s re b rzy  s ton ie - 
b ie s k i sa m o lo t o d rz u to w y  „ I ł-6 2  
M ”  z w iz e ru n k ie m  Ignacego Pa­
derew skiego. B y ł to  p ie rw szy

Z RFN do Polski

Listy odwetowców
S U W A Ł K I  P A P . O d  k i l k u  ty g o d ­

n i  d o  u rz ę d ó w  r ó ż n y c h  g m in  w  
w o j .  s u w a ls k im , m . In .  W y d m in y ,  
M i ł k i .  M ik o ła j k i .  U rz ę d u  M ia s ta  i  
G m in y  w  O le c k u , d o  w ie lu  osó b  
p r y w a t n y c h  n a d c h o d z ą  o d b i te  n a  
k s e r o g r a f ie  je d n o b rz m ią c e  l i s t y  od 
z io m k o s tw  i  z w ią z k ó w  p rz e s ie d le ń ­
c ó w  -z Essen, K o lo n i i ,  D o r tm u n d u  
i  in n y c h  m ie js c o w o ś c i R F N . P r ó ­
b u je  s ię  w  n ic h  u d o w o d n ić  rz e ­
k o m e  p ra w a  N ie m c ó w  d o  ty c h  
z ie m . K i l k a  l is tó w  t r a f i ł o  d o  k o ś ­
c io łó w  d z ia ła ją c y c h  n a  M a z u ra c h . 
M ie js c o w a  lu d n o ś ć  z o b u rz e n ie m  
p r z y jm u je  te  .,d < /w o d y  p a m ię c i” , 
b ę d ą ce  jeszcze  je d n y m  p o tw ie rd z e ­
n ie m  ‘ w z m a g a ją c e j s ię  w  R F N  
d z ia ła ln o ś c i o r g a n iz a c j i  o d w e to ­
w y c h .

Od jutra w klockach

Kodeks kierowcy
czyli „Prawo 

o Ruchu 
Drogowym”
O D P O W IA D A J Ą C  n a  s ze ro ­

k ie  z a p o trz e b o w a n ie  spo łe czn e  
re d a k c ja  ..M o rz a  1 Z ie m i”  w y ­
d a ła  w  fo r m ie  b r o s z u r y  n o ­
w y  k o d e k s  k ie r o w c y :  ..P ra w o  
o R u c h u  D ro g o w y m ” , k tó re  
w e jd z ie  w  ż y c ie  1 s ty c z n ia  
1984 r .  N o w e  w y d a w n ic tw o  
ju ż  od  J u t ra  b ę d z ie  m o ż n a  n a ­
b y ć  w  k io s k a c h  . .R u c h u ”  i  ja k  
p is z e  r e d a k c ja  le n ie j  u c z y ć  
s ię  n o w y c h  p rz e p is ó w  z b r o ­
s z u ry  —  c e n a  20 z ł. ,  n iż  n a  b łę ­
d a c h  p o d cza s  z n a c z n ie  k o s z to ­
w n ie js z e g o  w y p a d k u .

s '
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0 progu ważnej decyzji
(D okończen ie  ze st<r. J)

n o w e j u c z e ln i u n iw e r s y te c k ie j  a 
c ia s n y m ,  s p e c y f ic z n y m  o b lic z u . Z a  
s to s o w a n o  p r z y  ty m  b a r d z ie j  s k u ­
te c z n ą  m e to d ę  p r z e k o n y w a n ia :  z a ­
p ra s z a n o  d o  S z c z e c in a , p o k a z y w a n o  
s ta n  p o s ia d a n ia  i  p e r s p e k ty w y  ro z ­
w o ju  tu te js z y c h  p la c ó w e k  n a u k o ­
w y c h ,  a p o te m  p rz e d s ta w ia n o  k o n ­
c e p c ję  u n iw e r s y te tu .

P O T R Z E B A  p ow o ła n ia  u n i­
w e rs y te tu  w  S zczecin ie  p rzed 
ro k ie m  jeszcze o tw a rc ie  k w e - 
tio no w a na  p rzez różne  ś ro d o w i­
ska, zyska ła  szeroką  a kcep ta ­
c ję . N a w e \l lu d z ie  w y p o w ia d a ­
ją c y  s ię  sceptyczn ie  o szczeciń­
s k ic h  m oż liw ośc ia ch  „w y b ic ia  
s ię  na  u n iw e rs y te t” , m uszą 
p rzyznać, że w ła ś n ie  ta ka  uczel 
n ia  i  w ła ś n ie  w  ty m  m ie jscu  
p o trze b na  je s t Polsce.

O B E C N IE  p iln ą  sp ra w ą  je s t 
p o w o ła n ie  przez m in is tra  n a ­
u k i te c h n ik i i  s z k o ln ic tw a  
wyższego o fic ja ln e g o  pe łno ­
m o cn ika  ds. u n iw e rs y te tu  w  
Szczecinie. N a o be cnym  e tap ie

Wizyta wiceministra
W  S Z C Z E C IN IE  p r z e b y w a ł w ic e ­

m in is te r  s p r a w ie d l iw o ś c i d r  J a n  
Broi, k t ó r y  s p o tk a ł s ię  z  sę d z ia ­
m i  r e jo n o w y m i 1 S ą d u  W o je w ó d z ­
k ie g o  w  S z c z e c in ie . T e m a te m  s p o t­
k a n ia  b y ło  o m ó w ie n ie  a k tu a ln y c h  
z a g a d n ie ń  s p o łe c z n o - p o l it y c z n y c h  © 
r a z  r o l i  są d ó w  w  z m ie n io n e j s y ­
t u a c j i  k r a ju .  W  cza s ie  n a ra d y  
p rz e d y s k u to w a n o  b ie ż ą c ą  p r o b le ­
m a ty k ę  s ą d o w n ic tw a , z a d a n ia  są­
d ó w  w e  w d r a ż a n iu  r e fo r m y  g o sp o ­
d a r c z e j |  e g z e k w o w a n iu  p rz e s trz e ­
g a n ia  p ra w a . W ic e m in is te r  J . B r o i ,  
z a p o z n a ł s ię  z w a r u n k a m i p ra c y  
s ę d z ió w  S ą d u  R e jo n o w e g o  l  W o je ­
w ó d z k ie g o  w  S z c z e c in ie .

P O D C Z A S  p o s ie d z e n ia  K o ­
m is j i  P rz e m y s łu  i  S p ó łd z ie l­
c zo śc i K W  P Z P R  — p is z e  d z i­
s ie js z y  „G lo s **  —  p o d d a n o  o -  
c e n ie  n ie k tó r e  e le m e n ty  s y tu ­
a c j i  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e j u> 
p rz e d s ię b io rs tw a c h  p a ń s tw o ­
w y c h  i  s p ó łd z ie lc z y c h . S tw ie r ­
d z o n o , t e  to  s p o r e j l ic z b ie  
p rz e d s ię b io r s tw  z a k ła d a  s ię  o - 
s ią p n ię c ie  to  b r .  w y s o k ie y o  
w z ro s tu  p ła c , ca  n ie  zaw sze  
łą c z y  s ię  z p o d o b n y m  w z ro ­
s te m  p r o d u k c j i ,  a  t a k ie  n ie ­
s te ty  z  z a n ie d b y w a n ie m  c a łe j  
s fe r y  s o c ja ln e j.

ks z ta łto w a n ia  p rz y s z ły c h  s tru k  
t u r  u n iw e rs y te c k ic h  u rzą d  ten  
je s t ju ż  kon ie czn y  ze w zg lę ­
d ów  fo rm a ln o -p ra w n y c h .

P O D C Z A S  d y s k u s j i .  Ja ka  r o z w i­
n ę ła  s ię  p o  s p ra w o z d a n iu  P r e z y ­
d iu m  K o m ite tu ,  w y p o w ia d a n o  s ię  
na  te m a t  k o n k r e tn y c h  k w e s t i i  p r o ­
g ra m o w y c h .  Z w ra c a n o  u w a g ę  na 
p o trz e b ę  u w z g lę d n ie n ia  p r z y  „ im ­
p o r c ie ”  k a d r  n a u k o w y c h  z in n y c h  
o ś ro d k ó w  p rz e d e  w s z y s tk im  p o trz e b  
h u m a n is t y k i.  P o s tu lo w a n o  te ż  p o ło ­
że n ie  w  n a u k a c h  e k o n o m ic z n y c h  
a k c e n tu  n a  te o r ię  e k o n o m ic z n ą  o ra z  
k s z ta łc e n ie  a b s o lw e n tó w  w  ta k  d e ­
f ic y to w y c h  k ie r u n k a c h  Jak  e k o n o ­
m ik a  ż y w ie n ia ,  e k o n o m ik a  r o ln a  i  
ra c h u n k o w o ś ć .

W ic e w o je w o d a  A .  G ło w a c k i,  p rz e d  
s ta w ia ją c  p e r s p e k ty w y  r o z w o ju  
b a z y  m a te r ia ln e j  u n iw e r s y te tu  
s tw ie r d z i ł ,  te  J a k k o lw ie k  b u d y n k i  
d la  p o trz e b  d y d a k ty c z n y c h  i  -o -  
c ’a ln y c h  u z y s k a n e  z o s ta n ą  d ro g ą - 
a d a p ta c j i  o b ie k tó w  o  in n y m  p rz e ­
z n a c z e n iu , to  d o ty c h c z a s o w y  s ta n  
p< vsiadan ia s z k o ln ic tw a  p o z o s ta n ie  
n ie n a ru s z o n y . U n iw e r s y te t  u z y s k a  
m o ż liw o ś c i d z ia ła n ia  n ia  k o s z te m  
in n y c h  p o tr z e b , le c z  w s p ó ln y m  w y ­
s i łk ie m  s p o łe c z e ń s tw a  s z c z e c iń s k ie ­
go.

—  O D P O W IE D Z IĄ  na  p ro ­
w o k a c y jn e  ośw iadczen ie  m in i­
s tra  Z im m c rm a n n a  —  s tw ie r­
d z ił p rze w od n iczący  O K O Ń  
W ito ld  K m ie c ik  —  p o w in ie n  
być  czyn  —  a k t  pow o ła n ia  
w ła śn ie  w  Szczecin ie  nowego 
p o lsk iego  u n iw e rs y te tu . W  h i­
s to r ii i  p o lity c e  liczą  się przede 
w s z y s tk im  fa k ty .

N A  zakończen ie  posiedzenia 
p o d ję to  u chw a lę . S tw ie rd za  ona 
m . in ,, że „s ta ra n ia  ś ro d ow isk  
n a u kow ych , w ła d z  w o je w ó d z ­
k ic h  o raz  o rg a n iz a c ji społecz­
n ych  s tw o rz y ły  w a ru n k i do 
p od jęc ia  przez M in is te rs tw o  
N a u k i, S z k o ln ic tw a  W yższego 
i  T e c h n ik i k o n k re tn y c h  p rac  
p rzyg o to w aw czych  z m ie rz a ją ­
cych  do p o w o ła n ia  u n iw e rs y te ­
tu  w  Szczecinie. W  z w ią z k u  z 
ty m  k o m ite t oczeku je  w  n a j­
b liższym  czasie m ia n o w a n ia  
pe łn o m o cn ika  m in is tra  ds. po­
w o ła n ia  u n iw e rs y te tu  w  Szcze­
c in ie .

„K o m ite t  s tw ie rd za , ie  w ła ś ­
n ie  te raz, w  o b lic z u  w yd arzeń  
k tó re  rzu tow ać  m ogą na p rz y ­
szłość poko jo w e go  ro z w o ju  
E u rop y , nadszedł czas, b y  spo­
łeczne odczucie  o kon iecznośc i 
w zm ocn ie n ia  p o te n c ja łu  n a u ko ­
wego i  k u ltu ra ln e g o  w  Szcze­
c in ie  p rze m ie n ić  w  czyn. Za 
m ias t k o le jn y c h  d e k la ra c ji i  
w y p o w ie d z i po trzebne  je s t 
obecnie  s tw a rz a n ie  now ych , 
k o n k re tn y c h  fa k tó w .”

(ła w )

(D okończen ie  ze s tr. 1) 

ju ż  w y m ie rn e  są ko rzyśc i spo­
łeczne, k tó ry c h  tru d n o  przec ież 
n ie  zauw ażyć. J a k  w y g lą d a ło ­
b y  zaopatrzen ie  w  a r ty k u ły  
ro lno-spożyw cze , g dyb y  n ie  
sieć p ry w a tn y c h  b ud ek  i  s tra ­
ganów ?

W ła śn ie  te  społeczne przede 
w szys tk im , a  n ie  m e rk a n ty ln e  
w zg lę dy  sp ow o d ow a ły , że w o ­
k ó ł se k to ra  n ie  uspołecznionego 
zaczęło o s ta tn io  dziać się sporo 
i  dobrze. P rzyg o to w yw a n a  je s t 
też n ow e liza c ja  dotychczas obo 
w ią z u ją c e j u s ta w y  o p ry w a t­
n y m  h a n d lu  i  us ługach. P ro ­
je k t  tego d oku m e n tu  ro z p a try ­
w a n y  b y ł n ied a w n o  na w sp ó l­
n y m  posiedzen iu  se jm o w ych  
k o m is ji H a rtd lu , D ro b n e j W y ­
tw ó rczo śc i i  U s łu g  o raz  P rac  
U staw odaw czych . Z m ia n y  w  
n o w y m  p ro je k c ie  u s ta w y  idą  w  
trze ch  k ie ru n k a c h : rozszerzen ia  
d otychczasow ych  u p ra w n ie ń  na 
now e  d z ied z in y  ta k ie  ja k  p o li­
g ra fia , fon o g ra fia , u s łu g i geo­
dezy jn e  ł  k a rto g ra fic z n e , zw ię k  
szenia ro l i  o rg a n iz a c ji sam o­
rzą d ow ych  i  u dz ie la n ia  zezwo­
le ń  na szko len ie  u czn ió w  (ana­
lo g iczn ie  ja k  w  rzem ioś le ) oraz

Wojewoda szczeciński 
s p o t k a ł  s ię  

z e  s t r a ż a k a m i
W O J E W O D A  s z c z e c iń s k i S ta n i­

s ła w  M a le c  s p o tk a ł s ię  w c z o r a j  w  
U rz ę d z ie  W o je w ó d z k im  z f u n k c jo ­
n a r iu s z a m i S t ra ż y  P o ż a r n e j;  k o ­
m e n d a n te m  w o je w ó d z k im  S P  p łk .  
J a n u s z e m  P a la m a re m  o ra z  k o m e n ­
d a n ta m i r e jo n o w y m i i  z a k ła d o w y ­
m i S P . s e k re ta rz a m i O O P  o ra z  o~ 
f ic e r a m i  d s . p o l i ty c z n o -w y c h o w a w ­
c z y c h .

S t ra ż a c y  p o in fo r m o w a l i  w o je w o ­
dę  o  d z ia ła n ia c h  s t r a ż y  w  m i­
n io n y m  r o k u ,  p o m o c y  w  p r z y p a d ­
k u  k lę s k  ż y w io ło w y c h  (p o w o d ź ). 
o m ó w io n o  ró w n ie ż  s ta n  b e z p ie c z e ń  
s tw a  pp oż . w  p rz e d s ię b io rs tw a c h  i 
z a k ła d a c h  p rz e m y s ło w y c h  w o je ­
w ó d z tw a . W g  o c e n y  s tra ż a k ó w  — 
s ta n  b e z p ie c z e ń s tw a  p p o ż . w  sze­
re g u  o b ie k tó w  je s t  n ie z a d o w a la ją ­
c y .

W  w y n ik u  d z ia ła ń  p p o ż . u r a to ­
w a n o  u b ie g łe g o  r o k u  m ie n ip  w a r ­
to ś c i 3 TOO m in  z ł, zaś s t r a t y  p o ­
w s ta łe  w  w y n ik u  p o ż a ró w  s ię g a ją  
373 m in  z ł.

N a  z a k o ń c z e n ie  s p o tk a n ia  S ta n i­
s ła w  M a le c  z a p o z n a ł fu n k c jo n a r iu ­
s zy  S P  z s y tu a c ją  s p o łe c z n e —gos­
p o d a rc z ą  w o je w ó d z tw a ,  o m a w ia ją c  
s z c z e g ó ło w o  p r o b le m y  o c h r o n y  s ro  
d o w is k a  n a tu ra ln e g o .

<ap)

w y o d rę b n ie n ia  z dotychczaso­
wego Z rzeszenia  P ryw a tne go  
H a n d lu  i  U s łu g  sa m o dz ie ln e j 
o rg a n iz a c ji re p re z e n tu ją c e j ta k ­
sów karzy .

N ie  są to  z pew nością  zm ia ­
n y  re w o lu c y jn e , bo  też n ie  o 
ta k ie  chodziło . S e k to r n ie  uspo­
łe czn ion y , ta k  ja k  do te j po ry , 
p e łn ić  m a b o w ie m  fu n k c ję  
uzup e łn ia ją cą , a n ie  za s tę p u ją ­
cą gospodarkę  uspołecznioną. 
C hodzi je d n a k  o to, b y  m óg ł 
to  z a g w a ra n to w a ne  us ta w ą  za­
d an ie  w y p e łn ia ć  ja k  n a jle p ie j. 
R ozszerzen ie  dz iedz in , w  k tó ­
ry c h  in ic ja ty w a  p ry w a tn a  bę­
dzie  m og ła  znaleźć, po w e jś c iu  
w  życ ie  u s ta w y, p o le  do po­
p isu  — ró w n ie ż  d o tyczy  ty lk o  
ty c h  sp raw , w  k tó ry c h  ja k  w ia ­
dom o. w  n a jb liż s z e j p rzysz łoś­
c i s e k to r u spo łeczn iony n ie  bę­
dz ie  m ia ł m o ż liw o ś c i o d p o w ie - ' 
dzieć na  za po trzebow an ie  spo­
łeczne.

O D  d a w n a  p r z e d s ię b io r c y  p r y ­
w a tn i  d o m a g a li  s ię  a b y  — a n a lo ­
g ic z n ie  d o  r z e m ie ś ln ik ó w  -  o t r z y ­
m a ć  u p r a w n ie n ia  d o  s z k o le n ia  u c z ­
n ió w . P r o je k t  u s ta w y  w y c h o d z i n a ­
p r z e c iw  ty m  p o s tu la to m  Z a w o d y  
k u p c a , g a s t r o n o m ik a  c z y  h o te la rz a  
' t v c h  d z ie d z in  d o ty c z y ć  b ę d z ie  
s z k o le n ie )  są b o w ie m  c ią g le  d e f i ­
c y to w e  i  k a ż d a  ln ic  j a t y  w a  p r z y ­
s p a rz a ją c a  g o s p o d a rc e  d o d a tk o w o  
s p e c ja l is tó w  je s t  w  t e j  s y tu a c j i  
c e n n a .

N a to m ia s t w y o d rę b n ie n ie  z d o ­
ty c h c z a s o w e j w s p ó ln e j o r g a n iz a c j i  
o d d z ie ln e j r e p re z e n ta c j i  ta k s ó w k a ­
r z y  — ró w n ie ż  z g o d n e  je s t  ze zg ła  
s r a n y m i w c z e ś n ie j p o s tu la ta m i.  Ta 
g ru p a  z a w o d o w a  z d o m in o w a ła  w 
ta k im  s to p n iu  Z rz e s z e n ie  P r y w a t ­
n e g o  H a n d lu  A  U s łu g  że s ta ło  s ię  
to  p rz y c z y n ą  w ie lu  k o n f l i k t ó w  i 
n ie z a d o w o le n ia  s zcze g ó ln ie  m n ie j ­
s ze j l ic z e b n ie  rze s z y  p r y w a tn y c n  
k u p c ó w , k tó r y c h  in te r e s y  n ie  b y ły  
n a le ż y c ie  re p re z e n to w a n e  p rze z  
z rze sze n ie . N o w a  o rg a n iz a c ja  t a k ­
s ó w k a rz y  p o d p o rz ą d k o w a n a  b ę d z ie  
m in is t r o w i  a d m in is t r a c j i  te re n o w e j

l  o c h r o n y  ś ro d o w is k a , p rz e d e  w s z y ­
s tk im  ze w z g lę d u  n a  k o n ie c z n c ś ć  
ś c iś le js z e j k o o r d y n a c j i  t r a n s p o r tu  
p r y w a tn e g o  z d z ia ła ln o ś c ią  u s p o ­
łe c z n io n e j k o m u n ik a c j i .

M IM O  że z m ia n y  w  p ro je k ­
c ie  n o w e j u s ta w y  o p ry w a t­
n y m  h a n d lu  i  us ługach  są n ie ­
w ie lk ie  i  n ie  do tyczą  przec ież 
żadnych  sp ra w  s y s te m o w y c h  
d ysku s ja , ja k a  toczy ła  s ię  cho­
c ia ż b y  w e  w sp o m n ia n ych  k o ­
m is ja c h  s e jm o w y c h  d a je  ś w ia ­
d ec tw o  o g ro m n e j rozb ieżnośc i 
sądów  i  d ra ż liw o ś c i całego n ie ­
m a l p ro b le m u . Jedn i, ja k  s ię  
okazu je , o b a w ia ją  s ię  re p ry w a ­
ty z a c j i g osp od a rk i n a rod ow e j, 
in n i w ręcz  o d w ro tn ie  —  u w a ­
ża ją  poczyn ione  zm ia n y  za da­
lece n iedosta teczne.

A ld o n a  Ł U K O W S K A  
(In te rp re ss )

Nowy film TV

19 U F O ”
Ł Ó D Ź  P A P . W  łó d z k ie j  W y tw ó r ­

n i  F i lm ó w  F a b u la rn y c h  s k ie ro w a ­
n y  z o s ta ł d o  p r o d u k c j i  n o w y  f i lm  
te le w iz y jn y  p t .  „ U F O ” , k tó re g o  sce 
n a r iu s z  n a p is a ł A n d r z e j  B a r t -S o ł-  
ty s ia k .  J a k  p o w ie d z ia ł re ż y s e r  f i l ­
m u  — K r z y s z to f  S k u d z iń s k i,  m a  
to  b y ć  o b ra z  o b y c z a jo w o -p s y c h o -  
lo g ic z n y  n ie  p o z b a w io n y  e le m e n ­
tó w  s a ty ry c z n y c h .  A k c ja  r o z g ry ­
w a ć  s ię  b ę d z ie  w  m a łe j osa dz ie , 
g d z ie  p o n o ć  p o ja w i ło  s;ę  U F O . 
Z d ję c ia  ro z p o c z n ą  s ię  w  m a r c u  i  
re a liz o w a n e  b ę d ą  w  n a tu ra ln y c h  
w n ę trz a c h  o ra z  p le n e ra c h  w  o k o ­
l ic a c h  Ł o d z i .

Brylantowy ekspert
(D okończen ie  ze s ir .  J)

pienia należności podatkowych 
państwa na kwotę 1.778.600 zł 
—  wyjaśnienia złożyli oskarżeni 
pracownicy PHU „Ju b ile r", pe ł­
n iący w latach 1979— 81 funk­
cje dyrektorów i w icedyrektorów 
oraz g ł. księgowa przedsiębior­
s tw a

Generalnie rzecz biorąc zarzu­
ca  się łm  naruszenie przepisów 
dotyczących gospodarowania ka­
m ieniami jubilerskim i, ustalania 
cen, marż handlowych, należności 
skarbu państwa przy zakupie 
tych kamieni, n iedopełnienie oba 
wiązku nadzoru i kontro łi. To 
w łaśnie um ożliw iło Romanowi U r­
baniakow i skupienie (m im o posia­
danych przez przedsiębiorstwo za 
pasów) po cenach dowolnie przez 
niego ustalonych poważnych iloś- 
c : kam ieni jubilerskich. W rezul­
tacie powiększone zostały ponad 
potrzebę zapasy magazynowe, a 
sprzeczne z przepisami ustolenie 
cen, obliczanie marż i należności 
budżetowych państwa spowodo­
wa ło  znaczne szkody w mieniu 
przedsiębiorstwa, wyrażające się 
śumą 1.230.960 zł nadpłat dla 
sprzedających kamienie.

O ficja lną podstawą działalności 
oskarżonego Urbaniaka było  we­
wnętrzne zarządzenie przedsię­
b iorstwa nr 6 z dnia 14.11.1979 r. 
opracowane —  ja k  utrzymuje pro

kurator —  z jego zresztą inspi­
rac ji i z pogwałceniem obowiązu 
jących w te j mierze przepisów 
i zarządzeń prezesa Rady M ini­
strów, m inistrów hutnictwa i fi­
nansów, PKC i dyrektora kom bi­
natu „Polsrebro".

Na m ocy tego zarządzenia Ro­
man Urbaniak otrzym ał też —  
w  ramach państwowego przecież 
m onopolu —  wyłączność w sku­
pie kam ieni, ich oceny i wy­
ceny, prawo rozstrzygania wszel­
k ich w te j dziedzinie wątpliwości.

Oskarżeni pracownicy PHU 
„Ju b ile r" zgodnie stwierdzili, ie  
skup kam ieni dokonany przez Ro­
mana U rbaniaka nie przyniósł 
stro i, a  zgromadzony przezeń za­
pas został zużyty przez zakłady 
usługowe przedsiębiorstwa. Po 
reorganizacji PHU „Ju b ile r" prze­
ję ło  od poprzedniego —  PHD 
„Ju b ile r" wszystkie aktyw a I pa­
sywa. w tym kamienie jubiiersk e 
wartości oł^.,,13 min zt. Były to 
jedne* kam ienie niem odne, po­
nadto w dużej części uszkodzo­
ne. Wobec planowanego rozwoju 
placówek usługowych noleźało 
zorganizować skup kam ieni od­
pow iadających gustom potencjał 
nych nabywców. Działalność Ro­
mana Urbaniaka była  w ięc —  ich 
zdaniem —- uzasadniona i po­
trzebam i rynku, i interesem przed­
siębiorstwa, a przepisy obow ią ­
zujące w skupie kam ieni, o b li­

czaniu marż i należności skarbu 
państwa nie zostały naruszone. 

Lyiow une w akcie oskarżenia 
przepisy dotyczą bowiem — 
twierdzą oskarżeni —  gospodaro­
wania kamieniami kra jowym i 
(surowca), brak zaś było  cenni­
ków  regulujących skup kamieni 
zagranicznych. W tej sytuacji 
przedsiębiorstwo oparło  się na 
zarządzeniu nr 131 m inistra 
MHW iU z 1967 r. (w  sprawie 
skupu a rtykułów  przemysłowych 
od ludności) i uchwale Rady M i­
n istrów  nr 271 z 1974 r. (w  spra­
wie organów właściwych do u- 
stalania cen i trybu ustalania 
cen).» W świetle tych przepisów 
dyrektor PHU „Jub ile r”  m iał pra­
wo *— zdaniem oskarżonych —  
do usta lania cen zakupu zagra­
nicznych kamieni jubilerskich, a 
ze względu m. in. na specyfikę 
towaru (kamienie) m ógł upełno­
mocnić do zakupu i ustalania 
cen np. kierowników zakładów. 
A więc i Romana Urbaniaka, 
którego kwalifikacji nikt w PHU 
„Ju b ile r" nie kwestionował. Co 
się zaś tyczy należności skarbu 
państwa, wliczano je w 15 proc. 
marżę realizowaną przy skupie. 
10 proc. otrzymywało przedsię­
biorstwo, 5 proc. odprowadzano 
do skarbu państwa.

N ie wdając się w ocenę takie j 
in terpre tacji przepisów, a zatem 
działalności w dziedzinie skupu

kamieni jubilerskich, gdyż to  na­
leży do sądu, można jednak za­
stanowić się nad paroma fakta­
mi. Otóż z wyjaśnień np. gł. 
księgowej przedsiębiorstwa wyni­
ka, że komisję, która m iała  zba­
dać słoń przejętych z PHD „Ju ­
b ile r”  zapasów, jakość i w w łość 
kam ieni, powołano dopiero w 
grudniu 1981 r., a skup w za­
kładzie Romana Urbaniaka roz­
począł się jesienią 1979 r. a 
więc w zasadzie bez rozeznania 
stanu zapasów magazynowych. Z 
planowanych pięciu punktów sku­
pu zorganizowano w efekcie ty l­
ko jeden powierzając jego kie­
rownictwo R omenowi Urbaniako­
wi. Ocen i wycen —  w założeniu 
—  dokonywać m iała  trzyosobowa 
kom isja, w której skład wchodził 
kierownik zakładu i rzeczoznaw­
ca, a  więc znowu Roman Urba­
niak pełn iący podwójną funkcję 
k ierownika punktu skupu i eks­
perta. Bieżącej kontroli skupu 
pod kątem praw idłowości ocen i 
wycen nie prowadzono. Czyżby 
więc ca ła  reorganizacja PHU 
„Ju b ile r" oparta została na dzia­
ła lności jednego człowieka? Ro­
mana Urbaniaka włośnie?

Na te pytania i na w iele jesz­
cze innych być może, znajdzie 
się odpowiedź w  zeznaniach 
świadków. Rozpoczęło się bowiem 
postępowanie dowodowe.

Morio OSIADACZ

Wstrząsająca zbrodnia 
no u l. Gorkiego

(D okończen ie  ze s tr. 1)

a la rm o w a n a  drogą ra d io w ą  za- 
ioga zn a jdu jącego  się n a jb liż e j 
u l. G o rk ie go  ra d iow ozu  pogo­
to w ia  M O  o trz y m a ła  polecenie  
sp raw dzen ia  w  czym  rzecz i  —  
w  ra z ie  po trze b y  —  w y ła m a n ia  
d rz w L

D O W O D C A  p a t r o lu  t a k  n a p isze  
u ó z n ie j w  n o ta tc e  s łu ż b o w e j:  „ . . . z  
m ie s z k a n ia  u la tn ia ł  s ię  ga z , d o c h o ­
d z i ły  ję k i . . .  D rz w i  w y ła m a n o . . .  W  
k u c h n i  o d k rę c o n e  b y ły  w s z y s tk ie  
c z te ry  p a ln ik i  g a z o w e ... N a  ta p c z a ­
n ie  w ' p o k o ju  le ż a ła  bez o z n a k  ż y ­
c ia  n a g a  k o b ie ta ,  z a k r y ta  d o  p o ło ­
w y  k o łd rą . . .  R o z le g łe  p la m y  k r w i  na  
p o ś c ie li. . .  S z y ja  i  ra m io n a  z m a r łe j  
— ze ś la d a m i z a s in ie n ia . , .  N a  p ie r ­
s ia c h  n a p is  s p o rz ą d z o n y  d łu g o p is e m : 
„ Z a  z d ra d ę . K a p u ś  c z e rw o n y . K .P .N . 
18.12.1382 r . ”  W  k ą c ie  p o k o ju  le ż a ł 
k i l k u le t n i  c h ło p ie c , ze z w ią z a n y m i 
d o  t y ł u  b a n d a ż e m  r ę k a m i } n o g a ­
m i. . .  P ó łp r z y to m n e  d z ie c k o  ( n a w ia ­
sem  m ó w ią c  — je d y n e g o  ś w ia d k a  
z b r o d n i)  p rz e n ie s io n o  d o  s ą s ia d ó w , 
ską d  le k a rz  p o g o to w ia  z a b ra ł c h ło p ­
ca d o  s z p ita la ” .

K i lk a n a ś c ie  m in u t  p o  z n a le z ie n iu  
z w ło k  na  m .e js c e  z b r o d n i  p r z y b y ła  
e k ip a  d o c h o d z e n io w o -ś le d c z a , m e ­
d y k  s ą d o w y . N ie  b y ło  c ie n ia  w ą tp l i  
w o ś c i, iż  s p ra w c a  b ą d ź  s p ra w c y  
u s i ło w a l i  p o z b a w ić  ż y c ia  ta k ż e  
d z ie c k o . W s z y s tk o  w s k a z y w a ło  na 
to  że z a m y s łe m  z b ro d n ia rz a  b y ło  
s p o w o d o w a n ie  e k s p lo z j i  g a z u . N ie ­
w ie le  z re s z tą  b r a k o w a ło :  w  b o j le ­
rz e  ła z ie n k o w y m  p a l i ła  s ię  ś w ie c a , 
o b o k  łó ż k a  d e n a tk i  s ta ła  w łą c z o n a  
la m p k a  n o c n a  z n a rz u c o n ą  n a  ża ­
ró w k ę  częśc ią  g a r d e ro b y :  m o g ła  s ię  
w  k a ź d e l c h w i l i  z a p a lić .  D z iu r k a  
o d  k lu c z a  w  m ie s z k a n iu  zo s ta ła  
z a p c h a n a  k a w a łk ie m  b a n d a ż a , n a j ­
w id o c z n ie j  p o  to . a b y  u la tn ia ją c y  
s ię  gaz z b y t  s z y b k o  n ie  z a a la rm o ­
w a ł  s ą s ia d ó w .

M IM O  sugeru jącego  m o rd  
p o lity c z n y  nap isu  na p ie rs iach , 
p row adzący  ś le dz tw o  p ro k u ra ­
to r  i  fu n k c jo n a riu s z e  M O  p rz y ­
ję l i  tę  w e rs ję  z d użym  scepty­
cyzm em . 2 5 - le tn ia  B a rb a ra  K ., 
ro zw ó dka  w y c h o w u ją c a  sam ot­
n ie  5 -le tn ie g o  syn ka  D ariusza ,

n ig d y  n ie  in te reso w a ła  s ię  p o ­
li ty k ą .  S p ra w y  bądź sp ra w ­
có w  na leża ło  szukać w  k rę ­
gach k ry m in a lis tó w .

(ap)
(Za k i lk a  d n i —  dalsze szcze­

g ó ły  zb ro dn i).
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11-62 M „Paderewski"
(Doloończenie ze s tr, i )

J A K  p o w ie d z ia ł n a m  M a r ia n  P o* 
g o d z iń s k i — k ie r o w n ik  o d d z ia łu  — 
o n y l o t  „P a d e r e w s k ie g o ”  b y ł  p o p rz e  
O z e n y  s ta ra n n y m i p rz y g o to w a n ia m i 
ze s t r o n y  p e rs o n e lu  lo tn is k a .  W  
ty m  c e lu  z o s ta ły  z a in s ta lo w a n e  spe­
c ja ln e  a g r e g a ty  (m . In .  d o  o b lo d z e ­
n ia  p ły t y )  i  in n y  d o d a tk o w y  s p rz ę t.

K ie ro w n ic z k a  z m ia n y  A n n a  C e b - 
r z y ó s k a  m ó w i n a s z e m u  r e p o r te r o ­
w i :

— B a rd z o  c ie s z y m y  s ię  *  te g o  
p r z y lo t u .  M im o  że o b s łu g a  „ I ła - « 2 '‘ 
w y m a g a  z n a c z n ie  w ię c e j  p ra c y ,  to  
m a m y  d u ż o  s a t y s fa k c j i  z  te g o  po ­
w o d u . M u s ie l iś m y  s ię  n a u c z y ć  z u ­
p e łn ie  in n e g o  b a la s to w a n ia  i  w y ­
w a ż a n ia  s a m o lo tu  w  p o r ó w n a n iu  
d o  in n y c h  m a s z y n .

„P A D E R E W S K I”  w  p ie rw ­
szym  sw o im  „szcze c iń sk im ”  r e j­
s ie  u d a ł się d o  je dn e go  z p o łu d - 
n iow oa fry llca ń sk ich  m ia s t v ia  
N a iro b i.  N a jego  p ok ła d z ie  zna 
la z ło  s ię  160 p ra c o w n ik ó w

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU J

m /s  „ S y r e n k a "  z D a n i i.  

S I A T K I  N A  W Y J Ś C IU !

m /s  „ Ś w in o u jś c ie ”  d o  A n t ­
w e r p i i

m /s  „ C ie c h o c in e k ”  d o  R o t­
te rd a m u ,  B r e m y  i  H a m b u r ­
ga,

m /s  „ S ie k ie r k i ”  d o  D u n k ie r ­
k i  * e  Ś w in o u jś c ia ,  

m /s  „ C ie c h a n ó w ”  d o  I r l a n ­
d i i .

S T A T K I N A  W E J Ś C IU  21 B M .i

m /s  „ K w id z y n * *  z  F in la n d i i ,  
m /s  „ W r ó ż k a 1* z N o r w e g ii ,  
m / i  „ M a r y n a r z  M ig a ła ”  z 

D a n ii,
m /s  „ C ie p l ic e  Z d r ó j ”  2 D a n ii,  
m /s  „ M ie le c ”  z  A n g l i i .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU  2« B M

N ie  p r z e w id u je  s ię .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU  2? B M , 

m /s  „ M a lb o r k ”  *  A n g l i i .  

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU  27 B M .: 

N ie  p r z e w id u je  s ię .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU  Z i B M .;

m /s  „ Ś w ie r a d ó w  Z d r ó j ”  z 
A n t w e r p i i  i  R o t te rd a m u .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU  28 B M

N ie  p r z e w id u je  s ię .

„T ra n s o c e a n u ", k tó rz y  w  ra ­
m ach w y m ia n y  za łóg  z a jm ą  
m ie jsca  sw o ich  k o leg ó w  na 
s ta tk u — bazię  m /s „ G r y l  P o ­
m o rs k i” , k tó r y  z n a jd u je  s ię  na 
je d n y m  z ło w is k  n a m ib i js k ic h  
k . W a lv is  B ay. P o d rodze  do 
A f r y k i  sa m o lo t z a trz y m a ł s ię  
jeszcze w  W arszaw ie , gdzie 
u zup e łn ion o  p a liw o ,

L o t  t rw a ł łączn ie  s iedem na­
ście godzin  i  gdy te  s ło w a  do­
trą  do C z y te ln ik a  —  załoga 
s ta tk u  będzie  ju ż  s ię  zn a jd o ­
w ać na m a c ie rz y s te j jednostce. 
P od s taw ow ą  ideą u ru c h o m ie n ia  
o k re s o w e j c z a rte ro w e j l in i i  
lo tn ic z e j ze Szczecina do d a le ­
k ic h  p o r tó w , je s t znaczne s k ró ­
cenie  czasu pod ró ży  załóg. B y ł 
to  zresztą  s ta ły  i  od la t  ju ż  
zg łaszany p o s tu la t m a ry n a rz y  i 
ry b a k ó w  z p rz e d s ię b io rs tw  p o ­
ło w o w y c h ,

S T A R S Z Y  m a r y n a rz  S ta n is ła w  
K o s tk a  l  m a g a z y n ie r  S ta n is ła w  S i­
w e k  — p r a c o w n ic y  „ T ra n s o c e a n u ”  
o o w ie d z ie i i  n a m  p rz e d  o d lo te m :

— T o  b a rd z o  d o b r y  p o m y s ł,  u ła t  
w ia ją c y  n a m  s z y b k i p r z e lo t  bez 
p rz e s ia d e k . D o  t e j  p o r y  z a z w y c z a j 
le c ie liś m y  d o  W a rs z a w y , g d z ie  n ie  
je d n o k r o tn ie  k i lk a n a ś c ie  g o d z in  c *e  
la l i ś m y  n a  c z a r te ro w y  s a m o lo t.  Z  
k o le i  g d y  ze  S z c z e c in a  w y la ty w a liś ­
m y  „ I łe m -1 B ”  d o  A m s te rd a m u , a 
p ó ź n ie j l in ia m i  K L M  — to  m ie l iś ­
m y  k i l k a  p rz e s ia d e k  z a n im  d o ta r ­
l i ś m y  na  m ie js c e .

W C Z O R A J S Z Y  re js  za ina u ­
g u ro w a ł c z a rte ro w e  lo ty  d la  
za łóg ry b a c k ic h  bezpośredn io  
ze Szczecina do o d le g ły c h  p o r­
tó w . K o le jn y  o d lo t n a s tą p i w  
m a rcu . N a to m ia s t ro czn ie  p rze ­
w id u je  się ok. 20 podobnych  
re js ó w . (w a b i

Młodość
w wieku 110 lat?

P E K IN  P A P . Z  i n f o r m a c j i  c h iń ­
s k ie g o  d z ie n n ik a  „S z a n s i Z y p a o "  
w y n ik a  rz e c z  n ie p ra w d o p o d o b n a , 
że p e w n a  C h in k a ,  k tó r a  w  m y ś l 
p r a w  n a tu r y ,  p o w in n a  n ie s te ty  
u m rz e ć , p rz e s ta ła  s ta rz e ć  s ię , a 
za czę ła  m ło d n ie ć .

P a n i J u  C h in - ja n  m a  110 ła t  j 
m ie s z k a  w  ś r o d k o w y c h  C h in a c h . 
O s ta tn io  w y r o s ło  j e j  o s ie m  n o w y c h  
z ę b ó w , część s iw y c h  w ło s ó w  p r z y  
b r a ła  k o lo r  c z a rn y , a p o m a rs z c z o ­
n a  s k ó ra  s ta je  s ię  g ła d k a  i  d e l i ­
k a tn a . W ró c iła  j e j  m e n s tru a c ja  l  
p o ja w i ł  s ię  t r ą d z ik  m ło d z ie ń c z y .

S w y m  „ z a s k a ic u ją c y m ”  z a c h o w a  
n ie m  p a n i J u  C h in - ja n  p r a g n ie  
b y ć  m o ż e  w y k a z a ć , że  w  s ta ro ś c i 
w s z y s tk o  p o le g a  w y łą c z n ie  n a  p rz e  
k r o c z e n iu  p u n k t u  k r y ty c z n e g o . . .

Czechosłowacja

Rocznica
Wydarzeń
Lutowych

C Z E C H O S Ł O W A C J A  o b c h o ­
d z i w  t y c h  d n ia c h  roczn j.ee  
w y d a rz e ń  łu to w y c h  1948 r . .
w  w y n ik u  k t ó r y c h  za p oczą ­
tk o w a n o  b u d o w ę  s o c ja l iz m u  w- 
C z e c h o s ło w a c ji.  P rz e m a w ia ją c  
24 b m . w  P ra d z e  w  35-le c i«  
t y c h  w y d a rz e ń , s e k r e ta r z  ae - 
n e r a ln y  K C  K P C z . p re z y d e n t 
C S R S , G u s ta v  H u s a k  s tw ie r ­
d z i ł .  że  w  lu t y m  1948 r. iu d  
C z e c h o s ło w a c ji  w  o s t r y m  s ta r ­
c iu  k la s o w y m  u d a r e m n i ł  r e a k ­
c y jn ą  p ró b ę  p o w r o tu  d o  k a p i­
ta lis ty c z n y c h  p o rz ą d k ó w , zde ­
c y d o w a n ie  o p o w ie d z ia ł s ię  za 
d ro g ą  s o c ja l is ty c z n ą , k tó ra  
w s k a z y w a ła  i  o  k tó r a  w a łc z y ­
ła  K P C z .

„Morze I Ziemio**

ju ż  w k io a k o c h

Nccne życie Szczecina
U K A & A Ł  s ię  ó s m y  n u m e r  szcze­

c iń s k ie g o  T y g o d n ik a  W y b rz e ż a  „ M o  
rz e  i  Z ie m ia ” . P rz y n o s i o n  n o w ą  
p o r c ję  c ie k a w y c h  a r t y k u łó w  d o  po  
c z y ta n ia .  P rz e d e  w s z y s tk im  p o le c a ­
m y  te k s t  p t .  „ N ie  m a  m o c n y c h  —  
J a k  w  „ B a jc e ” . A u to r  s p ę d z ił 
. .u p o jn ą ”  no c  w  s z c z e c iń s k ie j re s ta u  
r a c j i  „ B a jk a ” .  W ra ż e n ia  z te g o  
W łfeczoru  d o s ta rc z y ły  m u  w ie lu  ;e -  

f l e k s j i ,  p r z y z n a jm y  szczerze  b a rd z o  
g o r z k ic h  i  k r y ty c z n y c h  p o d  ad re se m  
m ie js c o w e j g a s t r o n o m ii.  N ie  c h o d z i 
tu  t y l k o  a  c e n y . le c z  p rz e d e  w s z y s t 
k im  o  a tm o s fe rę  w  ty c h  p r z y b y t ­
k a c h  B a c h u s a , g d z ie  rzą d za  sa la  
p r z e d s ta w ic ie lk i . . .  n a js ta rs z e g o  za w o  
d u  ś w ia ta .

W y d a w a ło  s ię, t e  w s z y s tk ie  szcze­
g ó ły  p o b y tu  g e s ta p o w s k ie g o  a g e n ta  
K a lk s te in a  w  S z c z e c in ie  są ju ż  d o ­
s k o n a łe  z n a n e . W  m ia r ę  je d n a k  z a ­
p o z n a w a n ia  s ię  x  te m a te m  „s a g a  o 
ty m  e p iz o d z ie  z je g o  ż y c io r y s u ”  w y  
d łu ż ą  s ię  c o ra z  b a r d z ie j .  R od zą  s ię  
te ż  w o k ó ł  n ie j  l ic z n e  z n a k i  z a p y ­
ta n ia .  n ie ja s n o ś c i o ra z  n ie d o p o ­
w ie d z e n ia . W  te k ś c ie  p t .  „ P o d w ó j­
n y  a g e n t? ”  r e d a k c ja  sz u k a  o d p o ­
w ie d z i na  p y ta n ie ,  c z y  r z e c z y w iś c ie  
S w ie r k ie w ic z  b y ł  p u łk o w n ik ie m  U -  
rz ę d u  B e z p ie c z e ń s tw a  a. B la n k a  K a ­
c z o ro w s k a  — p e rs d n a ln ą  U B . C z y ­
ta  s ię  je d n y m  tc h e m .

N o  i  — ja k  z w y k le  — k o le jn y  
o d c in e k  k s ią ż k i  L e s z k a  S zu m a n a  
p t .  „ A s t r o lo g ia  i  p o l i t y k a * ’ , w s z y s t 
k ie  s ta łe  r u b r y k i  Jak „W ie r s z  d la  
c ie b ie ” , „ K o r e p e ty c je  z p o ls k ie g o ” . 
„ K t o  ta k  p ię k n ie  g r a " ,  c a ła  s t r o ­
na  „ Z d a r z e ń  1 Z d e rz e ń ” , n o w a  k r z y  
ż ó w k a . p r o g r a m  T V  na w e e k e n d  
o ra z  p ro p o z y c je  na  s o b o tę  i  n ie ­
d z ie lę .

„Nowa era lodowcowa“,.,
(Korespondencja 2 Bonn)

N IE J A K O  w  n a w ią z a n iu  do p rze m ó w ie n ia  gen. W o jc iecha  
Ja ruze lsk iego  w  K a to w ic a c h , k tó re  o d b iło  się sze ro k im  e - 
chem  w  R F N , a zdecydow an ie  k ry ty c z n ie  wobec m in . Z im - 
m e rm an na  i  rz ą d u ’ C O U /C S U -F D P  w y p o w ie d z ia ł się os ta tn io  
n es to r za cho dn io n iem ieck ich  so c ja ld e m o k ra tó w  p rzew odn iczący 
f r a k c j i  p a r la m e n ta rn e j S PD  w  B undestagu , H e rb e r t W ehner.

W  A R T Y K U L E  zamieszcza­
n y m  w  „E s s łin g e r Z e itu n g ”  
s tw ie rd z a  o n  m ięd zy  in n y m i:  
„P o lity c e  n ie m ie c k ie j i  w schod­
n ie j g ro z i now a  e ra  lo do w co ­
w a . Poprzez żądanie  re w iz j i na 
O drze  i  N ys ie , S trauss  i  Z im ­
m e rm an n  w y ty c z y li n o w y  k ie ru  
nek. N ie  odp rę żen ie  i koopera ­
c ja , lecz k o n fro n ta c ja  w y d a je  
się s tan o w ić  e le m e n t p o li ty k i,  
k u  k tó r e j z m ie rza ją  p a r tie  cha­
deck ie . K to  w ie rz y , że g ra n ica  
na O drze  i N ys ie  może stać się 
zn ow u  p rze dm io te m  n egoc jac ji, 
dem asku je  się n ie  ty lk o  ja k o  
p o li ty k  c a łk o w ic ie  ig n o ru ją c y  
re a lia , a le  także  ja k o  ten , k tó ­
ry  zm ierza  jednocześn ie  do ła ­
m a n ia  is tn ie ją c y c h  porozum ień . 
R e p u b lik a  Fe de ra ln a  N iem iec  
zobow iąza ła  się do p rzestrzega-

Czaja znów 
zabiera głos...

B O N N  P A P . R z e c z n ik  z l-o m ko - 
s tw a  G ó rn o ś lą z a k ó w , H e r b e r t  C za ­
ja ,  z a b ra ł g ło s  w e  c z w a r te k  u s to ­
s u n k o w u ją c  s ię  d o  f r a g m e n tu  w y ­
s tą p ie n ia  g e n . J a ru z e ls k ie g o  d o ty ­
cz ą c e g o  s to s u n k ó w ! P R L  —  R F N . 
C z a ja  o ś w ia d c z y ł,  że s tro n a  p o ls k a  
p o w in n a  „ s k o ń c z y ć  z n ie u s ta n n y ­
m i a ta k a m i p r z e c iw k o  N ie m c o m  i  
c z ło n k o m  r z ą d u  n ie m ie c k ie g o , k t ó  
r z y  z g o d n ie  z K o n s ty tu c ją  s ta ra ją  
s ię  r e p re z e n to w a ć  u z a s a d n io n e  in ­
te re s y  c a ły c h  N ie m ie c  i  w s z y s t­
k ic h  ic h  o b y w a te l i ” . T e k s t  o ś w ia d ­
c z e n ia  C z a i » o p u b lik o w a n y  z o s ta ł 
p rz e z  r e fe r a t  p ra s o w y  „ L a n d s m a n -  
n s c h a f tu ”  G ó rn o ś lą z a k ó w  i  p rz e ­
k a z a n y  d z ie n n ik a r z o m  w  B o n n .

C z a ja  g ło s i w  im ie n iu  sw e g o  r u ­
c h u , że p o ls k ie  p o g lą d y  n a  t o  ja k  
n a le ż y  w y p e łn ia ć  u k ła d y  ty c ie m  
„ n i e  m a ją  szans n a  s u k c e s . N a  
p rz e s z k o d z ie  te m u  s to i z a ró w n o  
s o ju s z  z a c h o d n i j a k  i  p o l i t y c z n y  
c e l u k ła d u  n ie m ie c k ie g o ,  ja k im  
je s t  d o p ro w a d z e n ie  d o  p r z e z w y c ię ­
ż e n ia  p o d z ia łu  N ie m ie c  i  p o ro z u ­
m ie n ia  n a  b a z ie  p r a w a  d o  sa m o ­
s ta n o w ie n ia  i  s w o b o d n y c h  r o k o ­
w a ń ” . p o d k r e ś la ją c  n a s tę p n ie , iż  
„ is t n ie je  jeszcze  w y s ta rc z a  ją e a ^ U c *

z J e d n e j s t r o n y  rTle d a ją  s ię  za ­
s tra s z y ć , z  d r u g ie j  zaś p rz e d k ła d a ­
ją  p o n a d  w s z y s tk o  in te r e s  w ła s n e ­
go  n a ro d u  i  w ła s n e g o  k r a j u ” .

n ia  suw erennośc i P o ls k i w  je j  
obecnych  g ran icach . I  ta k  m u­
si pozostać...”

W y d a je  się. że g losy p o li ty ­
k ó w  te j  m ia ry  co W ehner, 
B ra n d t, czy B ah r, będących 
w s p ó ła rc h ite k ta m i p o rozu m ie ń  
z P o lską , m a ją  sw o ją  wagę. Czy 
je d n a k  zostaną w z ię te  pod u w a ­
gę przez społeczeństwo R F N  
pokażą b lis k ie  Już w y b o ry  do 
B undestagu.

(B .C J

Katastrofa
greckiego promu
W  C Z W A R T E K  n a  M o rz u  E g e j­

s k im  k o n ty n u o w a n o  p o s z u k iw a n ia  
o f ia r  k a t a s t r o fy  g re c k ie g o  p r o m u  
„C h rL s s i A u g m i” , P ro m  n a  k t ó ­
r y m  z n a jd o w a ły  s ię  42 oso b y , p rz e ­
w r ó c i ł  s ię  w  ś ro d ę  w ie c z o re m  p o d ­
czas s z to rm o w e j p o g o d y  w  p o b l i ­
żu  w y s p y  E u b e a  n a  M o rz u  E g e j­
s k im .  D o ty c h c z a s  o d n a le z io n o  ® 
z w ło k .  22 o s o b y  z a g in ę ły ,  14 o só b  
u ra to w a n o .

D o  k a t a s t r o fy  d o s z ło , g d y  c y s te r ­
n y  u s ta w io n e  n a  p o k ła d z ie  d la  sa­
m o c h o d ó w  z s u n ę ły  s ię  ze s w o ic h  
m ie js c ,  c o  s p o w o d o w a ło  s i ln y  p rz e ­
c h y ł  p r o m u .  N a s tę p n ie  e k s p lo d o ­
w a ła  b e n z y n a  z n a jd u ją c a  s ię  w 
c y s te rn a c h .

p o s z u k iw a n ia  u t r u d n ia  s i ln y  
w ia t r  i  w y s o k ie  fa le .  W  a k c j i  r a ­
t u n k o w e j  u c z e s tn ic z y  p o n a d  29 
s ta tk ó w  o ra z  ś m ig ło w c e . U ra to w a ­
n y c h  p rz e w ie z io n o  d o  s z p ita la  w  
A te n a c h . I s tn ie ją  o b a w y ,  że o s o b y  
d o ty c h c z a s  n ie  o d n a le z io n e  n ie  
p r z e ż y ły  n o c y  w  z im n e j  w o d z ie  
M o rz a  E g e js k ie g o .

G r e c k ie  m in is te r s tw o  m a r y n a r k i  
h a n d lo w e j  p o w o ła ło  k o m is ję  d o  
z b a d a n ia  p r z y c z y n  k a ta s t r o fy ,  n a j ­
w ię k s z e j w  g r e c k ie j  ż e g lu d z e  
p r z y b rz e ż n e j o d  10 la t .

Super odyniec
K IE L C E  P A P . O d y ń c a  — o lb rz y ­

m a  z a s t rz e l i ł  w  la s a c h  d a łe s z y c k ic h  
m y ś l iw y  W a c ła w  Z a r r o w s k i  z C i­
so w a  w  w o j .  k ie le c k im .  D z ik  b y t  
c h u d y ,  a m im o  t o  w a ż y ł  130 k g .  
Z d o b y c z  z o s ta ła  s p rz e d a n a  p rz e d ­
s ię b io r s tw u  „ L a s ”  w  K ie lc a c h .

^Dokończenie  ze s tr. 1)

O głoszenie  s tan u  w o jennego  
w  n aszym  k ra ju  m ia ło  d op ie ro  
n a s tą p ić . „

*  *  *

W  B IU R O W C U  ś w in o u js k ie j 
„O d ry ”  w y ję ta  zosta je  z sza fy  
teczka  a k t  A n d rz e ja  D ry g a l-  
skiego. U ro d z ił s ię  w  1945 ro ­
ku . Jest to  w ię c  c z ło w ie k  je ­
szcze m ło d y , w  p e łn i s ił.  Od 
1968 ro k u  p ły w a  pod  zn ak ie m  
P P D iU R  „O d ra ” . W  k ra ju  po­
zosta ła  żona i  d w ó jk a  dzieci. 
Z  p l ik u  d o k u m e n tó w  w y n ik a , 
że D ry g a ls k i b y ł p ra c o w n ik ie m  
z d y s c y p lin o w a n y m , s u m ie n n ym  
i  p ra c o w ity m . K i lk a  k a r te k  za­
p isan ych  je s t o k a z jo n a ln y m i 
te k s ta m i. To  n ag ro dy , p och w a ­
ły  i  w y ró ż n ie n ia . N ie  m ia ł też 
s c y s ji z c e ln ik a m i. O s ta tn i do­
k u m e n t s tw ie rd za , iż  za p o rzu ­
cen ie  p ra c y  ro zw ią za no  z A . 
D ry g a ls k im  um o w ę  o pracę.

•  •  •
N IE D A L E K O  Ś w in o u jś c ia  

m łod a  ko b ie ta , żona D ry g a l-  
skiego, n ie  u m ie  odpow iedzieć 
na p y ta n ie : „D laczego  on ta m  
zosta ł? ” .

—  N ig d y  n ie  na  te n  tem a t 
n ie  m ó w ił.  W ręcz  p rze c iw n ie . 
B y ł cz ło w ie k ie m , k tó r y  c iężko  
p ra c o w a ł m yś ląc  o d om u. N a j­
p ie rw  p rzysz ło  na  ś w ia t jedno  
d z iecko , p ó ź n ie j d ru g ie . B ardzo  
dobrze  z a ra b ia ł. G dy  je c h a ła m  
do „O d ry ”  po p ien iądze  to  w  
za leżności od tego ja k  im  szła 
ry b a  b ra ła m  z kasy  18, 20, 23 
ty s ię c y  z ło ty c h . K u p iliś m y  so­
b ie  sam ochód. I  c h yba  do 
szczęścia to  b ra k o w a ło  n am  ty ł  
ko  sam odzie lnego  m ieszkan ia . 
M ie szka m y aa p ię trz e  tego

d om kn . k tó r y  je s t w łasnośc ią  
m o ich  ro d z k ó w ^

W  U B . R O K U  do p o ls k ic h  
p la có w e k  k o n s u la rn y c h  w  K a ­
nadzie  zaczę li zgłaszać s ię  lu ­
dzie. O dn o to w a no  ponad 200 
ta k ic h  w iz y t .  K im  b y l i  i  k im  
są pe te nc i o dw ied za jący  p o l­
s k ie  p la c ó w k i k o nsu la rn e?  To  
w  w ię kszo śc i lu d z ie  o zaw o­
dach zb liżo n ych  do tego, k tó r y  
w y k o n y w a ł A n d rz e j D ry g a ls k i 
—  m a ry n a rz e  łu b ,  w  w ię kszo ­
ści, ry b a c y . O ko ło  200 osób

że n ie  zna la z ł ła d n e j s ta łe j p r*  
cy. W y n a jm u je  się do ja k ic h ś  ro ­
b ó t, o t ta k  doryw cze  *"*» 
w ie m  ile  za rab ia : Jest m i te ra *  
c iężko. W  końcu  d w ó jk a  dzie­
c i na u trz y m a n iu .»  Czy ja  
w ie m  ja k b y m  się zachowała , 
g dyby  on te raz  w ró e ił?  Sama 
n ie w te m „.

•  •  »
260 O SO B w V an­

c o u v e r na p o w ró t  do P o lsk i. 
U rzęd n icy  p o ls k ic h  p laców ek 
d y p lo m a ty c z n y c h  s k ło n n i są 
w y s ta w ić  d o k u m e n ty  u m o ż li­
w ia ją c e  p rzekroczen ie  p o ls k ie j

—  C Z Y  dosz ły  do p a n i w ia ­
dom ości, ie  m ąż chce w ró c ić

o P o lsk i?  Czy może p a n i z 
i lm  ro z m a w ia ła  te le fon iczn ie?

— N ie  ro z m a w ia ła m . N ie  
ie m  n a w e t ja k  t a k i k o n ta k t 

aw iązać. N ie  w ie m , a by  szy­
b ow a ł s ię  do P o ls k i. A  czy p an  
na ten  te m a t coś w ie?

25 M A R C A  ub. ro k u  m /t  
„H a jd u k ”  na le żą cy  do szczeciń­
sk iego  „G ry fa ”  s z y k o w a ł s ię  
do pod n ies ien ia  k o tw ic y . C u ­
m o w a ł ta k  ja k  i  in n e  p o ls k ie

P O W R O T
w y ra z iło  chęć p o w ro tu  do P o l­
s k i. A  p am ię ta ć  n a le ży  o  tym , 
iż  w ie lu  z  n ic h  w k ro c z y ło  w  
k o n f l ik t  z p ra w e m , opuszcza­
ją c  p o k ła d y  sw o ich  jednos tek . 
K ie d y  n a s tą p iło  to  po  13 g ru d ­
n ia  1981, to  m a ry n a rz e  i  ry b a ­
cy  d e cyd u ją cy  s ię  na ze jśc ie  z 
je d n o s tk i d o k o n y w a li a k tu  
zw anego deze rc ją . J a k  w ia d o ­
m o  z c h w ilą  og łoszenia  s tanu  
w o je nn e go  p rz e d s ię b io rs tw a  a rż 
m a to rs k ie  zos ta ły  z m ilita ry z o -

—  T R U D N O  m l pow iedz ieć, 
co m ąż ro b i w  K anadz ie . P rz y ­
s ła ł k i lk a  paczek d la  dzieoi. 
T ro ch ę  p om arańcz , b u c ik i,  ja ­
k ie ś  ła s z k i. G dy  p ły w a ł w  
„O d rz e ”  z każdego re js u  p rz y ­
w o z ił znaczn ie  w ię ce j...

Ją  w ie m  ile  ta m  to  w szys tko  
k o s z tu je -  Z o r ie n to w a ła m  się.

g ra n ic y , u m o ż liw ia ją c e  p o w ró t 
do k ra ju .  Jest je d n a k  pew ien  
p ro b le m . Podróż do k ra ju  k o ­
s z tu je  o ko ło  1800 do la ró w . A
lu d z ie  c i d y s p o n u ją  ty lk o  chę­
c ia m i p o w ro tu  i najczęście j 
p u s ty m i p o r tfe la m i. G d y  nad­
ch od z iła  z im a , p o ja w il i  się 
agenci p rz e d s ię b io rs tw  p ro w a ­
dzących d z ia ła lność  na pó łnocy 
K a n a d y . O fe ro w a li p racę p rzy  
w y rę b ie  lasów . C i, k tó rz y  ju ż  
u p rze d n io  ta m  p o je c h a li o d ra ­
d z a li. N ie  jes teśm y p rz y z w y ­
c z a je n i do p ra c y  w  ta k ic h  w a ­
ru n k a c h  k lim a ty c z n y c h . M róz  
je s t ta k i ,  że d rze w a  pęka ją . A  
m achać s ie k ie rą  czy operow ać 
m echan iczną  p ilą  też trzeba  
um ieć . Żeby usk ład a ć  1000 do­
la ró w  n a  b ile t  p o w ro tn y , d la  
n o w ic ju s z a , je dn a  ka na dy jska  
z im a  może okazać się za k ró t ­
ka...

s ta tk i,  w  V an co uve r. N a  po­
k ła d z ie  i  w e  w n ę trz u  je d n o s tk i 
p an ow a ł z w y c z a jn y  w  ta k ic h  
sy tu a c ja c h  ru c h . K a p ita n  w y -  
4 a ł po le ce n ie  dok ładnego  p rze ­
szukan ia  je d n o s tk i. T a k  się 
czyn i, gdyż „b lin d a ”  a w ię c  
c z ło w ie k , k tó r y  dosta ł s ię  na 
s ta te k  i  ta m  s ię  u k ry ł,  p ow o ­
d u je  o grom ne  k ło p o ty . Jeże li 
o so b n ik  t a k i u ja w n i s ię  w  ko ­
le jn y m  na  d rodze  s ta tk u  p o r­
cie, to  a rm a to r  p ła c i za „pasa­
żera ”  duże g rz y w n y . D z is ia j 
n ik t  n ie  chce p rz y jm o w a ć  ta ­
k ic h  gości.

O ko ło  god z in y  10 zaw ołano  
z m o s tk u  k a p ita n a . D ow ódca  
„H a jd u k a ”  zszedł do ła d o w n i. 
P rze d  w e jś c ie m  w ło ż y ł kożuch . 
Ł a d o w n ia  do k tó re j zaw o łano  
k a p ita n a  je s t za m yka na  h e r­
m e ty c z n y m i d rz w ia m i, i  w  t r a k  
c ie  re js u  ch łodzona. T u ta j p rze

w o z i s ię  z ło w io n ą  ryb ę . Z a * 
m raża  s ię  ją  do m in u s  25 st. C .

W  o k rę to w e j c h ło d n i zn a le ­
z iono  „b lin d ę ” . S ta n  zd ro w ia  
tego cz ło w ie ka , ju ż  na p ie rw s z y  
rz u t  oka, p re z e n to w a ł sę źle. 
S zybko  też s tw ie rd zon o , że w  
je d n e j nodze k rą że n ie  k r w i  n ie  
je s t w y czu w a ln e . P ó łp rz y to m ­
nego cz ło w ie k a  w y n ie s io n o  *  
ch ło d n i. B y ł n im  s ta rszy  ry b a k  
A n d rz e j D ry g a ls k i...

•  •  •
N A  „H a jd u k u ”  z ja w ił s ię  k a -  

n a d y js k i le k a rz , p rz y je c h a ła  
w e zw a na  przez k a p ita n a  p o li­
c ja . D ry g a ls k i m u s ia ł czym  
p rę d z e j t r a f ić  do szp ita la . K a ­
n a d y jc z y c y  n ie  k w a p i l i  się z 
p o d ję c ie m  te j decyz ji. P ad ło  
p y ta n ie : —  A  k to  zap ła c i za 
leczen ie?

D ry g a ls k i t r a f i ł  w  końcu  d® 
s z p ita la  w  V an co uve r. K osz ty  
leczen ia  o b ieca ło  p o k ry ć  m ia ­
s to . D ry g a ls k i n ie  b y ł przec ież 
ju ż  o b y w a te le m  naszego k ra ju .  
D o b ro w o ln ie  z rz e k ł się tego  
obyw ate ls tw a., A  d la  K a n a d y j­
czykó w ?  B y ł je d n y m  z w ie lu  
k rą żą cych  w o k ó ł p o r tu  bezpań­
s tw o w ców . W  s zp ita lu , do k tó ­
rego  t r a f i ł  —  d os ło w n ie  w  
o s ta tn ie j c h w il i  —  in te rw e n io ­
w a ł c h iru rg ...

•  •  •
W  P O Ł O W IE  m a rca  w p ły n ie  

do szczecińskiego p o r tu  p o ls k i 
s ta te k . N a  jego p o k ła d z ie  w ró -  
o i do k ra ju  k i lk a  osób. Będą 
to  c i, k tó rz y  po  ogłoszeniu  s ta ­
n u  w o je nn e go  zd e cyd o w a li s ię  
pozostać na  obczyźn ie . Za ic h  
b i le ty  do k ra ju  zap ła c iły ... ro ­
d z in y  pozosta łe  w  Polsce. Czy 
w  p odobny sposób w ró c i tu  
ta kże  A n d rz e j D ry g a ls k i?

- -  M a d e j C Z E K A Ł A
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Bioenergoterapia
 ̂ czyli

cud na życzenie
J A K  k r a j  d łu g i  1 s z e r o k i m o ż n a  s p o łe c z e ń s tw a . M u szą  w ię c  w y w o -  

w y c z y ta ć ,  u s ły s z e ć , ą  n a w e t  z© - la ć  s p o łe c z n ą  r e f le k s ję ,  
b a c z y ć  w  te le w iz y jn y m  o k ie n k u  B io e n e r g o te r a p e u c i p o w ia d a ła ,  i t  
tę s k n o tę  za c u d e m . W y s ta rc z y  w z ią ć  n ie  z a m ie rz a ją  z a s tę p o w a ć  ie k ą rz y  
d o  r ę k i  ró ż d ż k ę , b ą d ź  p o ło ż y ć  d ło ń  i  t r a d y c y jn e j  m e d y c y n y .  W io z ą  
n a  s k o ła ta n a  c o d z ie n n y m i t r o s k a -  s ie b ie  ja k o  s o ju s z n ik ó w  w  w a lc e  
m i g ło w ę , c z y  te ż  w ło ż y ć  — p rz e -  o  lu d z k ie  z d r o w ie .  B y ć  m o te  w  m b  
p ra s z a m  —  łe b  w  p ir a m id k ę  — - i  p r a k ty k a c h  je s t  ź d ź b ło  n o w e j  w ie -  
o to  c z ło w ie k u  je s te ś  (p o n o ć )  w y le -  d z y , b y ć  m o ż e  o d k r y w a ją  J a k iś  n o -  
* z o n v  a lb o  p o z b a w io n y .. .  z łu d z e ń , w y  o b s z a r  m e d y c y n y  J e s te m  s k lo n -  

N ih i ł  n o v u m  s u b  so le , j a k  m a w ia -  n y  w ie r z y ć ,  i t  sa m e  ic h  z a b ie g i ję ­
l i  s ta ro ż y tn i,  C z y l i  n ic  n o w e g o  p o d  ś l i  n ie  p o m o g ą , t o _ n a  p e w n o  n ie  
s ło ń c e m .*  P s y c h o lo g o w ie  z n a ją  tg  za szko d zą  z d r o w iu .  B r a k  m i  je d n a k  
tę s k n o tę  d o  n a d rz e c z y w is to ś c i.  Im  p rz e k o n a n ia , t e  w s z y s v k o  to  p o w m -  
e o rz e j,  im  t r u d n ie j,  im  m n ie j  w ia -  n o  s ię  o d b y w a ć  w  a tm o s fe rz e  ja r ­
z y . iż  w y jś c ie  z k ło p o tó w  d a je  s ię  m a rc z n e g o  h a r m id e r u  o b o k  lu b  o o -  
n ja ć  w  ja k ą ś  r a c jo n a ln ą  p e r s p e k ty -  * *  n a u k o w ą  k o n t r o lą .  K r e o w a n ie  
w e , t y m  c h ę tn ie j  u c ie k a m y  d o  c u -  n o w e j  g a łę : !  m e d y c y n y  p rz e z  a- 
d o w n o ś c i.  t y m  ła t w ie j  r o d z i s ię  za- m a to ró w ,  w  t y m  i  d z ie n n ik a r z y ,  
p o trz e b o w a n ie  n s  b ib l i jn ą  m a n n ę  w y d a je  m i s ię  c o  n a jm n ie j  p rz e -  
łe cą cą  z n ie b a . a lb o .. . u z d r a w ia n ie  N a u k a  n ie  w e  w s z y s tk im
za  p o m o c ą  d o tk n ię c ia  r ę k i  b io -  je s t  r y c h l iw a .  A le  n i k t  je szcze  m e  
e n e rg o te ra p e u ty .  z n a la z ł in n e g o  sp o s o b u  o d k r y w a n ia

ta je m n ic  p r z y r o d y  i  w y k o r z y s ty w a -  
M a rz e n ia  d o b ra  rze cz . K a ż d y  lu b i ,  n»a ic h  d la  p o t r z e b  c z ło w ie k a  n iż  

e h o ć  n ie  k a ż d e m u  w o ln o  O b y w a -  c ie r p l iw e  ś lę c z e n ie  n a d  a p a ra tu ra , 
te lo w i  m oże  s ię  m a rz y ć  c u d '  ro -  b a d a n ie  i  s p ra w d z a n ie  h ip o te z , s io - 
a p o d a rc z y . M in is t r o w i  B a c e  — n ie . w e m  d łu g ie , b a rd z o  d łu g ie  e ksp e - 
O n  m u s i t r z y m a ć  s ię  m a tk i  z ie m i,  r y m e n to w a n ie .  
c z y l i  r e a lió w .  P a c je n to w i m o ż e  m a -

ip ia s t  le k a rz  m u s i t r z e ź w o  o c e n ia ć  
m o ż liw o ś c i w s p ó łc z e s n e j m e d y c y n y .  
C u d , je ś l i  w ie r z y ć  i ta ls k im  f i lm o w ­
c o m , z d a rz a  s ię  ra z  i  to  n a  o g ó ł 
In n y m .

. N asza  u s p o łe c z n io n a  s łu ż b a  z d r o ­
w ia  n ie  m a  o s ta tn io  d o b r e j  p ra s y . 
O d w r o tn ie  n iż  b io e n e rg o te ra p e u c i.  
Ł a tw o  d o s trz e c  z w ią z e k  m ię d z y  t y ­
m i z ja w is k a m i,  p o le g a ją c y  n a  ty m ,  
t e  l ic z b a  „ w ie r z ą c y c h ”  w  b io ­
e n e rg o te ra p ię  r o ś n ie  p r o p o rc jo n a l­
n ie  d o  l i c z b y  r o z c z a ro w a n y c h  fu n k ­
c jo n o w a n ie m  u s p o łe c z n io n e j s łu ż b y  
z d r o w ia .  Im  t r u d n ie j  d o s ta ć  s ię  d o  
le k a rz a , im  d łu ż e j  t r z e b a  c z e k a ć  na  
z b a d a n ie  p o d  d r z w ia m i Jego g a b i­
n e tu ,  im  w ię c e j  k ło p o tó w  z  n a b y ­
c ie m  z a o rd y n o w a n e g o  p rz e z e ń  le ­
k a r s tw a ,  t y m  c h ę tn ie j  m a  s ię  o -  
c h o tę  s k o rz y s ta ć  z p o r a d y  u z . lr a -  
w ia c z a , k t ó r y  u z d r a w ia  s z y b k o , 
ła tw o  i  p r z y je m n ie .  I  c o  n a j ­
w a ż n ie js z e  — n ie m a l o d  r ę k i .  W  
k a ż d y m  r a z ie  w ie r z ą  w  t o  u z d ra ­
w ia n i.  S a m i u z d ra w ia c z e  są b a r ­
d z ie j  o s t ro ż n i,  w  c z y m  n a le ż y  im  
p rz y z n a ć  s łuszn o ść .

W b r e w  p o z o ro m  z d r o w ie  c z ło ­
w ie k a  to  n ie  t y l k o  je g o  w ła s n o ś ć , 
Jęcz ta k ż e  d o b r o  s p o łe czn e . N ie  
je s t  w ię c  o b o ję tn e  c o  s ię  z n im  
d z ie je  J e ż e li c z ło w ie k  c h o r y ,  w y ­
k o rz y s ta w s z y  w s z e lk ie  m o ż l iw o ­
ś c i m e d y c y n y , id z ie  d o  u z d ra w ik c z a , 
n ik o m u  n ie  w p a d n ie  d o  g ło w y  go 
p o tę p ia ć , b o  s łu s z n ie  c h w y ta  s ię  
n o w e j  n a d z ie l. J e ż e li je d n a k  za c z y ­
n a  o d  u z d ra w ia c z a  z a n im  le k a rz  o -  
k r e ś ł i  r o d z a j c h o r o b y  i  ro z p o c z n ie

Prz e c iw d z ia ła n ia ,  p o w s ta je  s y tu a c ja ,  
t ó r e j  z d r o w o tn e  s k u t k i  m o g ą  b y ć  

g ro ź n e . T r a f iw s z y  z b y t  p ó ź n o  d o  
le k a rz a ,  p a c je n t  m o ż e  s t r a c ić  s p o ­
rą  część sza n sy  n a  w y le c z e n ie . P o ­
d o b n e  p r z y p a d k i  w  s k a l i  m a s o w e j 
s ta n o w ią  ju ż  z a g ro ż e n ie  z d r o w ia

t . u d w ik  B U R S K I

Nowy straszak: mikroprocesor
w e s to w a ł w  fa b ry k ę  s to łow ych  
k a lk u la to ró w  e le k tro n ic z n y c h , 
k tó re  jeszcze w  1966 ro k u  w a ­
ż y ły  po  k i lk a  k ilo g ra m ó w  i

Przeczekać w buszu

Te wspaniałe jednoślady

M N IE J  W IĘ C E J  co 10 lad uczeni s traszą nas ja kąś  „ re w o lu ­
c ją " . Jeszcze n ie d a w n o  b y ła  to  „ re w o lu c ja  n a u k o w o -te c h n ic s - 
na”  potem  „z ie lo n a  re w o lu c ją ” , potem  „re w o lu c ja  m aszyn  m a- 
te m a ty c z n y c h ", *  dziś, g dy  » Io w * „m aszyn a  m a tem a tyczn a" 
b rz m ią  ju ż  tro c h ę  a rcha iczn ie , zw ia s tun e m  re w o lu c ji m a  być 
m ik ro p ro c e s o r. C hociaż p ra w dę  m ó w ią c  —  nam  ta  re w o ­
lu c ja  chyba  » le  g ro z i w ie lk im i w s trzą sa m i. W yg lą da  b o w ie m  
aa  to, ie  s p o k o jn ie  p rzeczekam y w  n aszym  „b u szu  tech n o lo ­
g ic z n y m ", aż m ik ro p ro c e s o ry  rozkruszą  i  p rz e b u d u ją  c a łk o w i­
c ie  św ia to w ą  te c h n ik ę , a w te d y  ro z e jrz y m y  się d op ie ro , co by 
tu  w s ta w ić  pod m askę d a jm y  o s  tu  „P o lon e za ", ie b y  b y ł a#< 
woezesny.

P ro d u k c ja  u k ła d ó w  m ik ro -  b ryce  e le k tro n ic z n e j n a to m ia s t 
e le k tro n ic z n y c h  pod  p e w n y m i p rz y g o to w a n ie  ry s u n k ó w  u k ła -  
ą izg łędam i p rz y p o m in a  p ro d u k -  du, ta k  b y  n a d a w a ły  się do 
c j3 gazety. O tóż  p ro je k to w a n ie  p rz e k o p io w a n ia  (po zm n ie jszę - 
u k ła d u  sca lonego m ożna p rz y -  n iu ) na p ły tk ę  o dp ow ie dn io  
ró w n a ć  do e ta p u  p is a n ia  a r ty -  p rzyg o to w an e go  p ó łp rz e w o d n i­
k u  łó w  i ich  rozm ieszczania  na ka. P o tem  zaczyna się ju ż  m a- 
poszczególnych s tro na ch . N a - sowa p ro d u k c ja . K a ż d y  o b ró t 
s tępny  e tap to  p rze łożen ie  id e i w a lca  m aszyny d ru k a rs k ie j to  
p ro je k ta n ta  na tech n o lo g ię  w y -  k ilk a  s tro n  gazety, c z y li k i ik a -  
k o na n ia  — c z y li w  d ru k a rn i d z ies ią t tys ię c y  s łó w  z b ud ow a- 
p osk ładan ie  o ło w ia n y c h  czc io - nych  z k ilk u s e t  tys ię cy  e lem en 
nek, dopasow an ie, „p o ła m a n ie "  ta rn y c h  n o ś n ik ó w  in fo rm a c j i — 
szp a lt i p rz y g o to w a n ie  p ły t  za - l ite r .  A n a lo g ic z n ie  je s t z p ro - 
w ie ra ją c y c h  ju ż  ca łe  s tro n y  do  d u k c ją  e le k tro n ic z n ą . N a  c ien- 
o d b ija n ia  na pap ie rze  —  w  fa -  k im  p la s te rk u  sp ec ja ln ie  w y ­

tw o rzo ne go  k ry s ta lic z n e g o  k rze  
m u  o ś re d n icy  ok. 5 cm  m ożna 
zm ieścić obok sieb ie  k ilk a s e t 
zm n ie jszo nych  do ro z m ia ró w  
np. m ilim e tra  k w a d ra to w e g o  u - 
k ła d ó w  sca lonych . N anosi się 
je  w  bardzo  s k o m p lik o w a n y c h  
procesach, k tó ry c h  same nazw y 
dosta teczn ie  o ds trasza ją  n ie  
w ta je m n iczo n ych .

P o te m  w y s ta r c z y  ju ż  t y l k o  p ł y t ­
k ę  p o c ią ć  n a  k w a d r a c ik i,  z a w ie ra ­
ją c e  o d d z ie ln e  u k ła d y  1 k a ż d y  z a ­
p a k o w a ć  w  p la s t ik o w a  o b u d o w ę  
7 k t ó r e j  w y s ta je  k i lk a n a ś c ie  n ó ż e k , 
a k a ż d a  p o łą c z o n a  je s t  z ło tą  n i t k ą  
z o d p o w ie d n im  p u n k te m  u k ła d u .

W ła ś n ie  ta  te c h n o lo g ia  m a s o w e g o  
w y tw a r z a n ia  u k ła d ó w  s c a lo n y c h  w y  
w d a ła  „ r e w o lu c y jn e ”  s k u t k i.  B o ­
w ie m  c e n a  je d n o s tk o w a  u k ła d u  
p rz y  d o s ta te c z n ie  d u ż e j p r o d u k c j i  
m o że  b y ć  n is k a , n ie p o ró w n y w a ln a  
z k o s z ta m i w y k o n a n ia  ta k ie g o  sa­
m e g o  u k ła d u  m e to d a m i t r a d y c y jn y ­
m i.  T u  te ż  n a s u w a  s ię  a n a lo g ia  do  
g a z e ty . J e j  n is k a  c e n a  m o ż liw a  
je s t  d o p ie ro  p r z y  d u ż y m  n a k ła d z ie . 
G d y b y  k to ś  c h c ia ł  w y d a w a ć  g a ze tę  
p is z ą c  ją  w ła s n o rę c z n ie  n a  m a s z y ­
n ie .  m u s ia łb y  ją  s p rz e d a w a ć  z n a cz ­
n ie  d r o ż e j .

W ażna w  e le k tro n ic e  d a la  to 
ro k  1970. W  ro k u  ty m  w y p ro ­
d uko w a no  p ie rw s z y  cz te rod z ia - 
ła n io w y  k a lk u la to r ,  z a w ie ra ją ­
cy się w  je d n y m  u k ła d z ie  sca­
lo n y m . Ł a tw o  sobie  w yo b raz ić  
rozpacz cz ło w ie ka , k tó r y  za in ­

ce no ce lu  ich  „p o d ra so w a n ie ” , k la s  w yższych  od s iln ik ó w  d w u  
jeszcze b a rd z ie j zw ię ksza ją  ich  su w ow ych . Jedną  z p rzyczyn  
ha łaś liw ość. je s t n ie w ą tp liw ie  ich  znaczna

N ic  dz iw nego , te  ry g o ry s ty c z  ha ła ś liw ość  w  c a ły m  zakres ie

W S Z T O K H O L M S K IM  „ Skansenie ”  p rzysz ła  w  s tyczn iu  
na ś w ia t m a lp ia tk a  z ro d z in y  L o r i  —  p ie rw szy  tego ty p u  
okaz w  S zw e c ji. P on iew aż m am a m a le ńs tw a  n ie  m ia ła  po­
k a rm u , um ieszczono  je  to  in k u b a to rz e  i  p ró bo w a no  k a rm ić  
b u te lką . Je dn ak  m a lp ia tk a  zaczęła p rz y jm o w a ć  p o k a rm  d o ­
p ie ro  w te d y , g dy  w  in k u b a to rz e  um ieszczono w  zastępstw ie  
m a m y m is ia  —  pandę.

N A  ZDJĘCIU .* ty g o d n io w a  m a tp ła ik a  na wadze. O bok  
n ieod łączna  za baw ka  m iś  —  panda.

tC A F  —  Pressensblld )

k o s z to w a ły  2000 do  3000 d o la ­
ró w , g dy  się okaza ło , te  to  sa­
m o  może k l ie n t  k u p ić  za 100 do 
la ró w , a  w  1976 r .  ju ż  ty lk o  
za .- 5 d o la ró w .

C ie rp ła  ró w n ie ż  skó ra  p ro d u ­
ce n to m  w ie lk ic h  k o m p u te ró w . 
O kaza ło  się bow iem , że ju ż  na 
począ tku  la t  s iedem dzies ią tych  
te c h n ik a  m in ia tu ry z a c ji poszła 
ta k  d a le ko , że w  je d n e j kostce 
u k ła d u  scalonego d a ło  się 
„u p c h a ć ”  k ilk a n a ś c ie  tys ięcy  
tra n z y s to ró w .

W ó w c z a s  to  p o ja w i ła  s ię  m y ś l.  
a b y  z a m ia s t p r o je k to w a ć  za  k a ż ­
d y m  ra z e m  o d  p o c z ą tk u  s p e c ja ln i  
u k ła d y  e le k t r o n ic z n e  d o  k o n t r o lo ­
w a n ia  n p .  p r a c y  s i ln ik a  s a m o c h o ­
d o w e g o  c z y  s te ro w a n ia  ś w ia t ła m i 
n a  s k r z y ż o w a n ia c h  — z b u d o w a ć  
u k ła d  u n iw e r s a ln y .  T a k i ,  k t ó r y  d a ­
ło b y  s ię  w y k o r z y s ta ć  i  d o  lic z e n ia , 
i d o  k o n t r o lo w a n ia  p ro c e s ó w  te c h ­
n o lo g ic z n y c h  — s ło w e m  e le m e n ta r ­
n y  p ro c e s o r. I  t a k  to  s ię  w ła ś n ie  
o d b y ło .  W  1971 o p ra c o w a n o  p r o je k t  
p ie rw s z e g o  u k ła d u ,  k t ó r y  d a w a ł *-\ę 
p r o g ra m o w a ć  d o  w y k o n y w a n ia  ok;-«. 
ś* c n y c h ,  z a le ż n y c h  o d  p o tr z e b  u ż y t ­
k o w n ik a ,  f u n k c j i .  S a m a k o s tk a  m i ­
k ro p ro c e s o ra  z a w ie ra  t r z y  za sa d ­
n ic z e  b lo k i :  b lo k  a r ty m e ty c z n o - lo *  
g ic z n y  c z y l i  coś  w  r o d z a ju  b u c h a l­
t e r i i  —  te n  u k ła d  d o d a je , o d e jm u ­
je .  p o r ó w n u je  — p r z e tw a rz a  l ic z b y  
( tu b  z a k o d o w a n e  po d  p o s ta c ią  l ic z b  
in n e  d a n e ) ;  b lo k  p a m ię c i,  w  k tó r e j  
z a n o to w a n e  są ja k  w  b ib l io te c e  p ro  
g ra m y  p o s tę p o w a n ia  (n p . a b y  o d czy  
ta n ą  z c z u jn ik a  l ic z b ę  o b r o tó w  k o ła  
s a m o c h o d u  p o m n o ż y ć  p rz e z  Jego 
o b w ó d , n a s tę p n ie  p o ró w n a ć  z w e w ­
n ę tr z n y m  ze g a re m  i  n a s tę p n ie  w y ­
ś w ie t l ić  n a  p u lp ic ie  k ie r o w c y  ja k p  
a k tu a ln ą  p rę d k o ś ć ) ;  o ra z  b lo k  s te ­
r o w a n ia ,  c z y l i  u k ła d ,  k t ó r y  łą c z y  
b lo k  a r ty m e ty o z n o - lo g ic z n y  z b lo ­
k ie m  p a m ię c i o ra z  s łu ż y  d o  w p r o ­
w a d z a n ia  d a n y c h  i  w y p ro w a d z a n ia  
w y n ik ó w .

J e ś l i  ta k ą  k o s tk ę  w y p o s a ż y  \ ią  
d o d a tk o w o  w  k la w ia t u r ę ,  e k r a n  te ­
le w iz y jn y  i  k i l k a  u k ła d ó w  d o d a tk o ­
w y c h . l ó  b ę d z ie  ju ż  n o r m a ln y  m i­
k r o k o m p u te r .  T a k ie  m ik r o k o m p u te ­
r y  „o s o b is te ”  w ie lk o ś c i m a łe j  w a ­
l iz k o w e j  m a s z y n y  d o  p is a n ia  p o ­
la  w i ły  s ię  w  s p rz e d a ż y  w  u b ie g ły m  
r o k u  w  U S A . p o  u m ia r k o w a n e j  ce­
n ie  1 000 d o la ró w .

T o  w ła ś n ie  p e rs p e k ty w a  w yp o sa żę  
n ia  c z ło w ie k a  w e  w ła s n y , o s o b i­
s ty  k o r ą p u te r  o d u ż e j m o c y  o b lic z e  
n iow e.1 ta k  r e w o lu c y jn ie  n a s tro i ła  
f l o z o f ó w .  z w ia s tu ją c y c h  k o le jn y  
p rz e w r ó t .  A n o . z o b a c z y m y

J a n  R U R A N S K ł

„Podrasować" amatorów i producentów!
W S P Ó ŁC Z E S N A  c y w i l i ­

zacja  obok n iezap rzecza l­
n ych  d o b ro d z ie js tw  n iesie  
ze sobą liczn e  zagrożenia 
naszego śro d ow iska  n a tu ­
ra lnego . Je dn ym  z ta k ic h  
zagrożeń je s t hałas, k tó re ­
go p od s taw o w ym  źró d łem  
są ś ro d k i tra n s p o rtu . H a ­
łas e m ito w a n y  przez p o ja ­
zdy je s t szczególn ie d o k u ­
c z liw y  w  m iastach. N a j­
w iększy  u d z ia ł w  jego  
p ow s ta w a n iu  m a ją  p o jazdy  
jednośladow e , au to bu sy  i  
sam ochody dostawcze.

. Do na jg ło śn ie jszych  po ja zd ów  
na leżą zdecydow an ie  je dn o ś la ­
dy. a zw łaszcza m o to ro w e ry  ł  
m a łe  m o to cyk le  napędzane d w u  
su w o  w y  m i s iln ik a m i m a łe j m o­
cy. Są one znaczn ie  h a łaś liw sze  
od sam ochodów  osobow ych. 
G łośność ich  p ra c y  p rzekracza  
o 4, a n a w e t o 8 d B /A / ś re d n i 
poz iom  ha łasu , ja k i  w y tw a rz a ­
ją  sam ochody osobowe.

P od staw ow ą  p rzyczyn ą  w yso ­
k ie j h a ła ś liw o ś c i je d n o ś la d ó w  
je s t sposób ich  e k s p lo a ta c ji. W  
ru c h u  m ie js k im , k tó r y  w y m u ­

sza na k ie ro w ca ch  w s zys tk ich  
po ja zd ów  je d n a k o w ą  śre d n ią  
p rędkość ja z d y , s i ln ik i  je dn o ś la  
dów  p ra c u ją  z c a łk o w ic ie  p ra ­
w ie  o tw a r tą  p rze pu s tn icą . T y l­
ko  b o w ie m  w ysoka  p rędkość o - 
b ro to w a  w a łu  ko rb ow e g o  um o­
ż liw ia  pe łne  w y k o rz y s ta n ie  m o­
c y  i  os iągn ięc ie  m a ksym a ln e j, 
chociaż re la ty w n ie  m a łe j, p rę d ­
kośc i ja z d y . T a k ie  są w ła ś c i­
w ośc i m a ły c h  s iln ik ó w , k tó ry c h  
w y s o k ie  moce je d n o s tko w e  w y ­
n ik a ją  z w y s o k ic h  p rę dko śc i o - 
b ro to w y c h  w a łu  ko rbow ego. N ic  
w ię c  dz iw nego , że ś re d n ia  p rę d  
kość obro to w a , z ja k ą  e ksp lo ­
a to w a ne  są s i ln ik i  je dn o ś la dó w , 
dochodzi do 4500 o b r /m in .,  je s t 
w ię c  aż o 2000 o b r ./m in . w yższa 
n iż  ś re d n ia  p rędkość s iln ik ó w  
sam ochodów  osobow ych. E fe k ­
tem  tego je s t je d n a k  w y s o k i po  
z io m  ha łasu  em ito w an e go  w  
czasie ja z d y , k tó r y  często p rze ­
k ra cza  dopuszcza lne n o rm y  (w  
Polsce d la  p o ja z d ó w  z s i ln ik a ­
m i o p o je m n o śc i 50 cm  sześć, 
p oz iom  ha łasu  n ie  może p rze ­
k ro czyć  78 d B /A /, w  R F N  —  70 
d B /A /. N ie tru d n o  też sobie w y ­
o b raz ić , że doda tkow e , a m a to r­
sk ie  p rz e ró b k i s iln ik ó w , m a ją -

ne p rzes trzegan ie  w  p aństw ach  p ra cy  o raz d o k u c z liw e  zm ian y  
w yso ko  u p rz e m y s ło w io n y c h  prze  w a rto ś c i d ź w ię k u  (rzędu  8 
p isów  o och ron ie  śro d ow iska  d B /A ) p rz y  n is k im  obciążen iu  
zm usza p ro du cen tów  p o jazdów  i  n is k ie j p rę dko śc i o b ro to w e j 
je dn o ś la do w ych  do p rac  nad  o- w a łu , spow odow ane n ie re g u la r -  
g ra n icze n iem  ich  h a ła ś liw ośc i, n y m  sp a la n ie m  m iesza nk i. W ad 
W  k las ie , m a łych  je dn o ś la dó w  ty c h  n ie  m a ją  s i ln ik i  cz te rosu - 
u w id a c z n ia  się ten d en c ja  do w ow e (z m ia n y  d ź w ię k u  n ie  
podw yższania  m in im a ln e j po- p rze k racza ją  3 dB /A ). 
je m n ośc i s k o k o w e j s ilr t ik a  do R ó w n ie  k o rz y s tn y m  z ja w ł-  
w a rto śc i o p ty m a ln e j w  ru c h u  sk ie m , ze w zg lę du  na ochronę 
u lic z n y m . C oraz w ię c e j f irm  śro d ow iska , je s t s ta le  z w ię k - 
za cho dn io n iem ieck ich , w ło sk ich  sza jąca się p ro d u k c ja  m o to c y k li 
i  ja p o ń s k ic h  w y tw a rz a  w ięc z s i ln ik a m i ch ło d zo n ym i cieczą, 
m a łe  m o to c y k le  z s iln ik a m i o j uz w  43  pro c  m o to c y k l i d u - 
po jem nośe i 80 cm  sześć. S iln i-  żych ch łodzenie  p o w ie trz e m  ża­
k i  te  o s iąga ją  m a ksym a ln ą  moc stąp io no  ch łodzen iem  cieczą, 
i  n a jw ię k s z y  m o m e n t o b ro to w y  R ozw iązan ie  to  n ie w ą tp liw ie  
p rz y  n iższych  p rę dko śc ia ch  o - k o m p lik u je  ic h  budow ę  i  z w ię k  
b ro to w y c h  w a łu  ka rbow ego, co sza masę, a le  bardzo  k o rz y s tn ie  
za pe w n ia  o bn iżen ie  ic h  h a ła ś li-  w p ły w a  na trw a ło ś ć  4  h a ła ś li­
w ości. A  że są to  s i ln ik i  n ie - w ość s iln ik ó w . P łaszcz w o dn y  
o m a l o p tym a ln e , ta k  ze w zg lę - o tacza jący  c y l in d ry  n ie  zabudo - 
du  na m oc m a ksym a ln ą  (od 4 w a n ych  s iln ik ó w  zapew n ia  
do 6 kW ), zużyc ie  p a liw a  (3—  znaczn ie  c ichszą  ic h  pracę.
4,5 dm  sześc/100 k m ) i  poziom  O ka zu je  s ię  w ię c , że now ocze- 
em ito w an e go  ha łasu, św iadczy sn0ść i dobre  w ła śc iw o śc i 
s ta le  w z ras ta jąca  lic z b a  m o to - j ezd ne  są do pogodzenia  z p o - 
c y k li,  a o s ta tn io  s k u te ró w  k ia -  trzebą  o ch ro n y  śro d ow iska . N a 
sy  80 cm  sześć. p o tw ie rd z e n ie  tego m ożna zn a -

In n ą  ten d en c ją  w  k o n s tru k c ji leźć p rz y k ła d ó w  znaczn ie  w ię - 
p o ja zd ów  je d n o ś la d o w ych  je s t ¿ej,
odchodzenia  w  m o to c y k la c h  Je rzy  B O R K O W S K I

Wiadomości
demograficzne

A  F r a n c ja  l i c z y  64,2 m in  
m ie s z k a ń c ó w . W  u b ie g ły m  r o ­
k u  u r o d z i ło  s ię  o k .  803 ty s .  
o s ó b . Z a b ra k ło  o k .  60 ty s .. 
a b y  z a p e w n ić  r e p r o d u k c ję  p ro  
s tą . S p a d e k  l i c z b y  u ro d z e ń  
o b s e r w u je  s ię  w  o s ta tn ic h  la ­
ta c h  w  w ię k s z o ś c i k r a jó w  
u p r z e m y s ło w io n y c h .  W  k r a ­
ja c h  E W G  n a jw ię c e j  d z ie c i -o -  
d z l s ię  w  I r l a n d i i  — 3 i na  
1000 o só b . n a jm n ie j  w  R F N  — 
10.1. ś re d n io  w  E W G  -  12.4.

A  S ta n y  Z je d n o c z o n e  l i c z y ły  
z k o ń c e m  u b ie g łe g o  r o k u  
232 616 497 m ie s z k a ń c ó w , o k o ło  
6 m in  w ię c e j n iż  w  r o k u  1980. 
W  1982 r o k u  lu d n o ś ć  U S A  
z w ię k s z y ła  s ię  o  0,9 p ro c .,  co  
s ta n o w i 2,1 m in  o só b . W  d w u  
p o p rz e d n ic h  la ta c h  te n  p r z y ­
r o s t  s ię g a ł 1 p ro c .

A S z w e c ja  l i c z y ła  t  k o ń c e m  
1982 r o k u  8 326 000 m ie s z k a ń ­
c ó w . W  c ią g u  m in io n e g o  r o k u  
p r z y b y ło  3 000 m ie s z k a ń c ó w , 
m im o  92 600 u ro d z e ń  i  aż 93 800 
z g o n ó w . D o d a tn i  b i la n s  lu d ­
n o ś c i b y ł  m o ż l iw y  d z ię k i  n a ­
p ły w o w i  c u d z o z ie m c ó w , k tó r z y  
o s ie d l i l i  s ię  n a  s ta łe -  O d  110 
la t  s ta ty s ty k i  n ie  n o to w a ły  t a k  
n is k ie g o  w z ro s tu  p o p u la c j i .

A R e p u b lik a  F e d e ra ln a  N ie ­
m ie c  z a n o to v /a ła  s p a d e k  p o p u ­
la c j i  o  30 ty s -  o só b  i  l ic z y ła  
w  1982 r o k u  61 638 000 m ie s z ­
k a ń c ó w . N a  ś w ia t  p rz y s z ło  
620 000 o só b . z a le d w ie  o  4 000 
w ię c e j  n iż  w  r o k u  p o p rz e d ­
n im .  Z a n o to w a n o  p o w a ż n y  o d ­
p ły w  z R F N  c u d z o z ie m c ó w . 
T y lk o  w  p ie rw s z y m  p ó łro c z u  
m in io n e g o  r o k u  w y je c h a ło  o  
32 000 c u d z o z ie m c ó w  w ię c e j 
n iż  p r z y je c h a ło .

A W J a p o n i i  spa da  lic z b a  
u ro d z e ń , ro ś n ie  l ic z b a  ro z w o ­
d ó w . W  u b ie g ły m  r o k u  za n o to  
w a n o  n a jn iż s z y  w s k a ź n ik  u r o  
d ze ń  12,9 na  I  000 osó b . w  „ m o  
d z ie "  są r o d z in y  d w u d z ie ln e .  
L ic z b a  r o z w o d ó w  s ię g n ę ła  
163 000, o  i ł  000 w ię c e j n iż  w  
r o k u  p o p rz e d n im , d w u k r o tn ie  
w ię c e j n iż  w  1S67 r o k u .  k ie ­
d y  to  z a re je s t r o w a n o  83 000 
ro z w o d ó w .
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„Polmos“ znany i njeznsny

Bez to a s tu
(Rozmowa z mgr- inż. Józefem Sfrzgskg —  z-cq dyrektora ds. technicznych 

w Przedsiębiorstwie Przemysłu Spirytusowego „Polmos")
—  P A N IE  D Y R E K T O R Z E , n ie  b y ło  na te  w y ro b y  z b y tu . —  P an ie  d y re k to rz e , ta k

i le  g a tu n k ó w  w ódek p ro d t t lu -  O becnie, gdy n ie  ma w ys ta rcza  szczerze i  bez ta je m n ic y  ia w o -  
je c ie  obecnie? ją cych  ilo śc i dobrego  im p o rto -  d o w e j —  iie  ko sz tu je  w as w y -

—  R óżnie  w  ró żn ych  z a k ła - w aneS ° w in a , chcem y p o w ró - p ro d u k o w a n ie  l i t r a  a lkoh o lu ?  
dach, a le w  su m ie  o ko ło  60 ga- c id  do je j  p ro d u k c ji.  W  ty m  —  Na te ren ie  k ra ju  d z ia ła

ro k u  p o ja w ią  się na ry n k u  k re  900 g o rz e ln i ro ln iczych , k tó re  
m y  a lk o h o lo w e : c y try n o w y , p o - są n aszym i dos ta w cam i tzw . 
m arańezow y, m ig d a ło w y , ru m o - s u ró w k i, c z y li n ie  oczyszczonego 
w y , cyn am on ow y, m a lin o w y  i  b im b ru . Za l i t r  tak ięg o  p ły n u  
k o k ta jle :  ja b łk o w y  i  po rzecz- p ła c im y  następu jące  ceny: su- 
k o w o -m a lin o w y . ró w k a  ziem n iaczana  140 zł, zbo

—  „P o lm o s”  to  chyba  s u p e r- żowa 125 z ł i  ow ocow a 360 zł. 
p ro d u k u je c ie , a te raz  za m ie ń- re n to w n a  f irm a ?  M ó w ią c  o w y ro b ie  g o to w y m  po
m y to  na  l it r y .. .  _  R zeczyw iście , d a je m y  o l-  ,w ie m - że l i t r  a ll5o h o lu , p ro d u -

—  W  1982 r. w y p ro d u k o w a - b rz y m ią  a k u m u la c ję  d la  p a ń - kow anego z m elasy ko sz tu je  
l iś m y  137 m in  l i t r ó w  a lk o h o lu  s tw a , a le nasze bezpośredn ie  nas 6,°,.z l'
100-p ro cen tow eg o  (1 l i t r  a lk o -  Zy Słęj Są ta k ie , ja k  w iększości

tu n k ó w .
—  A  w  la tach  m n ie j k ry z y ­

sow ych?
—  W te dy  b y ło  tego w szys t­

k ie go  160 g a tu nkó w .
• W ie m y  ju ż  ile  g a tu n kó w

—  Czy sądzi pan, że po m y -
a l­

k o h o l może być  nas tę pn ym  to ­
w a re m  w y łą c z o n y m  z re g la ­
m e n ta c ji?

—  Je że li zw iększy  się p ro d u k  
c ję  do poz iom u  170 m in  l i t r ó w  
a lk o h o lu  100-p rocen tow ego , to  
m ożna z pow odzen iem  znieść

----- t---------- ------- o n i  ocj l o a i c ,  . .  , , ,  .
h o lu  100-procentow ego ró w n a  f i rm  p a ń s tw o w ych . O brazow o , , ' .  P r o s z k u  do p ra n ia
sic  5 b u te lk o m  o poj.- 0,5 l i t r a  m ożna b y  po rów n a ć  „P o lm o s”  m "
w ó d k i o m ocy 40 proc.) w  ty m  d0 o g ro m n e j pom py, k tó ra  za*
w ó d e k  g a tu n ko w ych  43 m in  U - sy3a p ien iądze  z ry n k u  i  p om -
t ró w , a reszta  to  w ó d k i czyste, p u j j  do p a ń s tw o w e j kasy . I
W  ty m  ro k u  p la n u je m y  p ro - o naszych ogrom n ych  zyskach
d u k c ją  na  p o d o b n ym  poziom ie, żeb y  ju ż  zu pe łn ie  ro zw ia ć  m it
tzn . 140 m in  l i t r ó w  a lk o h o lu  to  pow iem , że g dy  nasza p ro -  ‘  i » ™ « » ™
100-procentow ego, w  ty m  45 d u k c ja  bgdzie lim ito w a n a  _  k a r t k i  na w ódką , a le  g dy  p ro -
m in  l i t r ó w  w ó d e k  g a tu n k o - chodzi o se jm ow ą us ta w ę  o w y  ^.u ^ cJa będzie  w yn o s iła  140 m in
w ych . ch o w a n iu  w  trze źw o śc i i  p rze - l l t r £ w  r ° czm e lu b . m m e^  to  na

—  Co ze sp iry tu se m ?  Ponoć c iw d z ia ła n iu  a lk o h o liz m o w i —  ry n k u  będą w ys tę p o w a ły  w i-  
je s t ty lk o  w  P ew ex ie  i  w  a p te - to  m ożem y m ieć  n aw e t w e - g00211® o ra ła , 
kach... na  receptę? w n ę trzn e  k ło p o ty  fin an sow e. . . A  co z e kspo rte m . W  ilu

__  N i f .  k a ż d v  w i e  ż e  ie d n a  ~  .  , .  k r a j a c h  z n a n a  je s t  p o ls k a  „ w y -
t r z e c i  c a l e !  D r o S ć i i  s n i r y t u -  ~  Z „  „ r a. P r o d u k u j e m y  b o r o w a » ?ir z e c ia  c a ie j p ro a u K c ji s p ir y iu  w o a k ę? Z n ik ła  z ry n k u  „ Z y t -  _  w  tv m  ro k ll na „ 7 PirSD ort
su id z ie  na  p o trze b y  p rz e m y - n ia « w ie c  cb v ba n ie  ze zboża9 t • ty m , r0.Ku nasz ekspo rt,
s łu . D z is ia j n ie  m a  p ra k ty c z - m  WMJC CftyDa n ie  ze ZDOza' ^ C2™e z d os ta w am i d la  Pe­
n ie  d z ie d z in y  p rze m ys łu , w  k tó  — Z  z ie m n ia k ó w , m e lasy i  ze w e xa , , w yn -,®®ie 21 ^ ln  l lt ró w . 
r e j w  m n ie js z e j lu b  w ię k s z e j zboża. A le  w  te j k a m p a n ii b a r a lk o h o lu  100-procentow ego i  
ilo ś c i n ie  używ a  się s p iry tu s u , dzo dużo, bo p ra w ie  50 m in  l i -  będzie to  poz iom  ro k u  u b ie - 
P od  ko n ie c  1982 r „  na św ię ta , t ró w  s p iry tu s u  o trz y m a liś m y  z Slego.
s k ie ro w a liś m y  do h a n d lu  tro chę  ja b łe k . Z  m e lasy  p ow s ta je  a l-  Je że li chodzi o d ru gą  część 
s p iry tu s u  i  p ra k ty c z n ie  poza koho1. g łó w n ie  na ce le  p rz e m y - P ytpm a . to  n ik t  m e p ro w a d z i 
sp rze da w ca m i n ik t  go w  sk te - s i°w e - N a  p ro d u k c ję  je dn e go  l i  ta k ie ] s ta ty s ty k i a le  m e będę 
n a rh  n ip  w id z ia ł N ie k tó rz y  lu -  a lk o h o lu  100-procentow ego d a le k i od p ra w d y , je ż e li po -
Iz ie  traktowali * g e tn a w e t^  j l -  p o trz e b u je m y  10- U  k g  z ie m - w ie m  że znana je s t na ca ły m
ko... lo k a tę  k a p ita łu . m a k ó w  lu b  3,2 k g  m e la sy  lu b  św iecie.

Uwaga na rybackie „maluchy“!

Nowe tendencje
BU D O W A  s ta tk ó w  ry b a ­

ck ich  s ta n o w i od la t  spe­
c ja lność p o lsk iego  p rzem y 

słu  okrę tow ego. B y ły  la ta , k ie ­
d y  w  te j d z iedz in ie  z a jm o w a li­
śm y p ie rw sze  m ie jsce  na św ie ­
cie, a p on iże j trz e c ie j p o z y c ji 
nasze stoczn ie  n ię  schodziły . 
Z b u d o w a ły  one na zam ów ien ie  
Z w ią z k u  Radzieck iego  n a jw ię k ­
szą na św iec ie  f lo tę  p rzem ys ło  
w ych  baz ry b a c k ic h , zaś w  o- 
g ó łn y m  b ila n s ie  n a jb a rd z ie j 
ważą d a le ko m o rsk ie  t ra w le ry -  
p rz e iw ó rn ie  budow ane  na po ­
trze by  w ła s n e j f lo ty  i  ra d z ie ­
ck ich  k o n tra h e n tó w . U trz y m a ­
n ie tak ieg o  p ro f i lu  p ro d u k c ji 
na d łuższą m etę n ie  będzie 
je d n a k  m o ż liw e . Już  k ra jo w i 
a rm a to rz y  n ie  chcą odb ie rać 
p ły w a ją c y c h  fa b ry k  dotychcza ­
sowego typu , a p e rs p e k ty w y  
e kspo rtow e  d użych  s ta tk ó w  r y ­
back ich , poza Z w ią z k ie m  R a­
dz ieck im , za m ie ra ją  zupe łn ie . 
W y n ik a  to  z szybko, w ręcz  ra ­
d y k a ln ie  n as tę pu ją cych  zm ian  
w  ry b o łó w s tw ie  ś w ia to w y m , 
czego p o ls k i p rze m ys ł o k rę to w y  
w  dos ta tecznym  s to p n iu  w  po­
rę  n ie  u w z g lę d n ił. Te raz  trzeba  
ja k  n a js z y b c ie j odrab ia ć  d y ­
stans.

G Ł Ó W N Ą , a le  n ie  je d yn ą  
p rzyczyną  zm ian  w  ry b o łó w ­
s tw ie  m o rs k im  s ta ło  się p o w ­
szechne zaw łaszczenie  przez 
pańs tw a  nadbrzeżne w ó d  szel­
fow ych , da jących , o czym  w a r­
to  pam iętać, ok. 95 proc. ś w ia ­
tow ych  p o ło w ó w . G d y  o g ra n i­
czeń n ie  by ło , na  bogate sze lfy  
p rz y b y w a ły  często z bardzo  da­
leka  ekspedycje  łow cze , złożo­
ne, s iłą  rzeczy, z d użych  s ta t­
ków . T e ra z  je s t to  a lbo  w z b ro ­
nione, a lbo  znacznie m n ie j opla  
calne. D ru g im  c z y n n ik ie m  re ­
d u k u ją c y m  p o p y t na duże s ta t­
k i je s t w z ros t cen p a liw . P o l­
scy a rm a to rzy , n ada l z a in te re ­
sow ani u trz y m a n ie m  f lo ty  da­
le k o m o rs k ie j w ska zu ją , że na 
tak  energoch łonne  ja k  d o ty c h ­
czas s ta tk i po p ro s tu  ich  n ie  
stać —  ch ę tn ie  n a to m ia s t k u -

A k tu a ln ie ,  po o s ta tn ie j p od - 2 ^ 8  zboza. 
w yżce , p oka za ł się zn ow u  w  
sk lepach  w  cenie  1780 z ł za b u ­
te lk ę  p ó łl it ro w ą .

—  C zy zgodzi się pan z 
tw ie rd z e n ie m , że „o d  w ó d k i ro ­
zu m  k r ó tk i” ?

—  I  ta k , i  n ie . N ie d aw n o  
p rze czy ta łe m  w  zacho dn io n ie - 
m ie c k im  p iśm ie  sp e c ja lis tycz­
n ym  „B ra n n tw e in w ir ts c h a ft ”  
w y p o w ie d z i ja p o ń s k ic h  i  a ng ie i 
sk ich  n au kow ców , k tó rz y  tw ie r  
dzą, że dz ienne  spożyw an ie  30 
g ra m ó w  a lk o h o lu  p o p ra w ia  o- 
g ó ln y  s tan  z d ro w ia  i  p rzed łuża  
życ ie . A le  g dy  k toś  p ije  n a ło ­
gow o to  jasne , że m u  to  na  d o ­
b re  n ie  w y jd z ie . J a  sam uzna­
ję  a lk o h o l ty lk o  w  p os ta c i sym  
bo licznego k ie lis z k a  p rz y  
szczególnych okaz jach .

—  C zy w  ra m a ch  w a łk i z a l­
ko h o lizm e m  n ie  m ożna p ro d u ­
ko w ać  a lk o h o lu  m n ie j p ro cen ­
tow ego?

—  W  la ta c h  1976— 77 u ru ­
c h o m iliś m y  p ro d u k c ję  k o k ta j l i  
a lk o h o lo w y c h  o w dzięcznych  
nazw ach  m .in . D o lo res, Ram o­
na, P o lish  C h e r ry  o z a w a rto ­
śc i a lk o h o lu  do 25 p roc ., a le

Dwukrotnie więcej
S Z C Z E C IŃ S K A  S pó łd z ie ln ia  

P racy  „L o to s ”  sp ec ja lizu ją ca  się 
w  ub io ra ch  d la  dz iew cząt, ko ń ­
czy zagospodarow an ie  o b ie k tu  
po b y łe j s to łów ce E le k tro w n i 
„D o ln a  O d ra ”  w  n o w y m  C za r­
now ie  ko ło  G ry f in a . U ruch om io  
no ju ż  p ie rw sze  o d d z ia ły  w y ­
tw órcze . P rze jęc ie  ca łości o - 
b ie k tu  p o z w o li n a  znaczne 
zw iększenie  p o szu k iw a n e j p ro ­
d u k c ji. S pó łd z ie ln ia  będzie do­
starczać po o s iąg n ię c iu  przez 
now y o d d z ia ł p e łn e j zdolności 
w y tw ó rc z e j o k o ło  m ilio n a  sz tuk  
odzieży roczn ie  —  d w u k ro tn ie

R o zm a w ia !: K rz y s z to f Ż A K  J w ięce j n iż  obecnie.

p ią  je d n o s tk i n ieco m n ie jsze  o 
z re d u k o w a n y m  w yposażeniu  
p rz e tw ó rc z y m  i  p rzys tosow ane  
do m n ie j ene rgoch łonnych  
te c h n ik  po ło w ó w .

J E Ś L I nasze o k rę to w n łc tw o  
zam ierza  u trz y m a ć  s w ó j ekspo r 
to w y  c h a ra k te r i  obecność na 
w ie lk ic h  ry n k a c h , m usi d oko ­
nać re o r ie n ta c ji zgodnie  z po­
trz e b a m i i  w y m o g a m i k ra jó w  
sze lfow ych , z k tó ry c h  część nie 
p a ra ła  się dotychczas ry b o łó w ­
s tw e m  na w iększą  ska lę . K ra je  
te  p o trz e b u ją  i  potrzebow ać bę 
dą przede w s z y s tk im  m a łych  
je dn o s te k .

W a rto  w  ty m  m ie jscu  zdać 
sobie spraw ę z fa k tu  na ogó ł 
n ie  znanego. O tóż f lo ta  m a łych  
je dn o s te k  do 100 to n  p o jem no­
ści, k tó ra  tonażow o je s t t r z y ­
k ro tn ie  m n ie jsza  od f lo ty  p la ­
su jące j się p o w y ż e j te j g ra n ic y , 
da je  o ko ło  70 proc. ś w ia to w ych  
p o ło w ó w  ry b  m o rsk ich . T ra w ie  
ry -p rz e tw ó rn ie  n ie  m a ją  w ięc 
żadnego pow odu  (poza w ysoko ­
ścią b u r ty ) ,  b y  „spoglądać z 
g ó ry ”  na łodz ie  i k u tr y ,  k tó re  
są n ie  ty lk o  w y d a jn ie js z e , a le 
i b a rd z ie j ekonom iczne.

F L O T Y  m a ły c h  s ta tk ó w  r y ­
b ack ich  p o w s ta ją  obecnie w  
w ie lu  k ra ja c h  T rzec iego  Ś w ia ­
ta, a le  n ie  ty lk o . R ów n ież k ra je  
ro z w in ię te  doko nu ją c  w y m ia n y  
tonażu  og lą d a ją  się ra cze j za 
je d n o s tk a m i m n ie js z y m i.

T w o rz ą c y  się n o w y  ry n e k  
s ta tk ó w  ry b a c k ic h  je s t n ie  t y l ­
ko  bardzo  ch łon n y , a le i  b a r­
dzo z ró żn icow an y. Pod p o ję ­
c iem  „m a łe  s ta tk i”  należy ro z­
ró żn ić  t rz y  g ru p y  je dn o s te k : 
p rzyb rzeżne , b lisk ie go  i  średn ie  
go zasięgu. Ic h  w sp ó lną  cechą 
s ta je  się rosnący zakres m echa­
n iz a c ji. N a w e t na o tw a r ty c h  ło  
dz iach  in s ta lu je  się w c ią g a rk i 
i  w in d y  o napędzie  h y d ra u lic z ­
n ym  lu b  s p a lin o w y m . Te  h a j-  
m n ie jsze  je d n o s tk i b u d u je  s ię  
coraz częściej z s ia tkob e to nu  
łu b  tw o rz y w  sztucznych , co czy 
n i je  o d p o rn y m i na  ko ro z ję  i  
niszczące d z ia łan ie  o rg an izm ó w  
m o rsk ich . C oraz b a rd z ie j upo­
d a b n ia ją  się one do  d użych  
je dn o s te k : są ca łe  p o k ry te  po­
k ładem , s tosu ją  p o ło w y  z r u ­
f y  i  są w yposażone w  szereg 
urządzeń m echan icznych.

P O L S K I p rz e m y s ł o k rę to w y  
tra k to w a ł dotąd  budow ę  m a ­
ły c h  je d n o s te k  ry b a c k ic h  na 
e k s p o rt ja k o  p ro d u k c ję  ubocz­
ną. P ow ażn ie  za ję ła  s ię  n ią  je ­
d yn ie  stoczn ia  „W is ła ”  w  G da ft 
sku, re a liz u ją c  obecnie  ko n ­
t ra k t  na budow ę  ponad 40 k u ­
tró w  d la  N ig e r ii.  W y d a je  się 
je d n a k , że dobrze  by by ło , a by  
ry b a c k im i „m a lu c h a m i”  z a in te ­
re s o w a li się także  nas i po ten­
ta c i. N a sam ych t ra w le ra c h -  
p rz e tw ó rn ia c h  d a leko  się dziś 
w  eksporc ie  n ie  za jedzie .

Galeria B$A „Brama Królewska**

Poszerzać spojrzenie na szi
GA L E R IA  B W A  „ B r a m a  K r ó ­

le w s k a ”  w  c o ra z  p e łn ie js z y m  
k s z ta łc ie  z a c z y n a  s ię  s p ra w d z a ć  
n ie  t y l k o  ja k o  sa lo n  w y s ta w ,  a le  
te ż  ja k o  m ie js c e  r o z m ó w  o  s z tu ­
ce , w y m ia n ie  m y ś l i  n a  te m a t  Jej 
I s to ty  i  fo r m ,  k tó r e  p r z y b ie r a .  
N ie  b e z  z n a c z e n ia  je s t  te ż  t y lk o  
z p o z o ru  d r o b n y  fa k t .  Iż  w  te j  
g a le r i i  o d  n ie d a w n a  m o ż n a  w y ­
p ić  f i l i ż a n k ę  k a w y  c z y  h e r b a ty ,  
n a p o jó w  —  ja k  w ia d o m o  — r o  
z w ią z u ją c y c h  ję z y k i ,  c ze g o  n o ta ­
b e n e  d o m a g a li  s ię  w id z o w ie  1 p ra ­
sa.

D o ść  p o w ie d z ie ć , że w e rn is a ż  
w y s ta w y  G a le r i i  F o to  M e d iu m  
A r t  z W ro c ła w ia  z o s ta ł u ś w ie ­
t n io n y  d w ie m a  p r e le k c ja m i:  d r .  
A n d r z e ja  S a ja , w y k ła d o w c y  ta m ­
te js z e j p o l i t e c h n ik i  n a  te m a t  „ J ę ­
z y k a  s z tu k i  1 ję z y k a  n a u k i ”  o ra z  
J e rz e g o  O lk a  k ie r o w n ik a  w s p o m ­

n ia n e j g r u p y  tw ó r c z e j,  w y k ła d o w ­
c y  P W S S P . n a  te m a t „ O d  m e -  
d ia l iz m u  d o  e le m e n ta r y z m u ” , 
k tó r a  to  p r e le k c ja  i lu s t r o w a n a  
s la jd a m i b y ła  p o g lą d o w y m  k o ­
m e n ta rz e m  d o  p r o f i lu  1 Is to ty  

d z ia ła ń  a r ty s t y c z n y c h  t e j  a w a n ­
g a r d o w e j g r u p y .  E k s p o z y c ja  za ­
p re z e n to w a n a  w  B r a m ie  n o s i t y ­

t u ł  „ O d  z e ra  d o  n ie s k o ń c z o n o ś c i, 
od  n ie s k o ń c z o n o ś c i d o  z e ra ”  i  
o r g a n iz a to rz y  z a p r o s i l i  d o  n ie j  
c z o ło w y c h  tw ó r c ó w  a w a n g a r d y  z 
c a łe g o  k r a ju ,  d o p u ś c i l i  te ż  d o  g ło ­
s u  k r y t y k ó w  s z tu k i,  z a jm u ją c y c h  
s ię  n a jn o w s z y m i ś r o d k a m i p rz e ­
k a z u  a r ty s ty c z n e g o  w  P o lsce .

W  s u m ie  s ty k a m y  s ię  z w y s ta ­
w ą  ty le ż  c ie k a w ą ,  c o  n ie ła tw ą  w  
o d b io rz e , k tó r e j  m o t to  b r z m i:  
„ Z  f a k tu ,  że n a s tę p u je  z a c ie ra n ie  
g r a n ic  p o m ię d z y  s z tu k ą  l  Je j te ­
o r ią  w c a le  n ie  w y n ik a ,  że  m y

k r y t y c y  m o ż e m y  le c z y ć  s w o je  
k o m p le k s y , k o k ie tu ją c  a r ty s tó w  
q u a s i- a r ty s ty c z n y m i p o m y s ła m i.  
W  s z tu ce  w s p ó łc z e s n e j rz e c z y w iś ­
c ie  w s z y s tk o  w o ln o ,  a le  to  p rz e ­
c ie ż  n ie  o z n a c z a , że w o ln o  k a ż ­
d e m u ” .

K a ż d y  z  w y s ta w ia ją c y c h  a u to ­
r ó w  in a c z e j p o d c h o d z i d o  te m a tu :  
J a n  B e rd y s z a k  In g e ru je  w  g łą b  
p ła s z c z y z n y  o b ra z u , w  ty m  w y ­
p a d k u  f r a g m e n tu  fo to g ra f ic z n e g o  
p e jz a ż u , c h c ą c  ja k b y  o d s ło n ić  re ­
la c je  z a u te n ty c z n ą  r z e c z y w is to ś ­
c ią , H e n r y k  S ta ż e w s k i w  t r z e c h  
u k ła d a c h  l i n i i  p r o s ty c h  w y ra ż a  
n ie ja k o  t r ó jw y m ia r o w o ś ć  k o m p o ­
z y c j i ,  Z b ig n ie w  D łu b a k  k o m p o n u ­
je  sw ą  p ła s z c z y z n ę  z g e c m a try c z -  
n e g o  p o rz ą d k u  Ś ro d k ó w  w y ra z u , 
Z b ig n ie w  S id o r s k i p rz e k o n u je  w i ­
dza , te  „ n a tu r a  p e łn a  Jest z a s k a ­

k u ją c y c h  z ja w is k ”  u d o w a d n ia ją c , 
iż  „s z e ś c io b o k  fo r e m n y  je s t  c ie ­
n ie m  s z e ś c ia n u ” , zaś Z b ig n ie w  
W a rp e c h o w s k t k o n k lu d u je :  „ n ie  
m a  ta k ic h  b u rz , a n i  t a k ic h  oce a ­
n ó w , k tó r e  b y  o d b i ły  N IE S K O Ń ­
C Z O N O Ś Ć ” .

Z a ś  n ie s k o ń c z o n o ś ć  p o s z u k iw a ń  
n o w y c h  m e d ió w  s z tu k i t r w a  n ie -  '  
p r z e rw a n ie  od Je j z a ra n ia . D z iś  
p o m ię d z y  o d b io rc ą  a a r ty s tą  p o ­
ś re d n ic z ą  n o w e  n a rz ę d z ia  — k a ­
m e ra , fo to g r a f ia ,  te le w iz ja ,  f i lm ,  
k o m p u te r .  Z a p re z e n to w a n e  p rz e z  
J . O lk a  s la jd y  u z m y s ło w i ły  ze ­
b r a n y m , że i  h o lo g ra m , ł  la s e r  
te ż  są s k u te c z n y m i m e d ia m i w  
k o n ta k c ie  z w id z e m . D z iś  w ię c  
o p e r u je  s ię  p o ję c ie m  s z tu k i  m e ­
d ia ln e j,  w  k t ó r e j  sam  p ro c e s  d o ­
c h o d z e n ia  d o  e fe k tó w  w a rs z ta to ­
w y c h  je s t  n ie ja k o  w a ż n ie js z y  od 
j e j  k o ń c o w e g o  e fe k tu  w  p o s ta c i 
s k o ń c z o n e g o  d z ie ła .

N a  w e rn is a ż u  w y s ta w y  p r z y  k a ­
w ie  z g ro m a d z iło  s ię  k i lk a d z ie s ią t  
z a in te re s o w a n y c h  te m a te m  osó b . 
O d n io s ła m  w ra ż e n ie , że  w y s z l i  z 
te g o  s p o tk a n ia  ze  s z tu k ą  w z b o g a ­
c e n i sze rs z y m  s p o jrz e n ie m  na  
tw ó rc z o ś ć  a r ty s ty c z n ą ,  n a  sposo­
b y  p o s z u k iw a n ia  j e j  g r a n ic ,  i  n a  
n a jg łę b s z y  Je j sen s  t k w ią c y  w ła ­
ś n ie  w  s a m y m  z ja w is k u  d o c i e ­
k a n i a .

O r is u te  P O M O R S K A
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Król Artur
i Rycerze Okrągłego Stołu
PR A W IE  n iepostrzeżen ie  T ru d n o  w y lic z y ć  w szys tk ie  

p rz e m k n ą ł p rzez m a łe  e k ra  dz ie ła , do  k tó ry c h  le ge n dy a r tu -  
n y  a n g ie ls k i s e r ia l „L e ge n  r ia ń s k ie  s ta ły  się n a tch n ie n ie m  

da o k ró lu  A r tu rz e ” . Jego k o n - —  w s p o m n ijm y  choćby R ysza r- 
te m p la c ji n ie  s p rz y ja ła  z p e w - da  W agnera  i  je go  operę  „ T r i -  
nością  częs to tliw ość  n a d aw an ia  s tan  i  Iz o ld a ” , n a to m ia s t m o - 
—  co dw a  ty g o d n ie  —  oraz p o - ty w  Ś w ię tego  G ra a la  p o ja w ia  
ra  e m is ji. T y m  n ie m n ie j, n a j-  się w  „L o h e n g r in ie ”  
b a rd z ie j c ie rp l iw i te le w id z o w ie  C Z Y  A r tu r  is tn ia ł nap raw dę?  
m ie l i  o kaz ję  zapoznać się z A  je ś li ta k , to  k im  b y ł?  Czy 
k ilk o m a  ro m a nsa m i ś re d n io w ie - w a lijs k im  lu b  b r y ty js k im  w o - 
czn ym i, ta k  rozp ow sze ch n io n y - dżem  z V — V I  w ie k u  n.e., a m o - 
m i w  k u ltu rz e  zachodn ie j. że k ró le m  C z a ro d z ie js k ie j K ra i-

W  Polsce n ie  m ie liś m y  odpo- ny?  N ie  w iadom o. W a lijc z y k  
w ie d n ik a  ty c h  o po w ie śc i; je d y -  N e nn iu s  w  s w e j „H is to r ia  B r i t -  
n ie  zapożyczenia  obce, k tó re  s ię  to n u m ”  ( IX  w  n.e.) m ó w i o A r -  
w ła ś c iw ie  n ie  p rz y ję ły . K ażd y  tu rz e  ja k o  o b oha te rze  n a rod o - 
je d n a k  słysza ł choć c o k o lw ie k  Wym . Na d ob rą  sp ra w ę  n ie  w ie  
O d z ie ln y m  A rtu rz e , w ła d c y  m y  je dn a k , czy d z ie ln y  te n  k ró l 
k ra in y  Logres, jego  żon ie  G i-  b y ł postacią  h is to ryczną . C zy to  
n ew rze  i  Rycerzach O krą g łeg o  m a zresztą znaczenie? W artośc i, 
S to łu . B y ł w ś ród  n ic h  d z ie ln y  ja k ie  re p re z e n tu je  on i  jego  r y -  
L a n c e lo t z Jez io ra , zakochany cerze, są p rzec ież rzeczyw is te , 
w  k ró lo w e j, b y ł też G a lah ad  —  Ważne w  ka żde j epoce, rów n ież  
n a jsz la ch e tn ie jszy  z ryce rzy , d z is ia j A  są to : w ie rn o ść  lu~ 
k tó re m u  p rz y p a d ł w  u d z ia le  za- dz iom  i ideom , odw aga s taw a- 
szczyt o dn a lez ien ia  Ś w ię tego  n ja w  s łuszne j sp ra w ie , prze- 
G ra a la . B y ł i T r is ta n  ko cha ją - konan ie , że n ie  s łow a, lecz czy- 
c y  Izo ldę  Z ło to w ło są  i  w ie lu . n y  św iadczą  o c z ło w ie k u  
w ie lu  in n y c h . S ta w a li się przez Legenda kończy  się u padk iem  
ca łe  s tu lec ia  n a tch n ie n ie m  d la  k ra in y  Logres. K ró l A r tu r ,  ra n  
poe tów , k o m p o zy to ró w  i  m a ła -  n y  śm 5erte ln ie  w  o s ta tn ie j b it -  

~ T zy , są w ię c  _obecni w  na j  w  j 6t 0dp ły Wa ło d z ią  do d o lin y
św iadom ości do d z is ia j.

Najkrócej jak można.

Wiadomości o jakości
•  G Ł Ó W N Y  U rząd  S ta ty ­

s tyczny  la k o n ic z n ie  s tw ie rd za : 
w  1982 ro k u  pogorszy ła  się ja ­
kość a r ty k u łó w  p rze m ys ło ­
w ych . D ow ód: liczb a  a r ty k u -  
łó w  ze zn a k ie m  „ Q ”  i  „ 1”  
zm n ie jsza ła  się z 26,9 tys . w  
ro k u  1981 do 20,8 tys. w  ro k u  
1982. Co o ty m  myśleć?

•  C E N T R A L N A  K o m is ja  do 
W a lk i ze S pe ku lac ja  s tw ie rd za : 
w  688 za k ład a ch  m a sa rsk ich  
p ro d u k u je  się w ę d lin y  z łe j ja ­
kośc i, zakw estio n ow an o  28 proc. 
w y ro b ó w  sk o n tro lo w a n y c h . Co 
o ty m  myśleć?

•  T Y M C Z A S E M  „ T ry b u n a  
L u d u ”  doko na ła  re w e la cy jne g o  
o d k ry c ia . N a  69 tys ię cy  213 
s z tu k  odzieży dos ta rczone j do  
sk le pó w  —  m ó w i k ie ro w n ik  
k o m ó rk i k o n t ro l i  ja k o ś c i, A l i ­
c ja  Rozum  — b y ło  ty lk o  6 re ­
k la m a c ji,  w  ty m  d w ie  uznane, 
ze z w ro te m  p ien iędzy . 98,9 proc. 
w y ro b ó w  zosta ło  z a k w a lif ik o ­
w a n y c h  do g a tu n k u  p ie rw sze ­
go a  do g a tu n k u  d ru g ie g o  ty lk o  
779 sztuk.

T e n  o s o b liw y , ja k  na  nasze 
s tosu n k i, za k ład  n azyw a  się ja k  
n a s tę pu je : S p ó łd z ie ln ia  P racy  
R ękodz ie ła  A rtys tyczn e g o  „N O ­
W A  P R A C A  N IE W ID O M Y C H ".

N o , i  co o ty m  myśleć?
(J-K .)

„Otello” w Operze
W  R A M A C H  „now ego  eks­

p e ry m e n tu  operow ego”  opera 
w  P e k in ie  w y s ta w i znane dz ie ­
ło  szeksp irow sk ie  „O te l lo ” , do 
k tó reg o  o praco w yw a ne  są 
a k tu a ln ie  k o s tiu m y  i  m u zyka  
L ib re t to  — nap isane  przez 
trze ch  w y k ła d o w c ó w  z c h iń ­
s k ie ] A k a d e m ii N a u k  — będzie 
w ie rn e  z o ryg ina łe m .

Skarby Ermitażu
R O Z P O C Z Ę Ł A  s ię e m is ja  z n a c z ­

k ó w  p o c z to w y c h  p o ś w ię c o n y c h  a r ­
c y d z ie ło m  p rz e c h o w y w a n y m  w  E r ­
m ita ż u .  M in is te r s tw o  Ł ą c z n o ś c i 
Z S R R  w y d a ło  ju ż  s k ła d a ją c ą  s ię  z 
5 z n a c z k ó w  i  1 c a ło s tk i  se r ię , p o ­
ś w ię c o n ą  o b ra z o m  m a la r z y  w ło ­
s k ic h . p r z e c h o w y w a n y m  w  z b io ra c h  
m u z e u m . W  c ią g u  n a s tę p n y c h  k i l k u  
la t  p r z e w id u je  s ię  w y d a n ie  p o c z to ­
w y c h  m in ia tu r  p o ś w ię c o n y c h  m . ln .  
m a la r s tw u  f r a n c u s k ie m u  i  h o le n ­
d e r  s k ie m  u .

A va lon u . Je dn ak  p rz y rz e k a , że 
g dy  n ad e jdz ie  czas. p o w ró c i 
Czyż n ie  p rz v p o m in a  się od ra  
zu sw o jska  baśń o G ie w o n to - 
w y c h  R ycerzach? O n i także  n ie  
u m a r li —  śp ią  ty lk o ,  b y  w  po­
trze b ie  jeszcze raz w a lczyć . M o  
ty w  b oh a te ró w  n ie ś m ie rte ln y c h  
p rz e w ija  się w  legendach  ca łe ­
go św ia ta . N ie  m o g li o n i p rze ­
cież pon ieść os ta teczne j k lęsk i... 
W  na jc ięższych  czasach, w  po­
rze w o je n , g łodu , e p id e m ii, upad  
k u  o jczyzn y  —  w ie rzo n o  w  s i­
łę  m ity c z n y c h  ryce rzy , w  ich  
pomoc.

J E Ś L I A r tu r  I jego  Rycerze 
O krą g łeg o  S to łu  n ie  is tn ie l i na ­
p ra w dę  —  is tn ie l i zawsze w  n a ­
szej w y o b ra ź n i. B y l i  po trzebn i, 
bo re p re z e n to w a li n a jsz lach e t­
n ie jsze  p ostaw y i  dążenia  lu  
dzk ie .

L id ia  B Ł A S Z C Z Y K

* G ra fic z n a ”  m oda z Paryża...
(C A F  —  K eystone )

Twórcy na planie f i lm o w y m

Siła przebicia
(Rozmowa z Franciszkiem Trzeciakiem, 

aktorem i reżyserem filmu „Punkiy za pochodzenie”)
—  DO SC d ług o  n ie  b y ło  pana  łośc i będę n ie  ty lk o  g rać  i  re - współczesną w e rs ję  „J a n k a  M u - 

w idać , w  te le w iz ji chociażby... żyserować, a le  także  pisać. Bo z y k a n ta ”  —  h is to ry jk ę  o d ro b i-
w ie rzę  w  sieb ie , a poza ty m  nę „śc iszoną” , bez s ta w ia n ia

—  N ie  m ia łe m  p ro p o z y c ji. O d m am  ta ką  w e w n ę trz n ą  p o trz e - k ro p k i nad „ i ” , bez ła tw eg o
jeszcze d a w n ie j n ie  m ia łe m  p ro  bę.  ̂ h ap py  endu. C h yba  się  uda ło ,
p o z y c ji a k to rs k ic h , k tó re  b y  —  T a k  może pow iedz ieć  k a ż - __ j ak ię  da j szc p lan y?
m n ie  in te re s o w a ły . Z  tego p o - d y  za w ie dz io n y -.
w odu p o s ta n o w iłe m  sam dać _  N ie  czu ję  się zaw iedz iony .
sobie szansę. Z re zyg no w a łe m  s U w a ia m  p e t i t u ,  że is to t ,  N a p u S
p ra c y  w  tea trze , zacząłem  re a li-  tw ó rczo śc i p o w in n o  być  n ie u - " . i , a „ i  
zować f i lm y  k ró tk o m e tra ż o w e , s tanne p oszu k iw a n ie  n ow ych  r ^  i  w ś z y s fto  w y re ż y fc ru ]?  
sam odz ie ln ie  p isać scenariusze i r o d k * w  w yra zu . I  ja  te  poszu- £“ } ja k  ta  Jsobi°  wcześmtei w w  
aż w reszc ie  u da ło  m i się z rob ić  k iw a n ia  k o n ty n u u ją . M a m  dość * 5 . ! “ “  s00ie wczesm ei  w y  
w  p e łn i a u to rs k i f i lm  fa b u la r -  pozostaw an ia  na łasce reżyse - m y s l“ era- _  vm ,  . .
n y . „P u n k ty  za pochodzenie”  r * w . c z y  d y re k to ró w  te a tru . -  . r S i w s K i
w ła śn ie  w chodzą na  e k ra n y . _  N I„  p r , y p om In a m  , 0b le

-  Czy ta  zm iana  zaw odu n ie  je d n a k  J a k lc j i  te a tra ln e j k re a - i"
zosta ła  p rzyp a d k ie m  w ym uszę - c „  w  w yko na n iu .»
na? Mozę m e s p ra w d z ił się pan . . .  . . .  „
ja k o  a k to r9 —  N a jm ile j w sp om in am  „O -

-  Pan 'chyba ż a rtu je ! M ia -  Powueści p rzy  ja s n y m  ks iężycu ”  
łe m  os iągn ięc ia  i  w  tea trze , i  S zukszyna w  w a rsza w sk im  T e - 
w  te le w iz ji,  i w  k in ie . Ja ko  =»trze P o lsk im . W  p rze ds ta w ie - 
a k to r dosta łem  sześć liczą cych  m u  ty -n  g ra łe m  samego au to ra , 
się nagród, z p re s tiżo w ą  Im . To  b y ła  praca  na m ia rę  m o ich  
Z byszka  C yb u lsk ieg o  w łą czn ie  l m b lc J> -  a le ty lk o  je dn a  ro la .
W łaśn ie  d la tego , że p om im o  Poza ty m  o b ija łe m  się po sce- 
n ie w ą tp liw y c h  osiągn ięć, ró ż n i m e- D la tego  p rzed  trze m a  la ty  
lu d z ie  p ró b o w a li m n ie  „ ta m o -  p os ta no w iłem  się z te a tru  z w o l- 
w ać” . p o s ta n o w iłe m  zostać n ie -  n ,ć- P ozostałem  a rty s tą  bez e-
za leżnym  tw ó rcą . A  w  p rzysz-

Udany zabieg „inżynierii genetycznej“

Niezwykła transplantacja
M O Ż N A  D O K O N A Ć  P R Z E S Z C Z E P U  n ie  ty lk o  ca łych  o rg a - k i.  Jednak w  w ie lu  p rzyp ad - 

n ów , ja k  serce czy n erka , a le  także genów. W  w ie lu  la b o ra - kach n ieznana je s t n a tu rą  w y -  
to r ia c h  in ż y n ie ró w  genetycznych  na c a łym  św iec ie  p row adzone  ko rz y s ty w a n y c h  p rocesów  w  
są badania  nad m e tod a m i t ra n s p la n ta c ji m a te r ia łu  genetyczne- re ko m b in a c ja ch  m a te r ia łu  ge- 
go. N a jn ow szym  os iągn ięc iem  w  te j d z iedz in ie  je s t p rze n ie - netycznego. Coraz częściej też 
s ien ie  genu, segm entu D N A — m u ch y  do  in n y c h  m uch, przez są podnoszone z a rz u ty  0 m o ra l-  
G era ida  R u b ina  z B a ltim o re . ne aspek ty  tego ty p u  badań.

P O D O B N E  badan ia  p ro w a - dziedz iczony przez k o le jn e  ge- , 
dzone b y ły  ju ż  w cześn ie j, a le nerae je  i  d o k ła d n ie  „w y ra ż a  
na m yszach i  n ie  p rz y n io s ły  się”  w  cechach zew nę trznych , 
spodziewanego re z u lta tu . R u b in  Do tego w ła śn ie  od la t dążą 
d oko na ł rzeczy dość szczególnej in ż y n ie ro w ie  genetyczn i.
—  przen ies iony  gen je s t t rw a le  T e ch n ika  re k o m b in a c ji D N A  

je s t n ie z w y k le  sko m p liko w an a ,

Nasze sylwetki

Zbigniew Wodecki
Z B IG N IE W  W O D E C K I z n a n y  Jest r ó w n ie  d o b rz e  d o r o s ły m  1ak i  d z ie ­

c io m . T y m  o s ta tn u n  p rz e d e  w s z y s tk im  J a k o  o d tw ó r c a  p io s e n k i z f i lm u  
„P s z c z ó łk a  M a ja ”  J a k  b a rd z o  d o  Jego In te r p r e ta c j i  te g o  p r z e b o ju  p r z y ­
z w y c z a i l i  s ię  n a jm ło d s L  n a j le p ie j  ś w ia d c z y  fa k t .  że g d y  t y l k o  ra z  T V P  
z a p re z e n to w a ła  f i l m  z p io s e n k ą  w  in n y m  w y k o n a n iu ,  s y p n ę ła  s ie  la ­
w in a  p ro te s tó w . W ró c iłą  w ię c  d o  d o b ra n o c e k  p io s e n k a  w  w y k o n a n iu  
W o d e c k ie g o  k u  z a d o w o le n iu  w s z y s tk ic h  o p ró c z  m oże  a u to ra , k tó re m u  
w  J a k im ś  m o m e n c ie  p rz e ja d ła  s ie  e t y k ie tk a  o d tw ó r c y  „ M a i " .

W y k o n a w c a  n u c o n y c h  c h ę tn ie  p io s e n e k  ta k ic h  Jak  c h o c ia ż b y  ,. Iz o ld a ”  
c z y  „ Z a c z n i j  od  B a c h a ”  je d e n  z n ie l ic z n y c h  na  d o d a te k  w  k r a ju  m u l-  
t i in s t r u m e n ta L s tó w  p r z e b y w a ł o s ta tn io  d łu g o  na  z a g ra n ic z n y c h  w o ja ­
ż a c h  — n ic  w ie c  d z iw n e g o  że z a tę s k n iła  za Jego o b e c n o ś c ią  n a  e s t ra ­
d z ie  r o d z im a  p u b lic z n o ś ć . W o d e c k i je s t  1uż w  P o lsce  i .  c o  w a ż n ie js z e , 
in te n s y w n ie  p r a c u je  n a d  n o w y m  p ro g ra m e m . S p o tk a  s ię  w ie c  z Dol­
s k ą  w id o w n ią  ju ż  n ie b a w e m  t  — ja k  z a p e w n ia  —  w  z u p e łn ie  in n y m  
s t y lu :  p rz y g o to w y w a n y  p ro g ra m  b ę d z ie  s ie  b o w ie m  c h a r a k te ry z o w a ł  n c  
w ą  fo rm ą  p r e z e n ta c j i  Z ło ż y  s ię  n a ń  o b o k  z n a n y c h  i  łu b ia n y c h  u t w o ­
r ó w  7 n o w y c h ,  p e łn ie js z y c h  fo r m  m u z y c z n y c h . P ie rw s z e  k o n c e r ty  Z b ig ­
n ie w a  W o d e c k ie g o  k tó r e m u  b ę d z ie  to w a rz y s z y ł ze sp ó ł F l y  E n s a m b le . 
o d b ę d ą  s ię  w io s n ą  N ie  p o z o s ta je  n a m  n ic  in n e g o  ja k  c ie r p l iw ie  p o ­
c z e ka ć ...

N A  Z B IĘ C IU :  Z b ig n ie w  W o d e c k i ze s w y m i d z ie ć m i — P a w łe m . Jo  
a n n ą  i  K r y s ty n ą .

(C A F  -  T . M . S o c h o r)

a osiągn ięcie  zam ierzonego ce­
lu  w ym aga  czasem w ie lo le tn ic h  
badań. R u b in  zastosow ał tech ­
n ik ę  „tra n spo son a ” . k tó r y  jes t 
segm entem  D N A  i w y s tę p u je  w  
chrom osom ach. Jeże li część tra n  
sposona zostan ie  zastąp iona 
przez in n y  gen k ró tk o  po za­
p ło d n ie n iu , w  ty m  p rzyp a d ku  
m u ch y, p o to m s tw o  będzie p re ­
zen to w a ło  in ną  cechę w  sto­
sunku  do sw ych  ro d z iców . W  
ten  sposób z m ie n io n y  zosta ł k o ­
lo r  oczu z b rązow ego w  n a tu ­
ra ln y c h  w a ru n k a c h , na  cze rw o­
ny. Ponad p o łow a  następnych  
g e n e ra c ji c h a ra k te ry z o w a ła  się 
in n y m , n ie n a tu ra ln y m  k o lo re m  
oczu P rz y  zastosow an iu  te j sa­
m e j m e tody  p rze tran spo n ow an o  
ró w n ie ż  in ne  geny o trz y m u ją c  
odm ienne  cechy k o le jn y c h  po ­
p u la c ji.

P ozosta ły  do  ro zw ią za n ia  
jeszcze p ro b le m y  dotyczące na­
tu ra ln e j re g u la c ji genów . I  tu  
m ożna się spodziewać w  n a j­
b liższych  la tach  p rz y n a jm n ie j 
częściow ych odpow iedzi.

W Y M IE N IA N A  część tra nsp o ­
sona (nazw ana e lem en tem  P) 
by ła  ju ż  znana przed  30 la ty  
W yko rzys ta na  po raz p ie rw szy  
przez R ub ina , stosowaąa je s t o- 
becn ie  także  przez in n y c h  n au ­
kow ców . k tó rz y  p ró b u ją  ro z­
szerzyć ją  w . t ra n s p la n ta c ji ge­
nów  in n y c h  o rg an izm ó w . P ra w ­
dopodobn ie  n ie  ma ogran iczeń 
w  tra n sp o n o w a n iu  ro z m ia ru  ge­
nów  transposona.

-R ub in  je s t o p ty m is tą  co do 
dużych m o ż liw ośc i stosow ania  
w y p ra c o w a n e j przez sieb ie  ge- 
n o te ch n ik i. Sam a in ż y n ie r ia  ge­
netyczna  ro z w ija  sie w  o s ta t­
n ich  la ta c h  na ca ły m  św iecie  
p rzynosząc za dz iw ia jące  w y n i-

Program TV
na zamówienie

W IA D O M O , że n a jb a rd z ie j  po 
p u la rn e  p r o g r a m y  te le w iz y jn e  
n a d a w a n e  są w  g o d z in a c h  w ie  
c z o rn y c h  lu b  w  d n ia c h  w o l­
n y c h  od  p ra c y . A le  w ra z  ze 
w z ro s te m  l ic z b y  k a n a łó w  n a ­
s tę p u ją  . .z d e rz e n ia ”  c ie k a w y c h  
a u d y c j i .  J e d n a  z  z a c h o d n io n ie -  
m ie c k ic h  f i r m  p r o p o n u je  s y ­
s te m , k t ó r y  p o z w a la  te le w i ­
d z o w i w y b ie ra ć  in te re s u ją c e  
go p r o g r a m y  1 o g lą d a ć  Je w  
n a jb a rd z ie j  d o g o d n y m  d la  n ie ­
go czas ie . S k ła d a  s ię  o n  z 
m a g n e to w id u  z u rz ą d z e n ie m  
p r o g r a m u ją c y m . W  g a ze ta ch  
oo d  k a ż d y m  p u n k te m  p r o g r a ­
m u  te le w iz y jn e g o  d r u k o w a n y  
je s t k o d . s k ła d a ją c y  s ię  z ja s ­
n y c h  i  c ie m n y c h  p a se m e k . 
W ła ś c ic ie l u rz ą d z e n ia  w p r o w a ­
dza do  częśc i p r o g r a m u ją c e j 
k o d y  ty c h  a u d y c j i ,  k tó r e  go  
in te r e s u ją .  N a le ż y  to  z r o b ić  w  
n ie d z ie lę  a re s z ty  d o p i ln u je  
a u to m a t .  U rz ą d z e n ie  w łą c z a  s ię  
w  t r a k c ie  z a p ro g ra m o w a n e j 
a u d y c j i ,  z a p is u je  Ją w  s w o je j 
p a m ię c i.  T e le w id z  n a to m ia s t 
w łą c z a  m a g n e to w id  w  w o ln e j 
c h w i l i  i  o g lą d a  z a m ó w io n y  p ro  
g ra m .

Księżna D iana
„znudzona i samotna“

M Ł O D A  m a łżonka  b ry ty js k ie ­
go następcy tro nu , ks ięc ia  K a ­
r d a  p rzeżyw a  k ryzys  nerw ow y, 
zw iązany z częstą n ie o b e c n o ś c i 
księcia, spełn ia jącego  swe obo­
w ią z k i re p reze n ta cy jn e  i spę­
dzającego resztę czasu na p o lo ­
w aniach , k tó ry c h  księżna nie 
znosi. Z d ep rym ow a n a  księżna 
spędza n a jw ię c e j czasu z je j 
u lu b io n y m . „w a lk m a n -s te re o ”  
k tó ry  — ja k  pisze „N ew s  o f the  
W o rld ”  —  sta ł się tow arzyszem  
je j sam otności w  le tn ie j re z y ­
d e n c ji m ło d e j p a ry  w  H ig h g ro - 
ve. —

ta tu .
—  W y b ra ł pan  „p a s o ż y tn i­

czy”  — w p e w n ym  sensie — 
t ry b  życia?

—  W p ro s t p rze c iw n ie . N ie  
chc ia łem  być  pasożytem  i  b rać 
p ien ię d zy  za n ic n ie ro b ie n ie  
S prób ow a łem  s ił w  f i lm ie  do­
k u m e n ta ln y m . Z na laz łem  tem a t 
w ła ś c iw ie  za oknem  m ojego 
m ieszkania . F ilm  n os ił ty tu ł 
„B a lla d a  o Ja n ie  N o w a k u ”  — 
dosta ł dużo bardzo  poch lebnych  
re c e n z ji; i  nagrodę  na liczącym  
się fe s t iw a lu  w  O berhausen  w 
RFN

—  W  dalszym  c iągu je s t pan
bez e ta tu?  Jest la k a  now a u s ta ­
wa... *

— N ie, e ta t ju ż  m am . W ła ­
śnie d z ię k i m o im  f ilm o m , dzię­
k i re a liz a c ji d la  te le w iz ji „ J u ­
b ile uszu ”  R e d lińsk iego , dosta­
łem  e ta t „a d ep ta -reżyse ra ”  w 
P rze ds ię b io rs tw ie  Zespo ły  F i l ­
m owe. M am  nadzie ję , że po 
„P u n k ta c h  za pochodzenie”  o- 
trz y m a m  p ra w o  do byc ia  re ż y ­
serem  bez tego „a d ep ta ” ...

—  N ie w ie lu  a k to ró w  dosta ło  
szansę re ż y s e rii w  fa b u le : H o ­
loubek , G og o lew sk i, F il ip s k i... 
O chotę na  ta ką  ro b o tę  m ia ło  
zapewne w ię c e j osób, le g ity m u ­
ją cych  się zn aczą cym i, os iągn ię ­
c ia m i. Co zatem  trze ba  z rob ić , 
żeby ta k ie j szansie pomóc? Ja­
k ie  m ia ł pan „p le c y ” ?

—  W ca le  n ie  m ia łe m  „p le ­
ców ” , ty lk o  w ie le  c ie rp liw o ś c i. 
Ja je s tem  z pochodzenia  ch łop
—  O ty m  zresztą, o z d ro w e j 
c h ło p s k ie j a m b ic ji je s t ten  f i lm
— i ła tw o  s ię  n ie  za łam u ję . W 
p rzep isach  m in is te r ia ln y c h , u - 
m o ż liw ia ją c y c h  reżyse row an ie  
f i lm ó w  je s t p u n k t dozw a la jący  
pod jęc ie  ta k ie j p ra c y  bez d y p lo ­
m u. K a ż d y  tw ó rc a  z uznanym  
a rty s ty c z n y m  dorobkiem ^ może 
się ubiegać o o trz y m a n ie  zgody 
na re a liza c ję . A  ja  m ia łe m  go­
to w y  scenariusz i  dużo w ia ry  
we w łasne  m oż liw ośc i.

—  „P u n k ty  za pochodzenie”  
to  d o b ry  ty tu ł,  c h w y tliw y .. .

—  K ie d y  nap isa łem  scena­
riusz, a w ła ś c iw ie  jeszcze wcze­
śn ie j, k ie d y  w p ad łe m  na  po­
m ys ł te j h is to r ii,  n azw a łem  ją  
„P od słońce” . Jest to  opow ieść 
o w ie js k im  c h łop a ku , k tó r y  p o ­
s tan a w ia  zostać a k to re m . P rz y ­
jeżdża do W a rsza w y na egza­
m in y  wstępne  i  zaczyna d ob i­
jać się do św ia tk a  a rty s tó w  
N ie muszę dodaw ać, że n ie  idz ie  
m u ła tw o .

— Z a d o w o lo n y  je s t pan z te 
go ko le jne g o  deb iu tu ?

—  P atrząc  na tru d n o ś c i ja k ie  
to w a rz y s z y ły  te j p ra c y  —  ta k  
To  b y ł bardzo  ta n i f i lm .  D w a  
ła ta  tem u  k rę c iłe m  go w  cią- 
su za led w ie  3 ty g o d n i za 6 m in  
z ło tych . C h c ia łem  p rze ds ta w ić

Prehistoryczne freski
N A  U N IW E R S Y T E C IE  w  

O ra n ie  o tw a r to  w ys ta w ę  po­
nad 150 re p ro d u k c ji p re h is to ­
ryczn ych  fre s k ó w , zna lez io ­
n ych  na ska łach  A tła s u  saha- 
ry js k ie g o  na te re n ie  p o łu d n io ­
w o -za cho d n ie j A lg ie r i i .  F re sk i 
i m a lo w id ła  pochodzą z o k re ­
su od  8 do 4 tys ią c le c ia  p rzed  
naszą erą  i  p rz e d s ta w ia ją  b a r­
dzo bogatą  f lo rę  i  faunę, ja k ie  
ro z w ija ły  się na  ty c h  p u s ty n ­
nych  obecnie  te ren a ch  S ahary. 
A n a liz a  g a tu n k ó w  z w ie rz ą t i 
ro ś lin , u w ie czn io n ych  na m a ­
lo w id ła c h  n aska ln ych , pozw o­
l i ła  n au kow com  u s ta lić , że w  
ta m te j epoce roczne  opady na 
Saharze  s ięga ły  od  1000 do 
1500 m m , w szędzie  b y ło  pe łno  
b u jn e j z ie le n i, rze k  i  je z io r.

Pół żartem — pół serio

MINI—HOROSKOP
27. II. -  5. III. 1983 r.

B A R A N  ( u r .  t l . I I I — 
1 8 .IV ). D o b re  u k ła d y .  
T o . c o  z a m ie rz y łe ś  — 
p o w ie d z ie  s ie . A le  to  
Dowodzenie b ę d z ie  p r o ­
b le m a ty c z n e . b o  n ie

S K O R P IO N  ( u r .  23.X — 
22.X I ) .  Z  tw o je g o  p o m y ­
s łu  n ic  d o b re g o  n ie  w y ­
n ik n ie .  Z a s ta n ó w  s ie  
c z y  w a r to  p o d e jm o w a ć  
s ta ra n ia  i  to  w  d o d a t-

W21 . X I I ) .  P o tr z e b n a  c i 
z m ia n a  n a s t r o ju .  R e la k s , 
k r ó t k i  w y ja z d  p o w in ie n  
c ie  u c ie s z y ć . D ro b n a  
n ie s p o d z ia n k a  o ie n le t -

k a ż d y  s p e łn io n y  z a m ia r  n a j le p ie j  k u  n ie d o b r e  s ta ra n ia . Z r e z y g n u j,  
s łu ż y  z a in te re s o w a n e m u .

.................. S T R Z E L E C  (u r .  2 3 .X I—
r ~ I— ~ ~ |  B Y K  ( u r .  18.I V —20.V ) .  “

1 P rz e ja ś n ia  s ie  n a  tw o -  
1 im  h o ry z o n c ie . W  n a j ­

b l iż s z y c h  d n ia c h  s p o tk a  
c ie  k i l k a  s u k c e s ó w , k tó -  - - - - -
re  c ie  z m o b il iz u ją  d o  n a  lu b  p re z e n t,  

s ta ra ń  w  d z ie d z in ie  z a w o d o w e j.  W
- - * ------------------  K O Z IO R O Ż E C  (u r .

2 2 .X II—20.1). N a w a ł o -  
__ __  b o w ią z k ó w . D o ść  t r u d -  

B L IŻ N IĘ T A  ( u r .  21 .V — f T  n o  c i b e d z ie  s ię  w  n ie
2 2 .V I). „ K o b r a  m i ło -  1  /  w d ro ż y ć , a le  ż y c ie  c ie
s n a ” . c z y l i  s p o tk a s z  o -  --------------- ,o s tr , °  D ? g °n i. N a  h o r y -
b ie k t  z k tó r y m  z w ia -  z o n c ie  r y s u je  s ię  f u r t  z oso bą , k tó -  
żesz w ie lk ie '  u c z u c ie , r a  c lę  w z ię ła  na  m u s z k ę .
C z e k a ją  c ię  z te g o  do-

•ze życ ia . p r z y p o m in a ją c e  .  ■ W O D N IK  ( u r .  21.1— 18.ID .
M ie j  na  u w a d z e  w y d a t ­
k i .  N ie  w y k rę c is z  s ie  
p rz e d  n im i .  n ie  z a d rę ­
c z a j w ię c  r o d z in y  b e z ­
p ło d n y m i n a rz e k a n ia m i,  
że w y d a tk i  te  sa k o -

R A K  (u r .  2 3 .V I—22 V I I ) .
N ie  p o d d a w a j' s ię  p rz e ­
c iw n o ś c io m . Je s te ś  ju ż  _  . 
za z a k rę te m . K a ż d y  Z w ła s z c z a , 
d z ie ń  p r z y b liż a  c ie  d o  n ie c z n e . 
p o le p s z e n ia  tw o ic h

s p ra w . W io s n a  p r z y n ie s ie  o d m ia n ę .

L E W  ( u r .  23.V I I —23.V I I I ) .
M ie j  s ię  n a  b a c z n o ś c i 
— je s te ś  o b s e rw o w a n y
p rz e z  o to c z e n ie  t  g r o -  . , ,  ,  , — ■- ,
m a d z ą  s ie  n a d  to b ą  k u  « i s t n i e j ą  w a r u n k i  d o  ic h  sp e ł- 
c h m u ry .  Z m ie n ia ją c  d o -  n łe n ia .  a le  m u s is z  Już d z iś  s ię  p r z y ­

s tę p o w a n ie  — m a sz  Jeszcze szansę g o to w y w a ć . 
n a  o d w ró c e n ie  b u r z y .

R Y B Y  ( u r .  19.11—20.IIT). 
S y m p a ty c z n e  ro d z in n e  
k o n ta k ty .  Z a s ta n ó w  się 
n a d  re a ln o ś c ią  s w o ic h  
z a rz u c o n y c h  cza so w o  
o la n ó w . O d  p o ło w y  r o -

8 A N D R A
P A N N A  ( u r .  24. V I I I — 
23.IX ) .  B ę d z ie  d u ż a  im ­
p re z a  to w a r z y s k a .  S p o t­
k a sz  k o g o ś  in te r e s u ją c e  
go . N ie  a n g a ż u j s ię 
z b y tn io  w  tę  z n a jo m o ś ć  

n łe  p r z y n ie s ie  c i  n ic z e g o  d o b re -

W A G A  ( u r .  23.I X —22.X ) .  
T o  n ie w ą tp l iw ie  t r u d n y  
czas d la  c ie b ie .  S o o ro  
z a ję ć . S p o ro  s p ra w  u -  
r z ę d o w y c h . S z y b k a  c o ­
d z ie n n o ś ć  — m o ż n a  b y

to  t a k  n a z w a ć . A le  p o m y ś ln a .

Krzyżówka nr 7
P O Z IO M O : 1. d w o je .  3. h a c e l, t .  c zas  g r y  p r z e c iw n ik o w i,  b i t k a ,  25. 

p o p u la r n a  p r z y p ra w a  d o  p o tr a w .  7. b a ś n io w y  p o tw ó r .  26. p r z e d m io t  
m ia s to  w  R F N  n a d  D u n a je m  ( w  d o  w y g r a n ia  n a  lo t e r i i ,  28. s tó ł 
1805 r  — k a p i tu la c ja  a r m i i  a u s tr ia  s k le p o w y . 30. t r o p ik a ln y  s z a ł 32. 
c k ie j  p rz e a  N a p o le o n e m  I) .  9. m ie j -  g ło s  p o tę ż n e g o  z w ie rz a , 34. r o d z a j 
sce p rz y m u s o w e g o  p o b y tu  N a p o le o  d r u k u  w k lę s łe g o , 
n a  I  p o  a b d y k a c j i .  11. z m y ś la n ie
d la  w y w o ła n ia  w  k im ś  p rze sa d n e - R O Z W IĄ Z A N IA  p r o s im y  n a d s y -  
g o  w y o b ra ż e n ia  o  so b ie . 13. le w y  ła ć  p o d  a d re s e m  r e d a k c j i  ( w y -  
d o p ły w  W is ły .  14 w id z ia d ło  s e n n e  łą c z n ie  na  k a r ta c h  p o c z to w y c h )  w  
u ro je n ie .  16 o p a s k a  p a p ie ro w a  na  te r m in ie  10- d n io w y m  z  d o p is k ie m : 
p rz e s y ła n y c h  p o cz tą  d r u k a c h .  20. „ K r z y ż ó w k a  n r  7*’. 
a u s t r a l i j s k i  p ta k  n ie  la ta ją c y  p o d o b
n y  d o  s tru s ia .  21. m ie js c e  n a p r a w  R O Z W IĄ Z A N IE  K R Z Y Ż Ó W K I n r  5 
s ta tk ó w .  22. r o d z a j k ie łb a s y  27.
p o m o s t b ie g n ą c y  o d  b rz e g u  w  g łą b  P O Z IO M O : 1. w y g o n , 5. n a b ó j,  7. 
m o rz a . 29. c e ch a  u je m n a .  31. g łó w -  la r u m . 8. O rd o n . 9. b a lo n , 12. a u la .  
n e  m ia s to  i  p o r t  G h a n y . 33. je d -  14. u n ik .  15. k r a w ie c ,  16. p la c , 17. 
n o s tk a  m a s y , 35 z b ió r  s y m b o li ,  z im a , 18. e le g a n t, 19. k re s . “
l ic z b  lu b  s k r ó tó w  l i t e r o w y c h  u ż y -  A re s . 24. k a w a ł.  27. p lis a ,
w a n y  w  łą c z n o ś c i r a d io w e j .  36. a k w e n . 29. s ia n o , 30. a o r ta ,  
d a w n a  m o n e ta  s re b rn a . 37. b i b l i j ­
n y  s ta te k . 38. m ie js c e  z e tk n ię c ia  P IO N O W O : 1. w a lk a  2. g ó ra l.  3. 
s ię  n p . d r u tó w  e le k t r y c z n y c h .  n im b .  4. k r ó l ,  5. n e o n . 6. b id o n , 

10. a n a te m a . 11. O k in a w a . 13. akces.
P IO N O W O : 1. k o c . 2. n ie w o ln ik .  14. u c z ta . 20. e p ik a , 22. r e w i r .  23

4. m ie s ią c e , d o  k tó re g o  s ię  z m ie rz a , so n d a , 24. k a r o  25 w a lc .  26 Ł a b a
5 część b r o n i  p a ln e j.  6. s to lic a  J e ­
m e n u . 8. d r o b n o  r o z ta r t a ,  p o k r u -  N A G R O D Y  k s ią ż k o w e  w y lo s o -  
szon a  s u b s ta n c ja . 10. czas w o ln y  w a l i :  Z .  M a lc z y ń s k l — S zcze c in , 
o d  z a ję ć , 12. p a ź d z ie rn ik o w y  so - U ;. O d z ie ż o w a  2/73; K .  M a le ssa  — 
le n iz a n t.  15. re z y d e n c ja  w ła d c y  Ś w in o u jś c ie  u l .  M a te jk i  39c/8 i 
m u z u łm a ń s k ie g o . 16. p r z y r z ą d  g im  P . P a w lik  — S zcze c in , u l .  .Tag ie l- 
n a s ty c z n y . 17. p r a w y  d o p ły w  W a r -  lo ń s k a  74/17 N a g ro d y  są d o  od ę ­
ty .  18. z a im e k  o s o b o w y , 19. im ię  b r a n ia  w  r e d a k c j i .  I I I  p . p o k . 53. 
s ły n n e j  ś p ie w a c z k i S a r i.  23 la m p a s  O so b o m  z a m ie js c o w y m  w y s y ła m y  
n a  cza p ce  24. k a r t y  w z ię te  p o d -  p o c z tą .

Tajemniczy hołd
dla E. A. Poe
J A K  każdego ro k u  w  d n iu  19 

s tyczn ia  —  d a ty  u ro d z in  znane­
go poe ty  am erykańsk iego , E. A. 
Poe, zm arłego  w  1849 r. —  na 
cm e n ta rzu  w  B a ltim o re  ta je m n i 
czy o fia rod aw ca  p o ja w ił się o 
pó łnocy, sk łada jąc  na g rob ie  
poe ty  t r z y  b ia łe  róże o raz bu ­
te lkę  k o n ia k u . N ieznany w ie lb i­
c ie l Poe d z ia ła ją cy  od 1949 r. 
u b ra n y  jes t n iezm ienn ie  w  czar 
ną pe le rynę , w  ręce zaś trzym a  
la -k ę  z gałką , taką  samą, jaką  
m ia ł zw ycza j nosić Poe.

Odnaleziona
biblioteka Kafki

Z N A C Z N A  część b ib l io te k i 
F ranza  K a fk i k tó rą  uw ażano 
za za g in ioną  w  o kre s ie  w o jn y , 
odna laz ła  się w  R FN . D w ieśc ie  
ks iążek, z k tó ry c h  w ie le  nosi 
d e d yka c je  p rz y ja c ió ł i  w ie lb i­
c ie li K a fk i,  p rzekazanych  zo­
s ta ło  do In s ty tu tu - S tu d ió w  L i ­
te ra tu ry  N ie m ie c k ie j w  Pradze, 
k tó r y  zam ierza  w ydać k o m p le t­
ne dz ie ła  K a fk i z o k a z ji obcho­
d zon e j w  ty m  ro k u  s e tn e j ro ­
czn icy  u ro dz in  p isarza.

„Uniformy ciążowe” 
dla policjantek

D E P A R T A M E N T  p o lic ji w  
N o w ym  J o rk u  o p raco w a ł spe­
c ja ln ą  w e rs ję  m u n du ró w , p rze ­
znaczonych d la  p o lic ja n te k  — 
p rzysz łych  m atek. U n ifo rm y  ko ­
lo ru  n ieb iesk iego  sk ła da ją  się z 
koszu li, b lu z y  i  spodni, odpo­
w ie d n io  poszerzanych w ta l i i

W  p o lic ji n ow o jo rsk ie j, lic z ą ­
ce 22 300 fu n k c jo n a riu s z y , s łuż­
bę pe łn i 1 330 kob ie t.

Częściej chorują na grypę
P R Z E P R O W A D Z O N E  w  S z w e c ji 

b a d a n ia  w y k a z a ły ,  że p a le n ie  p a ­
p ie ro s ó w  z m n ie js z a  o d p o rn o ś ć  c z ło ­
w ie k a  na  in fe k c je  g ry p o w e . P rz e ­
p ro w a d z o n o  Je na 336 z d ro w y c h  
m ło d y c h  ż o łn ie rz a c h  W  czas ie  e p i­
d e m ii na  g ry p ę  z a c h o ro w a ło  88 
p ro c  o a la c y c h  p a p ie ro s y  a t y lk o  
47 p ro c  n ie p a lą c y c h

Z b a d a ń  w y n ik a  że g d y b y  lu ­
d z ie  p rz e s ta l i  p a lić  p a p ie ro s y , z a ­
g ro ż e n ie  w iru s a m i g r y p y  b y ło b y  
o 30 p ro c  m n ie js z e .

P o d o b n e  w y n ik i  o t r z y m a l i  n a u ­
k o w c y  iz ra e is c y  i  a m e ry k a ń s c y , 
s z c z e g ó ło w e  ro z w a ż a n ia  na  te n  t e ­
m a t za m ie s z c z o n o  w  s p e c ja l is ty c z ­
n y m  w y d a w n ic tw ie  „ N e w  E n g la n d  

s k u m a ł  o f  M e d ic in e , ’ *

P L U R A L IZ M  PO P O L S K U

9  P o ls k i p lu ra l iz m  n ie  je s t sp ra w ą  p rzysz ło śc i —  je s t 
rzczyw is tośc ią  w y n ik a ją c ą  ze złożonych , z ró żn icow a ­
n ych  u k ła d ó w  przeszłości. P lu ra l iz m  m a je d n a k  t y l ­
ko  w te d y  k o n s tru k ty w n y  sens d la  k ra ju ,  k ie d y  p od ­
p o rzą d ko w a n y  je s t w sp ó ln ym , zasadniczym  ce lom  je d ­
ności n a ro d o w e j w  sp raw ach  pod s taw o w ych  (...) N a ­
w iasem  m ó w ią c  jedną  ze sp ecy ficzn ych  cech p o lskośc i 
je s t h is to ry c z n ie  w y tw o rz o n a  n iechęć do k o m p rom isu . 
P ow od u je  ona. z w in y  n ie  ty lk o  je d n e j s tro n y , poważ­
ne u szczup len ie  m o ż liw ośc i w y k o rz y s ta n ia  k ra jo w e g o  
p o te nc ja łu  ta le n tó w  i  lu d z i u zdo ln io nych .

W n iosek  stąd dość e w id e n tn y : sk ra jn ość  postaw , t j .  
d og m a tyzm  z lew a  i  z p ra w a  m u s i w  Polsce s topn io ­
w o ustępow ać m ie jsca  now ocześn ie jszym  sposobom 
ro z w ią z y w a n ia  tru d n o ś c i. W ym aga  to  w  p ie rw sze j k o ­
le jn o ś c i p u b lic z n e j d y s k u s ji i  m in im u m  w za jem nego 
za u fa n ia . W  o be cnym  u k ła d z ie  s ił żadne ra d y k a ln e  
z m ia n y  n ie  są w  Polsce m o ż liw e  —  czas p rze to  na  ra ­
c jo n a ln y  d ia lo g  i  k o m p ro m is o w e  rozw iązan ia .

(F ra g m e n t w y p o w ie d z i p ro f.  M ic h a ła  D obroczyn  
sk iego  d la  „Ż y c ia  W a rsza w y” )

W ID M O  K A R T Y  N A U C Z Y C IE L A

#  O szkole, o  nauczyc ie lach , d y s k u tu je  się dz iś  sporo. 
Je d n i fo rm u łu ją  tezy  o  id e o w ym  "zagub ien iu  się ś ro ­
d ow iska  ( ja k b y  b y ły  ja k ie ś  ś ro d ow iska , k tó re  się n ie  
za g u b iły ), d ru d z y  p o s tu lu ją  w e ry f ik a c ję , in n i n a to ­
m ia s t p ra g n ę lib y  szko łę  u c h ro n ić  p rzed w s ze lk im  ko n ­
ta k te m  z re a ln y m  życiem . A  nad w s z y s tk im  u no s i sie 
w id m o  K a r ty  N auczyc ie la , k tó re j w d ro żen ie  oznacza 
ło b y . ±e w  k ró tk im  czasie 42 p ro cen t n a u c z y c ie li po ­
sz łoby na e m e ry tu rę  M ie lib y ś m y  w te d y  w sp an ia ła  

'p ra g m a ty k ę  zaw odu  n auczyc ie lsk iego , ty lk o  że n a j­
p ra w d o p o d o b n ie j n ie  m ie lib y ś m y  sz k o ły  (...) W  m o im  
p rze kon an iu  to  co w ym aga  w e ry f ik a c ji,  to  przede 
w s z y s tk im  c z a s  w d ro żen ia  ty c h  w s z y s tk ic h  u lg . k tó ­
re n iosą ze sobą s k u tk i fin an sow e  i  n ie d o s ta tk i ka d ­
rowe. N ie  p o w in n y  na to m ia s t u legać żadnem u od łoże­
n iu  „n a  ju t r o ”  te w s zys tk ie  e lem en ty  K a r ty  N auczy­
c ie la  k tó re  s k ła d a ją  się w  g ru n c ie  rzeczy na dem o­
k ra ty z a c ję  szko ły , choć sporo s łychać g łosów  o ubez­
w ła s n o w o ln ie n iu  d y re k to ró w , o  n iem ożności zw o ln ie ­
n ia  n auczyc ie la  itp .

B ra k  w ia ry  w  d o jrza łość  k o le k ty w n y c h  d e c y z ji ze­
spo łów  n au czyc ie lsk ich  je s t w  ogó le  n iep o w a żny, ja k o  
że znaczn ie  tru d n ie js z e  s p ra w y  im  p o w ie rz a m y  z pun ­
k tu  w id ze n ia  in te re s ó w  państw a czy n arod u . S k ło n ­
ność do  a rb it ra l iz m u  dobra  je s t może w  p o lity c e  a lbo  
w  w o js k u  (...) a le  w  w y c h o w a n iu  — ta k  doi*osłego spo­
łeczeństw a ja k  i m łod z ie ży  — lic z y  się nade w szys tko  
ta k t,  w yczuc ie , z ro zu m ie n ie  i  to le ra n c ja , k tó r e j n ie  
n a le ży  m y iić  z pob łażan iem .

(R ozw ażania  fe l ie to n is ty  „G a z e ty  K ra k o w s k ie j”  S te ­
fa n a  C iep łego  na te m a t ś ro d o w iska  nauczyc ie lsk iego )

S Z L A C H E T N A  S Z T U K A  W A L K I

9  N aczy ta łe m  się  przez o s ta tn ie  m ies iące  w ie le  o  k a ­
ra te . k u n g -fu . k y u k u s h a n i i  in n y c h  im  podobnych  Z a ­
m o rs k ic h  D ia b łach , o b e jrza łe m  też f i lm  „W e jśc ie  S m o­
k a ”  i  ju ż , ju ż  s k ło n n y  b y łe m  u w ie rz y ć  w  tę  bardzo  
g ó rn o lo tn y m i s ło w a m i w y ra ża n ą  ..m is ję ”  i  „ f i lo z o f ię ”  
g dy  n adesz ły  o to  p rasow e re la c je  ze z jazdu  P olsk iego  
Z w ią z k u  K a ra te . O to ja k a  sz lache tna  sz tuka  w a lk i 
m ia ła  ta m  m ie jsce :

„O d b y ło  s ię  p ub liczn e  p ra n ie  b ru d ó w , oskarżano  
się  w z a je m n ie  o donosy i d z ia ła n ie  na szkodę zw iąz­
k u . D ysku s ja  p rz y p o m in a ła  te a tr  absu rdu  (...) n a jis to t­
n ie jsze decyz je  personalne  zapad ły  ju ż  przed z jazdem ”
(S ztandar M łedy.ch) „P o  b u rz liw e j d y s k u s ji p rz y p o m i­
n a ją c e j czasem sz lacheck i se jm ik ...” .

S z lacheck i se jm ik ... C ieszę się, m im o  w szys tko , te
s ło w ia ń s k ie j duszy n ie  zm og ły  je d n a k  da lekow schod ­
n ie  m ia z m a ty , zaś pod b ia ły m  k im o n k ie m  n ad a l m o ­
żem y o dnaleźć kochanego b ra ta  P olaka !

(M .Don.S.)

.  .  . „ „ I I
-hW JW W  J/£,m £3>T?M  PRZYNAJMNItd 
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OŚRODEK
S ZK O LE N IA  ZAWODOWEGO KIEROWCÓW 

L IG I OBRONY KRAJU 
w Szczecinie

organ izu je
od dnia 1 marca 1983 roku

kurs kierowców na prawo jazdy kat. B
oraz

od dnia 7 marca 1983 roku 
KURS KIEROWCÓW ZAW ODOW YCH 

N A PRAWO JA ZD Y  KAT. C (II) 
podwyższenie kw a lifika c ji z kat. B.

Z ap isy  p rz y jm u je  ! In fo rm a c ji u dz ie la  b iu ro  ośrodka  p rzy  
u lic y  W o jc ie ch a  12, I  p ię tro , p o k ó j n r  1, w  godzinach  od $ 

do 16, te le fo n  43-948.
821-K

Ł Ó Ż E C Z K O  3 
k lc m  k u p ię .  
254.

m a te ra c y  
T e ł. 233- 

3J91-G

Stocznio 
Szczecińska

A. Warskiego

zatrudni pracowników:
9 spawaczy
9 monterów kadłubów okrę­

towych
d  ślusarzy a ewentualnym prze 

kw alifikow an iem  na monte­
ra kadłubów okrętowych 

0 malarzy konserwatorów 
9  w artow ników  
9  sprzątaczki
9 oraz do przyuczenia zawodu 

spawacza, montera rurocią­
gów okrętowych, posadzka­
rza i  operatora urządzeń 
transportowych.

Z a m ie js c o w y m  (sa m o tnym ) zapew ­
n ia m y  k w a te ry  p ry w a tn e .

S toczn ia  posiada s to łó w k i, b a ry  szyb 
k le j  obs łu g i, w ła sn ą  p rzych od n ię  
zd ro w ia , o ś ro d k i w ypoczynkow e , 
k lu b  s p o r to w y  „S ta l” , s tad ion  i 
bo iska  sp orto w e  d la  s p o rtu  maso­

wego o raz  szko łę  p rzyzak ładow ą.

Do p ra cy  p rz y jm u je  o ra z  in fo rm a c ji 
u dz ie la  S ekc ja  P rz y ję ć  B iu ra  K a d r 
s toczn i, u l.  H u tn ic z a  1, p o k ó j 8, teL 

21-22-47, w  godz, 8— 15.
779-K

S Y G N E T  z ło ty ,  d u ż y  roz  
m ia r  — k u p ie .  O fe r ty  
4330 B .u r o  O g ło szeń  
S zcze c in .

T E R A K O T Ę  i w a n n o  — 
k u p ię . T e l 752 33.

5018-G

P O G O T O W IE  T e le w iz y j ­
n e  P a w e ł R o o n tz k i.  T e l. 
897-69. 3035-0

T E L E P O G  O X O W TE —
B r u n o n  J a k im o w ic z  — 

"381-51. 4153-0

T E L E P O G O T O W IE  — 
Z b ig n ie w  K n o t )  — 351-08.

2920-G

FA B R Y K A  K A B L I 
„Z A Ł O M ”  

w Szczecinie 
ui. Kablowa 1

zatrudni zaraz
mężczyzn i  kobiety 

do przyuczenia zawodu

operatora maszyn kablowych

F a b ry k a  zapew n ia :
—  dow óz do  p ra c y  z a m k n ię ty m i l i ­

n ia m i p ra c o w n ic z y m i z te re n u  
Szczecina, S ta rg a rd u , G o len iow a , 
N ow o ga rd u , M aszewa, S tepn icy , 
L u b c z y n y

— d la  osób sam o tnych  z te re n ó w  
n ie  o b ję ty c h  a u to b u s o w y m i l in ia ­
m i p ra c o w n ic z y m i z a k w a te ro w a ­
n ie  w  h o te lu  p ra c o w n ic z y m  lu b  
kw a te ra c h  p ry w a tn y c h

— p o s iłk i re g en e racy jne  1  o b ia d y  z 
częściową o dp ła tnośc ią

— w yp oczyn e k  po p ra c y  we w ła ­
snym  o ś ro d k u  re k re a c y jn y m  i  
wczasow ym .

Po p rzyu czen iu  do zaw odu p raca  w  
a kordz ie .

B liższych  In fo rm a c ji •  w a ru n k a c h
p ra cy  1 p ła c y  u dz ie la  na m ie jscu
d z ia ł sp ra w  osobow ych  i  szko len ia
zaw odow ego te i. 61-60-21 w e w n . 738.

701-K

D R  C H E M II  -  k o re p e ­
t y c je .  r e i .  222-891.

4952-0

R E E D U K A T O R  — k o r e ­
p e ty c je .  s z k o ła  p o d s ta ­
w o w a . T e l.  230-858.

4104-0

P O T R Z E B N A  o p ie k u n k a  
d o  1 5 - le tn ie j c h o r e j 
d z ie w c z y n k i .  K u  S ło ń ­
cu  24c/3 5113-0

Z A T R U D N IĘ  k r a w c o w ą  
S z c z e c ln -K rz e k o w o . u l .  
S z e ro k a  42/2. P ra c a  od  
g o d z . 8 5045-G

Z A T R U D N IĘ  k ra w c a  
- lu b  k r a w c o w ą  d o  p r a ­
c y  p r z y  p r o d u k c j i  w  
Ś w in o u jś c iu .  W ia d o ­
m o ś ć ; te l .  732-62 Szcze­
c in .  4595-0

Z A T R U D N IĘ  m u r a r z a -  
t y n k a r z a  d o  p r a c v  na 
w y ja z d .  T e l.  233-786.

2938-0

N IE R U C H O M O Ś C I

N O W Y  b u d y n e k  b l is k o  
S z c z e c in a , m o ż liw a  d z ia  
la in o ś ć  h a n d ło w a . u s łu ­
g o w a , rz e m ie ś ln ic z a . M o  
ż l iw o ś ć  a d a p ta c ji  p ie ­
t r a  n a  m ie s z k a n ie  :30 
m  k w .  W s z y s tk ie  in s ta ­
la c je  — o g rz e w a n ie , gaz 
m ie js k i  — s o rz e d a m . O -  
f e r t y  4578 B iu r o  O g ło ­
szeń S z c z e c in .

S Z C Z E C IN  2 ba  z ie m i,  
m a te r ia ł  r .a  s z k la r n ię  
m a s z y n y  s to la r s k ie ,  d o m  
n ie  w y k o ń c z o n y  s p rz e ­
d a m . O fe r t y  5197 B iu r o  
O g ło s z e ń  S z c z e c in .

K U P N O

D A C IĘ  lu b  R e n a u lta  — 
k u p lę .  U l .  K a rp o w ic z a  
3. 4875-G

Z D E C Y D O W A N IE  k u p ię  
V o lk s w a g e n a  1393. T e l. 
331 P y r z y c e ,  p o  16.

4868-0

T E L E P O G O T O W IE  —. 
K a z im ie rz  C h łó d  — 464- 
87. 4923-G

T E L E P O G O T O W IE  —
M ie c z y s ła w  M ia łk o  w s k i  
—  22-29-54 . 4789-0

T E L E P O G O T O W IE  — 
W a ld e rą a r  C z e rn ik .  P o ­
g o d n o  — 809-84. 3033-0

P O G O T O W IE  T e le w iz y j ­
ne  T a d e u s z  K a c z o re k . 
T e l.  75-100. 2956-0

T E L E P O G O T O W IE  — 
J a n  B a rc z y k  - .7 5 8 -3 4 .

2970-0

T E L E P O G O T O W IE  — 
B o le s ła w  O r y c  — 824- 
744 3925-0

T E L E P O G O T O W IE  —
J a n  B u g a js k i  —  22-71- 
46. 4194-0

A N T E N Y  — D io o l  — 
M a r ia n  Ż a k  359-76.

4967-0

A N T E N Y  in s ta lu je  M a ­
r e k  Z o c . T e l.  7 6 3 - lt.

4227-0

B Ł O T N IK I  V W . M e rc e ­
desa. F ia ta  in n e  d o ra b ia  
A u to o la s t .  P ło c h o c łn  k .  
O ż a ro w a , u l .  i  M a ja  19. 
te l.  W a rs z a w a  12-49 <¡2. 
w ie c z o re m . 460-0

C Y K L IN O W A N IE  — Ta
d e u sz  B ró z d a  391-47.

4992-0
C Y K L IN U J Ę .  u k ła d a m
p a r k ie ty ,  p o d ło g i,  s z y b ­
k o . ta n io  — 524-395.

5108-0
C Y K L IN O W A N IE  —
Z b ig n ie w  D e n k ie w ic z . 
T e l.  22-39-52. 4384-0

B E Z P Y Ł O W E  c y k l in o w a  
n ie  — R o m a n  P a w la k \— 
23-00-82. 4321-0

M A L O W A N IE ,  ta p e to w a  
n ie  — Z d z is ła w  S za n - 
k o w s k l  448-12. 4954-0

T A P E T O W A N IE  i  m a lo ­
w a n ie  m ie s z k a ń  — W ło ­
d z im ie r z  B o g u s ła w s k i.  
T e l.  355-71. 4834-0

T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie  — J e rz y  Z a n ie w ­
s k i  te l.  82-40-49.

4813-0

W OJEW ÓDZKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO 

K O M U N IK A C JI M IEJSKIEJ 
w  Szczecinie

z a t r u d n i

za s k ie ro w a n ie m  z W y d z ia łu  Za­
tru d n ie n ia  i  S p ra w  S oc ja ln ych  L rz ę  

du  M ie js k ie g o  w  Szczecinie

dekarzy
O d k a n d y d a tó w  w ym agane  je s t po­
s iadan ie  u p ra w n ie n ia  do w y k o n y w a ­

n ia  zaw odu  dekarza.

P ra c o w n ic y  o trz y m u ją  b ile ty  w o ln e j 
ja z d y  d la  s iebie, w spó łm a łżon ka  i 
dziec i na  p rze jazd  ś ro d k a m i k o m u ­

n ik a c j i  m ie js k ie j.
P rze ds ię b io rs tw o  posiada s to łó w k i, 
b u fe ty , ż ło b k i, przedszko le , p rz y ­
chodn ię  le k a rs k ą , o ś ro d k i wczaso­
w e  i  w y p o c z y n k u  so b o tn io -n ie d z ie l­

nego.

D o d a tk o w y c h  in fo rm a c ji udz ie la  
D z ia ł O sobow y, u l. K lo n o w ic a  5. po­

k ó j 35, te l. 744-11 w e w n . 139. 
D o ja zd  a u to bu sam i 75, 60, 53, tra m ­

w a ja m i 5, 7.

780-K

C Z Y S Z C Z E N IE  d v w a  
n ó w  i  w y k ła d z in  w  da 
m u  k l ie n ta  — E w a  3 -  
r z o ł  te l.  50-00-21 Z g ło ­
szen ia  7 -S  i  20— 23.

3401-0

IN S T A L A C J E  e le k t r y c z  
ne  — Z y g m u n t  W itk ó w  
s k i 82-17-67. 4946-0

N A P R A W A  t e ie fo n c *  
g n ia z d k a , in s ta la c je  
S ła w o m ir  S o b c z a k  Tel. 
718-88. 899-0

N A P R A W A  lo d ó w e a  
s p r ę ż a rk o w y c h  —  JEd 
w a r d  S k o c z e k  T e l 758- 
50. J78-G

N A P R A W A  — lo d ó w e k  
z a m ra ż a re k  z m y w a r e k  
t y o  S I-85. p r a le k  a u to ­
m a ty c z n y c h  B lo m b e rg  
— M e ta lo te c h n ik a .  te l.  
23-03-44. 3939-G

N A P R A W A  lo d ó w e k  
s p rę ż a rk o w y c h  — L e o n  
K im  sza l T e l.  775-23 
g o d z . 18 -21 . 3264-0

A U T O M A T Y C Z N E  p r a l­
k i  n a p ra w ia m , re g e n e ­
r u ję  p r o g r a m a to r y .  B o ­
g d a n  D z ie d z ic .  726-21.

4338-0

W Y C IS Z A N IE , o c ie p la ­
n ie  d r z w i  s y s te m e m  ga ­
b in e to w y m  J ó z e f P e te l-  
s k i.  te l .  22-90-76.

5181-0

S E G M E N T Y . k u c h n ie . 
, z e s ta w y  w y p o c z y n k o w e  
f  k a rn ls z e . z le w o z m y w a k i 

p o le ca  S k le p  M e b lo w y , 
a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  
168. 668-0

K O M P L E T Y  w y p o c z y n ­
k o w e . s e g m e n ty , k a r n i -  
sze d r e w n ia n e ,  z le w o ­

z m y w a k i  k o lo ro w e  o fe ­
r u je  — S k le p  M e b lo w y , 
u l .  J a n a  z K o ln a  la .

4479-0
M O N T A Ż  u rz ą d z e ń  do ­
d a tk o w y c h  w  s a m o c h o ­
d a c h  i  r e g u la c ja ,  T a d e ­
u sz  P o p ie lo w s k i,  te ł.  
778-66. (9—11). 3321-0

S T A Ł Y C H  o d b io rc ó w  na  
ró ż e  1 g o ź d z ik i p r z y j ­
m ę . K a s iń s k i,  Ś m ig ie l,  
te l .  g rz e c z n o ś c io w y  351.

4715-0

D Z IA Ł K Ę  z m a te r ia ła ­
m i b u d o w la n y m i z a m ie ­
n ię  n a  m ie s z k a n ie  T e l.  
448-28. 4898-0

O D  S M A R C A  po le ca  d t ł 
ż y  w y b ó r  k w ia tó w  k w la  
c ia r n ia  p r z y  u l .  Tana z 
K o ln a  la .  4784-0

P O S IA D A M  n o w e g o  FSa 
ta  125p. p o d e jm ę  w s p ó ł 
p ra c ę . O fe r ty  4878 B iu r o  
O g ło sze ń  S z c z e c in .

Z g łę b o k im  s m u tk ie m  
za w ia da m ia m y, 

ie  23 lu teg o  1983 ro k u  
odeszła do w iecznośc i 

nasza ukochana  
M a m u s ia  i B abcia  

śp.

Stefania Grzywaczewska
Pogrzeb odbędzie się 26 lu teg o  b r. 
o godz. 10 na C m en tarzu  C e n tra l­

n y m  w  Szczecinie.
C Ó R K A  SYN 1 R O D Z IN A

L O K A L E

W Ł A S N O Ś C IO W E  M -3
z  te le fo n e m  z a m ie n ię  
n a  p o d o b n e  — Ł ó d ź , 
P io t r k ó w  T r y b u n a ls k i .  
O fe r t y  5184 B iu r o  O g ło ­
sze ń  S zcze c in ,

3 P O K O J E , k o m fo r t .  P o 
m o r z a n y  z a m ie n ię  n a  2 
p o k o je  k o m fo r t ,  te le fo n  
d o  I I I  p ię t r a ,  c e n t r u m . 
T e l.  82-34-98. 5U93-G

M -2 w ła s n o ś c io w e  z te ­
le fo n e m  z a m ie n ię  na 
M -3  w ła s n o ś c io w e  z te ­
le fo n e m . O fe r ty  5043 
B iu r o  O g ło s z e ń  S zcze ­
c in .

M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo ­
w e , p ie c e  s ło n e c z n e , s ta  
r e  b u d o w n ic tw o  z a m ie ­
n ię  n a  m n ie js z e . B u d ó w  
n ic tw o  o b o ję tn e . O f ic y ­
n a  w y k lu c z o n a .  P o c z to ­
w a  16/ 10. p o  g o d z . 16.

6078-0

M IE S Z K A N IE  3 -p okoJO - 
w e  88 m  k w . .  w y g o d y  
z a m ie n ię  n a  2 m ie s z k a ­
n ia .  T e l.  39-777.

5013-0

3 P O K O J E , p ie c e  za m ie  
n ię  n a  p ó ł to r a ,  c .o . W a ­

r u n k i  k o r z y s tn e  22-53- 
43. 4944-0

2 M IE S Z K A N IA  w ła s n o  
ś c io w e  t r z y p o k o jo w e  w  
n o w y m  b u d o w n ic tw ie
S ło n e c z n e  i  c e n tr u m  (ga 

ra ż . te le fo n )  z a m ie n ię  na  
d o m e k  —  P o g o d n o  lu b  
o k o l ic e .  O fe r t y  4519 B iu  
r o  O g ło s z e ń  S zcze c in .

M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jO - 
w e „  ła z ie n k a , w .c .. c .o . 

z n o w e g o  b u d o w n ic tw a  
z te le fo n e m  i  g a ra ż e m  
z a m ie n ię  na  2 m ie s z k a ­
n ia  o d d z ie ln e . T e l.  82- 
06-70. 4738-0

C Z Ę S T O C H O W A  — M-S
z a m ie n ię  na  3-p o k o jo w e  
w  S z c z e c in ie . S z c z e c in , 
te l.  39-613. 3193-0

P IO T R K Ó W  T R Y B U N A Ł
S K I  —  s p ó łd z ie lc z e  M -8 . 
k o m f o r t  z a m ie n ię  n a  
M -S  S z c z e c in . T e l.  449- 
34; p o  1«. 4888-0

2 M IE S Z K A N IA  do  3 DO
k o ję  Jed n o  w  G r y fo w ie  
S I. k o lo  J e le n ie j  G ó ry  
d r u g ie  w  S z c z e c in  te  za-»

P¡ accwRlcy poszukiwani
Z A K Ł A D Y  P IW O W A R S K IE

w  Szczecinie 
u i. C h m ie le w sk ie go  16

z a t r u d n i ą
do p rzyu czen ia  w zawodzie:

♦  a pa ra tow ych
♦  Wagowego

Bez k w a lif ik a c j i :

9  sp rzą taczk i

Z  k w a li f ik a c ja m i:

♦  h yd ra u łika -sp a w a cza  

ó  toka rza
♦  palacza k o tłó w  w ysokop rężnych  
0  ś lusarza-raeehan ika

♦  m agazyn ie rów
0  dyspozy to ra  ds. tra n s p o rtu  

k ie ro w n ik a  da. zaopatrzen ia  

0  k ie ro w n ik a  m agazynu

K a n d y d a to m  na  s tan o w isko  bezpo­
śre d n io  p ro d u k c y jn e , k tó rz y  zam ieszku ją  
ooza Szczecinem  za pe w n ia m y k w a te ry  o ry  
w atne . Na w s zys tk ie  s tan o w iska  o b o w ią ­
zu ją  s k ie ro w a n ia  z W y d z ia łu  Z a tru d n ie ­
n ia  U rzędu  M ie jsk ie g o  w  Szczecinie oraz 

k a r ta  zd row ia .

Zg łoszen ia  p rz y jm u je  d z ia ł s łu ż b y  p ra c o w ­
n ic z e j w  godz. od 7 do 14, te l. 82-10-61 

w e w n . 22.
792-K

m ie n ie  n a  d o m e k . se­
g m e n t lu b  m ie s z k a n ie  
G r y fó w  na  k a w a le r k ą .  
S z c z e c in , u l .  J a g ie l lo ń ­
ska  *6/7. 4965-0

S T U D E N T  p o s z u k u je  sa­
m o d z ie ln e g o  m ie s z k a n ia  
M -3  z g a ra ż e m . O fe r ty  
4839 B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in .

P O L IC E  —  p o s z u k u je  sa 
m o d z ie ln e g o  m ie s z k a n ia  
lu b  p ó ł d o m u  na  o k re s  
3 la t .  T e ł.  23-36-35.

. 4692-0

K A W A L E R K I  lu b  sam o 
d z ie ln e g o  p o k o ju  po szu ­
k u ją .  T e l.  83-13-78.

5114-0

W Y N A J M Ę  p o k ó j  p a n i.  
T e l. 824-780. po  g o d z . 17.

5094-G

W Y N A J M Ę  p o k ó j  w  z a ­
m ia n  za  k o r e p e ty c je  k ł .  
V I I .  Z a w a d z k ie g o  103/10,

W Y N A J M Ę  p o k ó j  2 p a ­
n ie n k o m . S ła w o m ir a  
18/15. 4856-G

M -4  z  g a ra ż e m  w  S ta r ­
g a rd z ie  — s p rz e d a m . 
T e l.  774-694. 4753-G

M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo -  
w e  n a  o s ie d lu  S ło n e c z ­
n y m  s p rz e d a m . T e l.  444- 
88. (14—16). 4833-G

M -3  43 m  k w . .  o s ie d le  
P r z y ja ź n i  —  sp rz e d a m . 
O fe r ty  3929 B iu r o  O g ło ­
szeń  S zcze c in .

S P R Z E D A Ż

C IT R O E N A  1220 C lu b  — 
s p rz e d a m  lu b  z a m ie n ią  
n a  in n y  z a c h o d n i.  T e l.  
435-47. (18—20).

5099-0

H U M B E R A  220D — ta ­
n io  s p rz e d a m . T e l.
066.

S I L N IK  M e rc e d e s a  200D
—  s p rz e d a m . T e l.  619-
154. 5021-0

S I L N I K  M e rce d e sa  230D
— s p rz e d a m . Ł a n o w a  6.

»053 0

A K U M U L A T O R  12 V 60 
A h ,  n o w y  — s p rz e c a m . 
O fe r ty  4689 B iu r o  O g ło ­
szeń S zcze c in .
Z B IÓ R  z n a c z k ó w  P R L  i  
z a g ra n ic z n e  — s p rz e ­
d a m . T e l.  22-33-85.

4972-0
N O W Ą  k u r t k ą  z l is ó w  
— s p rz e d a m . T e l.  888-55, 

5022-0
C H Ł O D Z IA R K Ę  i  z a m ia  
ż a r k ą  n ie s p ra w n ą  s p rz e ­
d a m . T e i.  224-335.

4793-0

D Ż IN S Y  o g r o d n ic z k i  — 
s p rz e d a m . G d a ń s k a  l r f /6 .

4585-G

P A W IL O N  n a  w a r z y w a -  
o w o c e . m a łą  g a s tro n o ­
m ię  — s p rz e d a m . O fe r ­
t y  4548 B iu r o  O g ło sze ń  

S z c z e c in .
K O Ż U C H  d a m s k i,  ro z ­
m ia r  ś re d n i —  s p rze ­
d a m . S z c z e rb c o w a  2/17.

5038-0

S T A R E  o b r a z y  o le jn e  
p i ln ie  s p rz e d a m . T e L  
714-18. 4796-0

K O Ż U C H  d a m s k i — 
s p rz e d a m . G o le n ió w ,  te l.  
85-74. p o  16. 5062-G

F L E S Z  M e tz  45-CT1 — 
s p rz e d a m . T e l.  435-47. 
(1 8 -  20). 4899-0

R A D M O R A . k o lu m n y .
m a g n e to fo n  s te re o  — 
s p rz e d a m . T e l.  822-888.

J A M N I K I  s zcze n ię ta  — 
s p rz e d a m . T e l.  813-669.

5074-O

J A M N I K I  d łu g o w ło s e , 
sz c z e n ię ta , ro d o w o d o w e  
—  s p rz e d a m . G łę b o k ie , 
u l .  ja w o r o w a  41.

5063-O

S -M IE S IĘ C Z N E G O  c z a r ­
n e g o  p u d e lk a , s u c z k ę  
m in ia tu r k ę  —  s p rz e ­
d a m . U l .  M a c le je w ic z a  
7/1«. 4876-0

K O M P L E T N Y  w y p o c z y n  
k o w y  A t la n t ik .  r a d io  
A m a to r  — s p rz e d a m . 
T e l.  22-56-82. 5050-0

K O M P L E T  w y p o c z y n k o ­
w y  „S w a rz ę d z ” , r o z k ła ­
d a n y  d o  s p a n ia , n o w y  — 

s p rz e d a m . C h ło p łc k ie g o  
80. 4949-0
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Dwojaczki, trojaczki, pięcioraczkL
OG R O M N Ą  sensacją na ce n i iaJcScfc p o rod ów  m a le je . 

W ęgrzech w y w o ła ły  u ro -  Pow odem  tego z ja w is k a  —  ja k  
d ż in y  p ię c io ra c z k ó w  —  w y ja ś n ia ją  fa c h o w c y  —  je s t to, 

ś z iłv i i,  M e lin d y , H a jn a lk i ,  S an - że coraz m łodsze- k o b ie ty  d ecy- 
d o ra  i  E r ik i  — w  ro d z in ie  T a -  d u ją  «ię na poród . 3 p oród  
r ja n ic h .  P rasa  w ę g ie rska  — ta k  m n o g i na ogó ł n ie  n as tę pu je  
sam o ja k  p o lska  w  1971 ro k u , po p ie rw s z e j c iąży , le cz  po  trz e - 
k ie d y  p rzysz ły  na ś w ia t p ię - e ie j łu b  c z w a rte j,  n a jczęśc ie j a 
c io ra c z k i w  G da ń sku  — dużo  k o b ie t w  w ie k u  25~-40 la t. 
u w a g i p ośw ięc iła  m a luchom .
R ó w no leg le  za ję ła  3ię p ro b le m *-  W E D Ł U G  d an ych  t  os ta tn ich  
ty k ą  p o rodów  m nog ich , ty m  i© la t,  na W ęgrzech ro czn ie  ro~ 
b a rd z ie j że p ra w ie  jednocześn ie  dz i się 150-16©  tys . n ie m o w lą t, 
1 w ę g ie rs k im i p ięc io raczkd m i a na każde 90 p o ro d ó w  p rz y p a - 
u ro d z iły  s ię  sześć io raczk i w  I ra -  da je d e n  p oród  m nog i. N p . w  
ku , czw o ra czk i w  P radze  i p ię - 1981 r. p rzysz ło  na ś w ia t 1468 
c io ra c z k i w  N eapo lu . p a r b liź n ia k ó w . M a tem a tyczn ie

licząc t ro ja c z k i rodzą się  raz 
S ta ty s ty k a  w ę g ie rska  o dn o to - na 10 tys . p o rod ów . Na W ęg- 

w u je  p o ro d y  m n o g ie  od 1920 rzęch od 1970 ro k u  tro ja c z k i 
ro k u . N a p o d s ta w ie  ty c h  d a - p rz y p a d a ły  na  10 490 po  rodów , 
n ych  m ożna zauw ażyć, że p ro -  R ocznie  ro d z i się 10— 18 tro ­

ja c z k ó w  (choć w  1981 ro k u  p ięc io raczkó w  s ta n o w i „a n o m a - 
p rzekroczono  n o rm ę ”  —  b y ło  Hę s ta tys tyczn ą ” . F a k t ten  je d -  

ich  26). W e d ług  te j re g u ły  na n a k  m ożna w y ja ś n ić  ty m , że 
k a żd y  1 m in  p o rod ów  p rzyp ad a  ic h  m a tk a  przez 3 m iesiące b ra -  
je d c n  poród  czw o ra czków . la  le k i h orm on a ln e , a leczen ie  

ho rm on a ln e  m a  duży w p ły w  na 
L iczba  p o ro d ó w  na W ęgrzech p o rod y  m n o g ie  

co 5— 8 la t  osiąga 1 m in , co
m n ie j w ię c e j zgadza się  z d a ta - O B E C N IE  na c a ły m  św iec ie  
m i u ro d z in  czw o ra czków : 1952, p ię c io ra c z k i ży ją  w  15 ro d z i-  
1959, 1967, 1974 ro k . W  os ta - nach (1943 — A rg e n ty n a , 1864 —  
fcnim dz ies ięc io lec iu  z m ie n iła  U S A , 1966 — A fr y k a ,  N ow a  Ze­
ś lę  ta  b io lo g iczn o -s ta tys tyczn a  la n d ia , 196? —  A n g lia , 1970 —  
re g u ła : w  ty m  okres ie  c zw o - U S A , 1971 —  P o lska , 1972 — 
ra c z k i p rz y p a d a ły  na 394 418 p o - A u s tra lia  i  W enezuela, 1974 — 
ro d ó w  (1977, 1979, 1980—2, 1982). U S A , 1876 — Japonia , 1978 — 
J e ś li p rz y jm ie m y  s ta tys tyczn ą  F ra n c ja , p rz y  czym  c ie k a w o s t- 
p ra w id ło w o ś ć , to  na każde 100 ką  jest, że m a tka  b y ła  p ocho- 
m in  p o rod ów  p o w in n y  u ro d z ić  dzen ia  w ęgiersk iego , 1081 — Ja­
się p ię c io ra c z k i. Na W ęgrzech pon ia). 
p ię c io ra c z k i u ro d z iły  się w  1833
ra k u  (oprócz fa k tu  u rodzeń  n ie  ( A . E.)

Sport: nowa dyscyplina!
„A N G U A  sposobi się do 

„C iłow ie fce  9 I * la ta “  —  oto 
ty tu ł a rtykułu  o  nowym  „tró j 
b o ju " (p ływanie, jazda na 
rowerze, bieg), którego m i­
strzostwa odbędę się Se­
tem br. w W ieik ie j Brytanii. 
A rtyku ł ukozoł się w lon­
dyńskim  „THE TIMES", Au­
torem  jest David Powell.

BRYTYJSCY m iłośn icy sportu za­
cznę, być może, niezadługo za­
stanawiać się, czemu kiedyś ma­
raton rob ił taką sensacją, skoro 
teraz zobaczę na własne oczy, jak 
po 10 godzinach nieustającej wal­
ki o zwycięstwo człow iekow i star­
cza ledw ie sił na to, żeby na 
czworakach pełznąć do przodu. 
Oto bowiem w Anglii m a być zor 
gonizowony „ tró jb ó j"  („tr ia th lo n ") 
—  impreza, której uczestnicy mu­
szę przepłynąć 2 i pół m ili (4,53 
km), potem pedałować w szaleń­
czym tempie na rowerach, następ 
nie przebiec 26,2 m ili (41,92 km). 
Wszystko k i bez chw ili wytchnie­
nia.

Brytyjskie Stowarzyszenie Trój­
boju  —  BTA (British Triathlon As­
sociation) zawiązało się w grudniu 
1982 r. A teraz w m iejscowości 
Reading zebrato się znamienite 
grono, które poin form owała, że 
pierwsze tego rodzaju mistrzostwa 
planuje się zorganizować w  Bed­
ford, prawdopodobnie w fipcu br.

W  Reading zjaw ili się (entuzja­
stycznie w ita jąc to, co tam  za­
powiedziano ) pięcioboista Donny 
N ightingale, zdobywca złotego me

dołu na Otimpio&rję w 1976 r, o- 
raz Sarah Parker, któro zajęła dru 
gie m iejsce w mistrzostwach świa 
to w pięcioboju nowoczesnym ko­
b iet w 1982 r. Parker powiedzia­
ła , ż© „ tró jb ó j”  uzyska popular­
ność, „pon iew aż w naszym kroju 
jest ty lu  zbzikowanych ludzi, któ­
rzy chcą robić śmieszne rzeczy", 
A le w łaśnie takiego kp iącego : po 
b ła iliw e g o  stosunku do „tró jb o ju ”  
nie chce BTA. Stowarzyszenie ,m ia 
nowato W ilsona Miflsa (który k ie  
dyś był znośnym na świeci© p ły ­
wakiem) na stanowisko doradcy 
medycznego, po to, tob y  uprzy­
tom nić uczestnikom „tró jb o ju ”  
niebezpieczeństwo przeliczenia się 
t  w łasnym i siłam i,

„TRÓJBÓJ”  to  ju t  dziś najnow­
szy szał w  USA. Jost to  konkuren­
c ja  tak wyczerpująca, ta  dw ie  z 
najwyżej cenionych w Ameryce 
imprez tego typu o trzym ały przy­
dom ki: „C z łow iek i  Zelota”  i „U - 
sieczka *  (w ięzienia) A lcatroa". W 
1982 r. organizatorzy Imprezy 
„C złow iek z żelaza", któro odbyła  
$ię na Hawajach, nie dopuścili da 
udzia łu w n ie j paru setek chęt­
nych, ograniczając liczbę startu ją­
cych do 850. Jeden t  nich da ł o- 
merykońskiej sieci te lew izyjne j 
ABC okazję do najbardziej sensa­
cyjnych zdjęć ukazanych w ra­
mach „W iadom ości sportowych”  
Tym zawodnikiem by ła  kobieta. 
Julie Moss, lat 23. Prowadziła. A- 
le na kitka metrów przed metą 
czterokrotn ie upadła- ze zmęcze­
nia. W yprzedziła ją inna- Jednak 
Moss popełzła na czworakach *

rapew n iła  sobie drugie miejsce. 
Nowojorczyk Bi« Noel, czynnie u- 
prcw ia jący „ tró jb ó j"  i o rgan izu ją­
cy jego imprezy, wyraża przeko­
nanie, ie  sprawa Moss ogromnie 
spopularyzowała tę nową konku­
rencję sportową. Noel stwierdza: 
„Sprawa uzyskała w ie lk i rozgłos 
S było  czymś, c o  rzec można —  o- 
sankcjonowało w oczach ludzi »a 
« •  istn ien ie",

PO wielu d ług ich godzinach tr© 
ningu, hartowania m ięśni i  wyra­
b ian ia  w sobie w oli zwycięstwa 
tró jboista przyjm uje polecenie wy­
cofan ia  się z konkurencji równie 
nieżyczliw ie, jak gracz w p iłkę  
nożną odbiera „czerwoną kartkę", 
Noel wskazuje: „98 proc. startu­
jących w tró jboju walczy do same 
go końca. Ci, którzy odpadają, to 
zazwyczaj tacy, którzy m ie li jo - 
Mać kłopo ty  z rowerem ".

C ałkiem  niezależnie od satysfa­
kcji dobrnięcia do samego finiszu 
istnieje toż jaszcze inny bodziec 
do walki —  perspektywa wypłaty. 
Mik© Eflis, który był pom ysłodaw­
cą stworzenia Brytyjskiego Stowa­
rzyszenia Trójboju —■ BTA, m ów i: 
„M am y nadzieję, i»  będziemy w 
słanie dawać nagrody pieniężne I 
to  jeszcze Jeden sposób zachęce­
n ia łudz i". Jednak te nagrody bę­
dą ty lko  pokryciem części wydat­
ków  na sprzęt potrzebny do tre­
ningu i nie podważą amatorskie­
go statusu uczestników im prezy 
(jaka odbędzie się w Bedford) 
Przygotowania do niej zawiodą 
tró jboistów  dale j niż wyjeździ w 
ciągu roku samochód przeciętnej 
rcdzmy angielskiej. Dzień w  dzień

pcrcja 40 m ii (prawie ÓS km) b ie­
gu, p ływ ania  i jazdy rowerem —  
potrzebna, żeby tró jboista utrzy­
m ał się w dobrej form ie —-  ozna­
cza w przeliczeniu rocznym ponad 
9 000 m il (14 580 km).

MłKE E lU S  (inicjator stworzenia 
BTA) przepowiada, te  chociaż na 
pierwszych mistrzostwach nazwane 
mianem „C złow ieka  1 żelaza" po­
ja w iło  się tylko  15 uczestników, 
ł© w pierwszych m istrzostwach 
W. Brytanii weźmie udzia ł po­
nad 500 sportowców. Wśród nich 
będzie też Christine Barrett, k tó ­
ro, jak wydaje się E łłisowi, jest 
jedynym obywatelem brytyjskim , 
jak i kiedykolw iek dobrnął do sa­
m ego końca „tró jb o ju ". Ju t fakt, 
te  Barrett w  ogóle znaiozta się 
na starcie, by ł sam w sobie du­
żym osiągnięciem, ponieważ mia­
ła  wypadek rowerowy, po którym 
byfa  przez 3 dni nieprzytomna i 
blisko śmierci. W  6 tygodni po 
tym  wypadku, w którym  po zde­
rzeniu się e jakimś samochodem 
dwukrotnie przekręciła się w  po­
wietrzu zanim  upadła na ziemię, 
Moss przebiegła połowę dystan­
su maratonu. A w 5 miesięcy póź­
n ie j uczestniczyła w imprezie „M a  
rator, londyński". Przyszła na me­
tę jako 2 141, mając czas 3 go­
dziny, 3 minuty, $3 sekundy. Po 
tym  biegu zaczęta marzyć o 
czymś większym. D latego w paź­
dzierniku ub. roku spróbowała 
wziąć udzia ł w im prezie „C zło ­
wiek z żelaza".

Barrett, 34-letnia instruktorko 
ku ltury fizycznej i tańca akroba­
tycznego, potrzebowała 12 .i pół 
godziny, żeby znaleźć się na mecie 
tej imprezy. Teraz wspom ina: 
„C zułam  się wspaniale po p ływ a­
niu i fantastycznie po rowerze, a- 
1« po 8 czy 9 m ilach maratonu 
zaczęłam być umęczona",

Czy dinozaury naprawdę były głupie?
I N A  lam ach fra ncu sk ie go  

ty g o d n ik a  „ L ’E XP R E S S ”  
K e ith  H in d le y  opow iada  o 
n a jn o w szych  badan iach  pa 
le on to log ó w  z P rin ce to n . 

NIEZDARNE, apatyczne, g łupko­
wate —■ takie epitety były ozdo­
bą licznych teorii o zachowaniu 
dinozaurów —  stworzeń, które za­
m ieszkiwały Z iem ię w erze mezo- 
zo cznej. Obecnie trzeba będzie 
zrewidować wszelkie dotychczaso­
we domniemania,- a to za sprawą 
seri' cckryć, jakich dokonała eki- 
pu paleontologów z Uniwersytetu 
Princeton (USA) pod kierownic­
twem Richarda Homera. „Te ol­
brzymy z minionych czasów nie 
by ły  ani g łupie, oni niezręczne —  
wyjaśnia Horner. —- Zb ie ra ły  się 
w w ielkie ko 'on ie  w ceiach repro­
dukcji. O piekowały i łę  swym i „m a  
łym i*' jeszcze długo po ich wykłu­
ciu się z jaj. K rótko mówiąc, po­
stępowały jak dobrzy, troskliw i ro­
dzice".

W  P IE R W S Z Y M  o b o z o w is k u , 
w ś ró d  r o z r z u c o n y c h  p a g ó r k ó w  M o n ­
ta n y  b a d a cze  o d k o p a l i  g n ia z d a  h a -  
c irc z a u ró w  —  m o n s tru a ln y c h  s tw o ­
r ó w  r o ś l in o ż e r n y c h  i  z ie m n c rw o d - 
n y c h . G n ia z d a  te ,  z b u d o w a n e  w a r ­
s tw o w o  w ś ró d  b ło ta  i  r o z rz u c o n e  
w  o d le g ło ś c i 7 m e t r ó w  je d n o ' od  
d ru g ie g o , z a w ie ra ły  80 ja j  d o  u o - 
ło w y  z a g rz e b a n y c h  i  s k ie r o w a n y c h  
w ę ż s z y m  k o ń c e m  k u  d o ło w i, .  S k o ­
r u p y  p r a w ie  n ie tk n ię te ,  z w y ją t ­
k ie m  częśc i r o z b it e j  p rz e z  w y k lu ­
w a ją c e  s ię  h a d ro z a u ry . s ta n o w ią  
d o w ó d , że m ło d e  o p u s z c z a ły  g n ia z -  
d o w is k o  z a ra z  po p r z y jś c iu  na 
ś w ia t .  T a  k o lo n ia  o d k r y ta  p rze z  
H o m e r a  o b f i t u je  ta k ż e  w  s k a m ie ­
n ia łe  s z c z ą tk i m ło d y c h  o s o b n ik ó w , 
co d o w o d z i,  te  h a d r o z a u ry  z a m ie s z ­
k iw a ły  o b o z o w is k o  co  n a jm n ie j  
p rz e z  r o k .  lu b  d łu ż e j.

HORNER wysuwa nawet h ipote­
zę, że ten typ dinozaurów działał 
w bardziej rozw in ię tej współpracy 
—  tw orzył „ż ło b k i" strzeżone 
przez kilku dorosłych osobników, 
podczas gdy pozostałe zajm owały 
się zdobywaniem pożyw ienia dla 
ca łego stada. Na tym miejscu e- 
kipa Hcrnera znalazła gniazdow i-

ska zbudowane jedno na  drugim , 
co  n iew ątp liw ie  świadczy, że ha­
drozaury powracały tam co roku 
składać jaja.

N A J N O W S Z Y C H  s w y c h  o d k r y ć  
R ó jrn e r  d o k o n a ł w  o d le g ło ś c i o k o ło  
s e t k i  k i lo m e t r ó w  o d  z n a n y c h  < ut 
m ie js c  s ta łe g o  p rz e b y w a n ia  h a d r ó ­
ża u r ó w :  g łę b o k ic h ,  p o k r y ty c h  b u j ­
ną  ro ś l in n o ś c ią  d o l in ,  g d z ie  d o ro s łe  
o s o b n ik i m u s ia ły  p a d a ć  o f ia r ą  in ­
n y c h  s w y c h  k r e w n ia k ó w ,  j a k  n p . 
g ro ź n e g o  ty ra n o z a u r u s a ,  p o n ie w a ż  
z n a le z io n o  ta m  ic h  k o ś c i.

U ja w n ie n ie  o b y c z a ju  g n ia z d o w a ­
n ia  po za  o b rę b e m , g d z ie  to c z y  - ię  
n o r m a ln e  ż y c ie ,  r o z s t r z y g n ę ło  je d e n  
z d y le m a tó w ,  k t ó r y  o d  d a w n a  n u r ­
to w a ł  s p e c ja l is tó w , b o w ie m  n ig d y  
n ie  z n a jd o w a n o  s k o r u p  j a j  c z y  
s z c z ą tk ó w  ś w ie ż o  w y k lu t y c h  o so b ­
n ik ó w  d o r o s ły c h .  J a k  s tw ie rd z a  R i­
c h a r d  H o r n e r .  s p e c ja l iś c i s z u k a l i  po 
p r o s tu  w  n ie w ła ś c iw y m  m ie js c u .

T E N  p a le o n to lo g  z  P r in c e to n  je s t  
d z iś  u w a ż a n y  za m is t r z a  w e  w s z y ­
s tk im .  c o  d o ty c z y  d in o z a u r ó w .  
P ie rw s z ą  s w ą  s k a m ie l in ę  w y k o p a ł  
w- w ie k u  7 la t .  P rz e z  d łu g i  czas 
p r o w a d z i ł  p o s z u k iw a n ia  Ja ko  a m a ­
to r ,  w s p o m a g a n y  p rz e z  p e w n e g o

p ro fe s o ra  l ic e u m . W  1978 r. o d k r y ł  
p ie rw s z e  g n ia z d o  d in o z a u ra  z j a ja ­
m i i  to  p r z y n io s ło  je g o  p ra c o m  
ro z g ło s  1 u z n a n ie . D z iś  H o r n e r  zna  
Już d o s k o n a le  o b y c z a je  ty c h  m a -  
s to d o n tó w  la t  n a jd a w n ie js z y c h .

HORNER jest przekonany, że di­
nozaury prowodzity czynne życie, 
że Ly ły  ciepłokrw iste. To przeko­
nanie jest odmienne od ustalo­
nych opin ii. W edług najnowszych 
wniosków wyciągniętych z obser­
wacji Homera, niektóre gatunki 
dinozaurów potrafiły biegać z 
szybkością co najm niej 40 km na 
godzmę. inne zaś um ia ły dosko­
nale p ływać. W iele dinozaurów 
roślinożernych wędrowało w w ie l­
kich, doskonale zorganizowanych 
stadach, jak to czynią dziś s ło­
n ie: młodzież w środku, otoczona 
przez osobniki dorosłe. Te zwie­
rzęta, „wysoce rozwinięte” . ia* 
mówi Horner, które dom inowały 
no Ziem< przez blisko 200 m iłio  
nów la t zashjąujo na leoszą opi­
nię niż ta, jckq  m ioty dotychczos.

Uśmiechnij sięl

*— C zy  m acie  może i t  fe ra  tu» 
rę  d la  p rzedw cześn ie  d o jrz a ły c h  
dzieci?

—  Proszę się uśm iechnąć f „  
A lb o  n ie , le p ie j n ie !

—• N iech  szef m i z m ie n i u*» 
lop. W yp a da  w  ty m  sam ym  ten* 
m in ie  co żony-

—  A le  za to  mogę w y m ie n ić  
z p a m ię c i w s z y s tk ic h  z a w o d n i« 
k ó w  I  l ig i ...

-— C o za lu d z ie ! S z k la n k i h e t  
b a ty  n ie  dadzą s p o k o jn ie  w y ­
p ić !- .
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Głos piłkarskiego arbitra

Do sędziego trzeba 
mieć zaufanie...

G R A  w  p iłk ę  nożną p rze ­
c h o d z iła  c a ły  szereg p rze ob ra ­
żeń, s tasow ano  ró żn e  s ty le , n im  
doszła do obecne j fo rm y  w  ja ­
k ie j  je s t u p ra w ia n a  na c a ły m  
św ie c ie . K ie d y  z e b ra ły  się na 
p laca ch  d w ie  g ru p y  m ło d y c h  
lu d z i i  zaczęły kopać p iłk ę  w  
k ie ru n k u  p rz e c iw n ik a , p ow s ta ­
ło  zagadn ien ie  re g u lo w a n ia  ru ­
c h ó w  o fe n syw n ych , d e fe n s y w ­
n y c h  1. p rz e rw  w  ty c h  czynnoś­
c iach . K to  m ia ł re g u lo w a ć  — 
je dn a  czy d ru ga  s tro na ?  P o w o ­
ła n o  w ię c  a rb it ra ,  k tó r y  ro z -

Niebowem do nabycia!

Na rozpoczęcie 
wiosennej rundy -  

ze „Skarbem Kibica“
R E D A K C J A  „K u r ie ra  

S zczecińskiego ’* p rz y g o to ­
w a ła  na  rozpoczęcie  d ru ­
g ie j ru n d y  ro z g ry w e k  l i ­
g ow ych  Cod e k s tra k la s y  *— 
do l i g i '  o k rę g o w e j) spec­
ja ln e  \  w y d a w n ic tw o  d la  
s y m p a ty k ó w  fu tb o lu  p t.: 
„S K A R B  K IB IC A " ,  U c z y  
ono 32 s tro n y  i  p rzyn o s i 
w s zys tk ie  in fo rm a c je  n ie ­
zbędne do śledzen ia  ro z ­
g ry w e k , a w ię c  te rm in a rz e  
g ie r  e k s tra k la s y , 11 i  I I I  l i ­
i i  a ta k ie  l ig i  o k rę go w e j, 
s k ła d y  d ru ż y n  I  l ig i  (ze 
z m ia n a m i p e rso n a ln ym i), 
o m ó w ie n ie  szans w szys t­
k ic h  szczecińsk ich  lig o w ­
ców , o p in ie  tre n e ró w  1 ka ­
p ita n ó w  naszych d ru ż y n , 
w ie le  p i łk a rs k ie j s ta ty s ty ­
k i  (m . In. ta b e la  wszech­
czasów oraz  p e łn y  w y k a z  
m is trz ó w , w ic e m is trz ó w  i 
zespo łów  ja k ie  z a ję ły  3 
m ie jsce  w  c a łe j h is to r ii 
p o ls k ie j e k s tra k la s y ), a 
także  m in i-s o n d ę  z n ag ro ­
d am i d la  posiadaczy „S k a r  
b u ” .

W y d a w n ic tw o  z n a jd u je  
s ię  obecn ie  w  rę k a c h  d ru ­
k a rz y  Szczec. Z a k ła d ó w  
G ra fic z n y c h  i  w  n a jb liż ­
szych d n ia ch  — n a jp ra w ­
dop od o bn ie j ju ż  w e  w to ­
re k  — t r a f i  do k io s k ó w  
„R u c h u ”  w  S zczecin ie  i 
w o je w ó d z tw ie . Cena 20 zł. 
n a k ła d  ogran iczony .

s trz y g a l spory , a n as tępn ie  w y ­
d a w a ł decyz je . W  te n  sposób 
p o w o li tw o rz y ła  s ię  s y lw e tk a  
sędziego p i łk i  nożne j.

T om u  z k o le i trze ba  b y ło  da­
w a ć różne  w s k a z ó w k i i  w y ­
tyczne , n ie ra z  u m o w n e  ja k  m a 
ro zs trzyg ać  sp o ry  i s tać na s tra  
ży w  p ra w id ło w y m  o ce n ia n iu  
zd o b y ty c h  p u n k tó w . Sędzia b y ł 
b ow iem  n a rażo ny  na różne  
k o m p lik a c je , w y n ik a ją c e  z b ra ­
ku  p rze p isó w  g ry  w  p iłk ę  noż­
ną.

D O  p rz e p ro w a d z e n ia  z a w o d ó w  Jest 
(W y z n a c z o n y  a r b it e r ,  k t ó r y  o b o w ią ­
z a n y  je s t  c z u w a ć  n a d  p rz e s trz e g a ­
n ie m  p rz e z  p i łk a r z y  -p rz e p is ó w  g r y  
1 r o z s tr z y g a ć  w e  w s z y s tk ic h  s p o r ­
n y c h  p r z y p a d k a c h .  R o z s tr z y g n ię c ie  
s ę d z ie g o  je s t  o s ta te c z n e , k a r a  ra z  
z a s to s o w a n a  n ie  m o że  b y ć  c o fn ię ­
ta .

Z a w o d y  p i łk a r s k ie  t r w a ją  d o p ó ty ,  
d o p ó k i sę d z ia  n ie  o d g w iż d ż e  ic h  ja  
k o ń c z e n ia . S ę d z ia  r e p re z e n tu je  w ła ­
dzę , k t ó r e j  p o d p o rz ą d k o w a ć  s ię  
m u s z ą  w s z y s tk ie  p o z o s ta łe  o so b y  
b io rą c e  u d z ia ł  w  g rz e . A r b i t e r  o rz e  
k a  r o d z a j  p i łk a r s k ie g o  p r z e w in ie ­
n ia .  n a z n a c z a  k a r ę .  e g z e k w u je  ją . 
d b a  o  p rz e b ie g  s p o tk a n ia  z g o d n ie  
z o b o w ią z u ją c y m i p rz e p is a m i.  S a m  
m u s i  je  s n ą ć  w  s to p n iu  b a rd z o  d o ­
b r y m .

S ę dz ia  p i łk a r s k i  c h c ą c  d o b rz e  w y  
w ią z y w a ć  s ię  ze  s w o ic h  o b o w ią z ­
k ó w .  p o za  p rz y g o to w a n ie m  te o r e ­
ty c z n y m  i  p r a k ty c z n y m  m u s i  b y ć  
te ż  o d p o w ie d n io  p r z y g o to w a n y  f i ­
z y c z n ie  i  p s y c h ic z n ie .

A r b i t e r  to  c z ło w ie k ,  k t ó r y  a b s o ­
lu tn ie  n ie  je s t  z a in te r e s o w a n y  r e ­
z u lta te m  r o z g ry w a n y c h  z a w o d ó w . 
P rz e z  c a ły  c za s  p r a c y  n a  b o is k u  
m u s i o n  zaw sze  p a m ię ta ć , że z a c h o ­
w a n ie  i  p o s tę p o w a n ie  Jego je s t  
o b s e rw o w a n e  i  o c e n ia n e  » rze z  w i ­
d z ó w . • « •

S Ę D Z IA  je s t  t y l k o  c z ło w ie k ie m . 
Z d a rz a  s ię  w ię c ,  t e  p o p e łn ia  b łę d y . 
Z re s z tą  s p ra w a  je s t  w  o  w ie le  w ię k ­
s z y m  s to p n iu  s k o m p lik o w a n a  n iż  
s ię  n a  p ie rw s z y  r z u t  o k a  w y d a je .  
N a w e t  ta m , n a  s ta d io n ie ,  s ie d z ą c y  
n ie  zaw sze  s t la ją  so b ie  s p ra w ę  ze 
z ło ż o n o ś c i s ę d z io w a n ia . S ę d z io w a ­
n ie  je s t  c ię ż k ą  p ra c ą  o d p o w ie d z ia l­
ną  i  n ie w d z ię c z n ą . N a  o g ó l n ie  zda  
rz a  s le . b v  sę d z ia  n ie  z n a l p r z e p i­
s ó w . T rz e b a  p rz e c ie ż  p a m ię ta ć , te  
te n  „ k a lo s z ” ’ z a n im  w y z n a c z o n y  z o ­
s ta n ie  d o  p ro w a d z e n ia  l ig o w e g o  
s p o tk a n ia ,  m a  za  sob ą  k i l k a  la t  
p r a k t y k i  s ę d z io w s k ie j w  n iż s z y c h  
k la s a c h , l ic z n e  e g z a m in y .

T r u d n o ś c i p o le g a ją  n a  c z y m  i n ­
n y m ,  n a  b e z b łę d n e j o c e n ie  p r z e w i­
n ie ń ,  Iw  J e d n e j c h w i l i )  n a  je d n o l i ­
t e j  i n te r p r e ta c j i  p rz e p is ó w  i  s to so ­
w a n iu  s a n k c j i .  Ł a tw o  to  p o w ie ­
d z ie ć . D o b ry  sę d z ia  w  c ią g u  9« m i ­
no r. m e c z u  p rz e b ie g a  n a  b o is k u  «  
d o  14 k m . J e s t f iz y c z n ie  z m ę c z o n y . 
D o  te g o  lu d z k ie g o  z m ę c z e n ia  d o ­
ch o d z ą  k ło p o ty  w  p o s ta c i s y m u lo ­
w a n ia  k o n tu z j i ,  w s t r z y m a n ia  w y ­
k o n a n ia  r z u tó w ,  k r y t y k a  o rz e c z e ń , 
o b u rz a ją c e  © k r z y k i,  g w iz d y  i t d .  S ę­
d z ia  n a w e t  n a j le p ie j  p rz y g o to w a n y  
c z ę s to  p© p r o s tu  z a ła m u je  s ię  p s y ­
c h ic z n ie ,  t r a c i  k o n t r o lę  n a d  g rą  a 
n a  to  t y l k o  c z e k a  w id o w n ia  i  za­
w o d n ic y .  W te d y  n a jm n ie js z y  b łą d  
a r b i t r a  u ra s ta  d o  r a n g i  s t r o n n ic z e ­
g o  s ę d z io w a n ia . S ę d z ia  w  ta k ic h  
s y tu a c ja c h  —• w ie m  % w ła s n e g o  d o ­
ś w ia d c z e n ia  —  s ta ra  s ię  za w s z e lk ą  
c e n ę  u t r z y m a ć  d y s c y p l in ę  n a  b o i ­
s k u . w ie d z ą c  te  to  w  k o lo s a ln y

spo sób  w p ły w a  n a  p o s ta w ę  w id o w ­
n i .  M a ją c  je d n a x  ró w n o c z e ś n ie  ś w ia  
d o rn o ść  c z e k a ją c y c h  go  z n ie w a ż e ń , 
n ie  t y l k o  u s tn y c h , je s t  z d e n e rw o w a ­
n y .  p r z y z n a ję  — m oże  p o p e łn ia ć  
b łę d y , i i *  ro z e z n a ć  in te n c ję  z a w o d ­

n ik a .

P R Z E P IS Y  g ry  m a ją  s tw a ­
rzać ta k ie  w a ru n k i,  aby g ra  
b y ła  p row adzona  % m o ż liw ie  
n ie lic z n y m : p rz e rw a m i, a obo­
w ią z k ie m  sędziego je s t k a ra ć  
ty lk o  św ia d o m e  przekroczen ia . 
S ta łe  o d g w iz d y w a n ie  w ą tp l i­
w y c h  i  n ie is to tn y c h  naruszeń  
p rze p isó w  w y tw a rz a  w ś ród  za­
w o d n ik ó w  z ły  n a s tró j i  ro zd ra ­
żn ien ie , a w id o w n i p su je  p rz y ­
jem ność. A le  trzeba  je dn o ­
cześnie  pam ię ta ć : w id z  n ie  
zawsze, i  d uże j o d leg łośc i, m o ­
że w id z ie ć  p rze w in iea iia  zaw od­
n ik ó w . o czym  try b u n y  n ie  
ch cą  p am iętać, gw iżdżą  i  g w iż ­
dżą. W  ic h  m n ie m a n iu  sędzia 
je s t z ły , „k a lo s z ” . W id z im y  ja k  
w ie le  c z y n n ik ó w  w a ru n k u je  są 
d z iow an ie . d ob re  sę dz io w a n ie  
N ie  na leży je d n a k  u k ry w a ć  i 
fa k tu , że sędzia m oże  m ieć 
s w ó j słaby dzień.

W  sum ie  je d n a k  do sędziego^ 
trze ba  i  n a le ży  m ieć zau fan ie . 
Z p ew nośc ią  p ra gn ie  on  ja k  
n a jle p ie j g w izdać  —  g w iz d y  
p ub liczn o śc i s tan o w ią  d la  n ie ­
go n ied o b rą  k o n k u re n c ją . O by 
b y ło  łc h  wr w io se nn ych  ro z ­
g ry w k a c h  ja k “ n a jm n ie j...

W ło d z im ie rz  D Z IU R B A N  
O Z P N  —  Szczecin 
Sędzia Z asłużony

J A K  j u t  in fo r m o w a l iś m y  w  W łą z o w n e J  k .W a r s z a w y  o d b y ł  s ię  I I I  M a ­
ł y  Z im o w y  M a r a to n  Ś w id e r  —  W is ła .  W  b ie g u  g łó w n y m  —  n a  d y s ta n ­
s ie  20 k m  t r iu m f o w a ł  J e rz y  S k a rż y ń s k i  ze  S z c z e c in a , a w ś ró d  p a ń  — 
n a  10 k m  n a js z y b s z a  b y ła  G a b r ie la  G ó rz y ń s k a .  K o b ie ty  u c z e s tn ic z y ły  
r ó w n ie ż  w  b ie g u  n a  d w a  r a z y  d łu ż s z y m  d y s ta n s ie . P o n a d to  o d b y ł  s ię  
„ B ie g  k r a s n o lu d k ó w ”  —  n a  d y s ta n s ie  1200 m ,  a d z ie c i s ta rs z e  —. d o  14 
l a t  r y w a l iz o w a ły  n a  d y s ta n s ie  4000 m .

N A  Z D J Ę C IU :  z w y c ię z c a  b ie g u  g łó w n e g o  J e r z y  S k a rż y ń s k i ,  p o d cza s  
s k ła d a n ia  a u to g r a fu  w  a lb u m ie  k o le k c jo n e r k i  p o d p is ó w  z n a n y c h  s p o r ­
to w c ó w . (C A P  «= A ,  R y b c z y ń s k i)

Piłka nożna

0 puchar „Kuriera“
W  N IE D Z IE L Ę  o godz. 12 — 

ć w ie rć f in a ło w e  m c m  z im ow ego 
tu r n ie ju  o tw a rc ia  sezonu p i ł ­
ka rs k ie g o  s e n io ró w , k tó reg o  o- 
czes tn icy  w a lczą  o p uch a r na­
sze j re d a k c ji. W  G ry f in ie  E ne r­
g e ty k  g ra  z Sępem B rzesko, w  
D o lica ch  U n ia  z K lu c z e v ią  S ta r­
g a rd  ł  w  S zczecin ie  (s tad ion  
p rz y  u l.  P o Ł u lick le j) P io n ie r z 
In ą  G o len ió w . S ta w k ą  ty c h  
sp o tk a ń  je s t aw ans do p ó łf in a ­
łó w , w  k tó ry c h  je s t Już łobesk l 
Ś w ia to w id .

Imprezy sportowe
S O B O T A

G o d z . 10 -  s a la  81» p r z y  a ł .  P ia -  
s tó w  — h a lo w e  m is t rz o s tw a  o k rę g u  
w  p i łc e  n o ż n e j.

G o d z . 10 — S i*  B i  83 w  Z d r o ja c h  
— n a u k a  b ie g a n ia  na  n a r ta c h  d la  
w s z y s tk ic h .

G o d z . 14 — p a r k in g  p rz y  u l .  A k a ­
d e m ic k ie j  — V  e l im in a c ja  o k r ę g o ­
w y c h  z im o w y c h  m is t r z o s tw  S zcze­
c in a  o  t y t u ł  n a jz rę c z n ie js z e g o  k ie ­
r o w c y .

G o d z . ić  — ba se n  W O S  —  m i­
s tr z o s tw a  w o je w ó d z tw a  w  p ły w a ­
n iu .

G o d z  18 -  h a la  W D S  -  m is t r z o ­
s tw a  o k rę g u  w  b o k s ie .
N IE D Z IE L A

G o d z . 10 — h a la  p r z y  n i .  K o p e r ­
n ik a  —  h a lo w y  t u r n ie j  p i ł k i  n o ż ­
n e j  T K K F .

G o d z . 10 — ba se n  W D S  — m i­
s tr z o s tw a  w o je w ó d z tw a  w  p ły w a ­
n iu .

G o d z . 11 — F a r k  K a s p ro w ic z a
Im p re z a  r e k r e a c y jn a  „ T a ta .  m a m a  
1 Ja n a  ś n ie g u ’ *.

G o d z . U  — h a la  V fB S  -  m is t r z o ­
s tw a  o k r ę g u  w  b o k s ie .

G o d z . i l  — b o is k o  p r z y  u k  B a n  
d u r s k ie g o  — to w a r z y s k i  m e c z  p i ł k i  
n o ż n e j S ta l S to c z n ia  — S t ilo n  O o -  
rz ó w .

G o d 2 . 11 — s ta d io n  A r k o n l l  — e l i ­
m in a c je  s t r e fo w e  d o  M P  w  k o la r ­
s tw ie  p rz e ła jo w y m  ( ju n io r z y  i  j u ­
n io r z y  m ło d s i) .

Na mecz z ZSRR...
22 M A J A  p iłk a rs k a  re p reze n ­

ta c ja  P o lsk i rozegra  w  C horzo ­
w ie  w a żny  mecz z c y k lu  e li­
m in a c ji M E  z zespołem  Z w ią ­
zku  Radzieck iego. S zczeciński 
O d d z ia ł S p o rts -T o u ris tu  p o d e j­
m ie  s ię  na z lecen ie  o rg a n iz a c ji 
w y ja z d ó w  na to  sp o tka n ie  (a u ­
to k a r , b ile ty  w s tę pu ). Szczegó­
ły  te l.  38-388. Is tn ie je  także  
m o ż liw ość  zo rg an izo w an ia  w y ­
ja z d u  na  m ecz P o lska  —  F in ­
la n d ia  (W arszaw a  I7 .IV .) , _
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— przepraszam ,, te  b y ła m  ta k a  o k ro p n a  — p o w ie d z ia ła  i  
w e pch n ę ła  coś pod b ib u łę  na b iu rk u .  P os ła ła  m i jeszcze  
d e lik a tn y  uśm ieszek, ru s z y ła  k u  d rz w io m  i  o tw o rz y ła  je .

— Z a dzw on ię  d o  pana  —  rz e k ła  ton e m  in ty m n y m . I  w y ­
szła, s tu k , s tu k , s tu k , w  g łą b  k o ry ta rz a .

P o c h y liłe m  się i  p odn ios łem  b ib u łę . W y g ła d z iłe m  pog n ie ­
c io ne  b a n k n o ty . k tó re  ta m  leża ły . N ie  b y ł to  szczególn ie  
u da ny  poca łu ne k , a le  n a jw y ra ź n ie j zn ow u  m ia łe m  szansę 
za rob ić  te  d w adz ieśc ia  d o la ró w .

T e le jo  a za dzw o n ił, z a n im  zdąży łem  zn ow u  zacząć się 
m a rtw ić  panem  Les te re m  B. C lausenem . S ięgnąłem  po s łu ­
c h a w k ę  m yś ląc  o czym  in n y m . C io s , k tó ry  u s łysza łem  b y ł 
g w a łto w n y , a le n ieco za m g lon y , ja k b y  ktoś m ó w ił przez f i ­
ra n k ę  a lbo  przez d ług ą , b ia łą  brodę.

— M a rlo w e  —  p o w ie d z ia ł
-— P rzy  te le fo n ie .
— Masz se jf, M a rlow e?
Dość ju ż  m ia łe m  grzeczności ja k  no je d n o  p opo łudn ie .
—  P rzestań  p y tać , za czn ij gadać.
— Ż ąda łem  c i p y ta n ie , M a rlo w e .
— A  ja  n ie  o d p ow ie dz ia łe m  —  o d p a liłe m . —  I  ty le . —  

W yc ią g n ą łe m  rę k ę  i  p rzyc isn ą łe m  p a lc a m i w id e łk i.  T rz y m a ­
łe m  je  ta k  przez c h w ilę  g rzeb iąc  d oo ko ła  w  p o s z u k iw a n iu  
papierosa. W ied z ia łem  dobrze , że zaraź za dzw o n i znow u. 
Zawsze to  ro b ią , k ie d y  im  .‘i  zdaje , że sq m ocn i. N ie  z a g ra li 
jeszcze s w o je j p o in ty  w  ze jście  ze sceny. K ie d y  te le fo n  za­
d z w o n ił,  od ra zu  się odezw a łem :

—  Jeś li masz ja kąś  p ro po zyc ję , to  m ów . A  p ó k i n ie  p rz y ­
ją łe m  z a lic z k i, m ó w i się do  m n ie  „P roszę  pana'*.

—  O p a n u j te n  o g n is ty  te m p e ra m e n t, p rz y ja c ie lu . M am  
k ło p o ty , p o trz e b u ję  pom ocy.M uszę  coś schow ać w  bezpiecz­
n y m  m ie jscu . N a k i lk a  d n i,  n ie  d łuże j. A  ty  za to  zarobisz  
tro szkę  s z y b k ie j fo rs y .

— I le  troszkę?  —  sp y ta łe m . —  I  ja k  szyb k ie j?
—  S tó w kę . Leży  tu  i  czeka. G rze ję  ją  d la  c ieb ie .
—  Słyszę, ja k  m ru c z y  —  p ow ied z ia łe m . —  T u  fo  znaczy  

gdzie?
S łysza łem  ten  g łos ja k b y  d w a  ra zy , ra z  w  s łu ­

chaw ce, d ru g i raz n ic z y m  echo gdzieś z ty łu  g ło w y .
— P o k ó j 332. H o te l V a n  Nuysa. Z a p u k a j d w a  ra zy  szybko  

I d w a  ra zy  w o ln o . N ie  za głośno. To  m u s i być  szybka  ro ­
bota. J a k  p rę d k o  możesz...

— Co m a m  d la  pana  p rzechow ać?
— P oczekaj, aż tu  p rzy jedz iesz . P ow iedz ia łem , że się sp ie­

szę.
—  J a k  się pan  nazyw a?
—  P o k ó j 332.
—  D z ię k u ję  za p a ń s k i c e nn y  czas —  p o w ie d z ia łe m , —  Do 

w id ze n ia .
—  H e j, p oczeka j, ś w iru s ie  To  n ic  i  ty c h  rzeczy, co m y ­

ślisz . A n i fo^sa. A n i szm aragdow e n a s z y jn ik i.  Po p ro s tu  coś, 
co je s t bardzo  dużo w a rte  d la  m n ie , a n ic  d la  kogo innego.

W fco ie łu  je s t se jf.
—  Chcesz u m rze ć  w  nędzy, M a rlo w e ?
—  Czem u n ie? J a k  R o c k e fe lle r. Jeszcze ra z  do  w idzen ia .
G los z m ie n ił się. P rze s ta ł być  zam g lony  i  puch a ty . Po­

w ie d z ia ł o s tro  i  szybko :
—  A ja k  ta m  le c i to B ay  C ity ?
N ie  o dp ow ie dz ia łe m . Po p ro s tu  czeka łem . Po d ru g ie j s tro ­

n ie  d ru tu  ro z le g ł się b la d y  śm ieszek.
—  M yś la łe m , że c ię  to  z a in te re su je , M a rlo w e . P o kó j 332. 

R uszaj, ch łopcze. D a w a j gazu.
T e le fo n  s tu k n ą ł m i w  u c h w  O d w ie s iłe m . Bez żadnego  

pow o d u  o łó w e k  s toczy ł się po b iu r k u  i  z ła m a ł g ra f i t  na  
s z k la n y m  w ic h a js trz e  pod  je d n ą  z nóg . P od n ios łem  go i  
p o w o li, s ta ra n n ie , n a o s trz y łe m  w  os trza łce  p rz y k rę c o n e j do  
k ra w ę d z i p a rap e tu , o b ra c a ją c  go d oo ko ła , żeby b y t g ła d k i 
i  ró w n y . O d łoży łe m  go  z p o w ro te m  do  ry n ie n k i na b iu r k u  
i  o trzep a łem  ręce. M ia łe m  n ieog ran iczone  ilo ś c i czasu. W y j­
rza łe m  przez okno . N ic  n ie  zobaczyłem . N ic  n ie  us łysza­
łem .

A  po tem , jeszcze b a rd z ie j bez pow o d u, zobaczy łem  tw a rz  
O rfa m a y  Q uest bez o k u la ró w , z m a k ija ż e m , w ło s a m i b lon d  
ze b ra n y m i nad  czo łem  i  p rz e rc ią z a n y m i p rzepaską  na  sa­
m y m  ś ro d ku . I  2 łó ż k o w y m i oczam i. W s zys tk ie  muszą m ieć  
te  łó żkow e  oczy. S p ró b o w a łe m  w y o b ra z ić  sobie  tę  tw a rz  
na  d u ż y m  zb liż e n iu , ja k  m ię to s i ją  m ę sk i t y p  w śród  sze­
ro k ic h  p rz e s trz e n i b a ru  R om anow a.

W  d ioadzieśc ia  d z iew ięć  m in u t  b y łe m  w  h o te lu  V an  N u y ­
sa.

K ie dyś , daum o tem u , m u s ia ło  tu  być  n a w e t dość e legan­
cko. A le  p rzes ta ło . W sp o m n ien ia  po cy g a ro w y m  d y m ie  
u c z e p iły  się h a llu  z u p e łn ie  ta k  samo, ja k  b ru dn e  złocen ia  
na s u fic ie  i  sp rę żyny  w ys ta ją ce  ze skó rza nych  fo te li.  M a r­
m u r  re c e p c y jn e j la d y  zes ta rza ł się na  żó lto -b rą zo w o . A le  
d y w a n  na pod łodze  b y ł n o w y  i  spog ląda ł na  m n ie  tw a rd o , 
c a łk ie m  ja k  re ce pc jo n is ta . O m in ą łe m  go i  poszedłem  do  
k io s k u  z pap ie ro sam i w  kąc ie . P o ło ż y łe m  ć w ia r tk ę  i  p op ro ­
s iłe m  o paczkę C a m e li. D z ie w czyn a  za la dą  b y ła  s ło m ia n ą  
b lo n d y n k ą , m ia ła  d łu g ą  szy ję  i  zm ęczone oczy. P o łoży ła  
p rzede  m n ą  pap ie rosy , doda ła  p u d e łk o  zapa łek, po czym  
w rz u c iła  m o ją  resztę  do  p u s z k i z n ap ise m  „ P od z ię kow an ie  
od F u nd u szu  K o m u n a ln e g o ” ,

te in . i
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D Z IŚ :
W ik to ra , Cezarego 

J U T R O :
M iro s ła w a , A le ksa n d ra

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  m ałe , 

tem p . do 5 st. W ia try  s ła­
be, p o łu d n iow o -w sch o dn ie .

D Z lS  ra n o  w  S z c z e c in ie  c iś ­
n ie n ie  w y n o s i ło  1836,5 1UP*
(777,5 m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  
n ie w ie lk i  s p a d e k  c iś n ie n ia .

„ P r z y g o d y  m r ó w k i ”  g . 12; Z A M E K  
— „ D z ie c i  w ś ró d  p i r a t ó w ”  g . l i  
(«o bo ta  i  n ie d z ie la ) ;  P R O M IE Ń  —  
„ C y r k  b e z  g r a n ic ”  g . 12; M A R S

W S P Ó Ł C Z E S N Y  ( t e ł .  423-73) „C z e -  
k a ją c  na  G o d o ta ”  g . ¡9 ( p ią te k , 
s o b o ta  i  n ie d z ie la ) ;  Z a m e k  (M a ła
S ce n a ) „ P o k o jó w k i ”  g . 19 (p ią te k ,  
s o b o ta  i  n ie d z ie la ) ;  P O L S K I ( te l.  
22-66-56) „ A l i c ja  w  k r a in ie  c z a r /
g . 13.30; s o b o ta : g. 11; n ie d z ie la :  
g . 17; M U Z Y C Z N Y  ( te l.  889-02) so­
b o ta : „ S t r a s z n y  d w ó r ”  g . 11; n ie ­
d z ie la :  g . 16; K R Y P T A  (Z a m e k )  so­
b o ta :  . .R o z m o w y  o  ś m ie r c i i  u m ie ­
r a n iu ”  g . i6 ;  P L E C IU G A  — g o ś c in ­
ne w y s tę p y  ze S łu p s k a : s o b o ta  — 
, P r z y g o d y  W ie r c ip ię ty ”  g . 17; n ie ­
d z ie la  : g . l i  (o d  1. 5).

D E L F IN  ( te l .  468-78) „ C a ły  te n  
Z g ie łk "  g. 15, 17,30, 20. U S A . i. 18 
( p ią te k ,  s o b o ta  i  n ie d z ie la ) ;  CO- 
L O S S E U M  ( te l.  458 13) p ią te k  i  so­
b o ta . „ M u p p e ty  Jadą d o  H o l l y ­
w o o d ”  g . 15, 17, 19. a n g . ;  n ie d z ie la :  
g . 15, 17; „ G l in a  c z y  ła jd a k ”  g. 
19; K O S M O S  ( te l .  380-04) „ K o m a n ­
d o s i Z N a w a ro u y ”  g . 9.30, 12, 14.30, 
17. 19.30, a n g ., i .  15 ( p ią te k ,  s o b o ta  
i  n ie d z ie la ) ;  B A Ł T Y K  ( te L  733-35) 
s o b o ta  l  n ie d z ie la :  „ M n ie js z y  szu ka  
d u ż e g o ”  g . 12.30, p o i . ;  „C b ło p c y -  s 
P la c u  B r o n i ”  g , i5 , w ę g .;  „ G o r ą c z ­
k a  s o b o tn ie j n o c y ”  g . 17, I9 .i$ , U S A , 
l .  15; P O L O N IA  ( te l.  22-18-34) „ H i ­
s to r ia  ż ó ł te j  c iż e m k i”  g. 15, p o i. ;  
„ M i lc z ą c y  w s p ó ln ik ”  g . 16.30. 18.30, 
k a n a d ..  i .  18; s o b o ta  i  n ie d z ie la ;  
„ C z t e r e j  p a n c e r n i i  p ie s ”  g , i i ;  
„ M y s z k a  i  m u c h a ”  g . 13; s o b o ta : „33  
s to p n i”  g . 14.30, 16.30, a n g . ,  L  12; 
„ Z m o r y ”  g . 18.30, p o i. ,  1. 18; P IO N IE R  
( te l .  475-02) „ G d y  z a p ło n ie  c h o in k a ”  
g . 10, 16.30, p o i. :  „ C z t e r e j  p a n c e r n i i  
p ie s ”  g . 11, 13, p o i. ;  „ N a  t r o p ie  
k łu s o w n ik a "  g . 15, C S R S ; „ D z ie je  
g r z e c h u ”  g . 17.30, p o i., i .  18; „ Z w o i  
m e n ie  w a r u n k o w e ”  g. 20. U S A . L  
18 ( p ią te k ,  s o b o ta  i  n ie d z ie la ) ;  
H E T M A N  (P o m o rz a n y )  p ią te k :  „ P o r ­
w a n y  p rz e z  I n d ia n ”  g . ¡6.30. N R D , 
1. 12; „ S p r a w a  K r a m e r ó w ”  g . i8.39, 
U S A , l .  15; n ie d z ie la :  g . 13; D R U Ż ­
B A  ( te l .  356-05) p ią te k ;  „ M ę ż c z y z ­
n a  n ie p o tr z e b n y ”  g . 19. p o i.. I .  18 
( p ią te k ) ;  Z A M E K  — s o b o ta  i  n ie ­
d z ie la :  „ M o d e lk a ”  g . 16, i7.30, w ęg ., 
I .  15; P R O M IE Ń  ( te ł.  374-95) s o b o ­
ta  i  n ie d z ie la ;  „ P r z e z  G ó ry  S k a l i ­
s te ”  g. 14, 16, 18. U S A ; M A R S  — 
p ;ą te k :  „ W ie lk a  m a jó w k a ”  g. i6.30, 
p o i.. 1. 15; „ Z e m s ta  p o  la ta c h ”  g. 
IV . 19, k a n a d ..  1. 15; n ie d z ie la :  „ A n ­
na  i  w a m p i r "  g . 17, 19, p o i. ,  L  18; 
S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )  n ie d z ie la ;  
„ le s s ”  g . i5 . 18, f r „  i.  15; P R Z Y ­
J A Ź Ń  (D ą b ie )  n ie d z ie la ;  „ J a n o s ik ”  
g . 15, o o l . ;  „ C e n a  s t r a c h u "  g. 17.39, 
13.40, U S A , 1. 18; 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  
r ie d z ie ła :  „ W s z y s tk o  na  o p a k ”  g, 
16. r a d ź . ;  „ S p r a w a  K r a m e r ó w ”  g. 
17 JO. U S A . 1. 15; H U T N IK  {S tó ł-  
c z y n )  „Z a s a d a  d o m in a ”  g . :7 , U S A . 
I. 15; s o b o ta ; g . 12; n ie d z ie la :  g. ,6 ;  
M E W A  (Z e le c ł io w o )  n ie d z ie la :  „ C a ­
fe  p o d  M in o g ą ”  g . 15, p o i . ;  „ S a ­
t u r n  3 "  g . 17, a n g .. 1. ¡8 ; B A J ­
K A  (P o lic e )  n ie d z ie la :  „ K ła m c z u ­
c h a "  g . 17, p o i., 1. 12; „S t r a c o n e  
t y c ie ”  g . 19. w ę g .. 1. 18; B I A Ł Y  
Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  n ie d z ie la :  „ R ó j ”  
g . 18. U S A . i .  12; S Y R E N K A  (J a ­
s ie n ic a )  n ie d z ie la :  „ K a r k o n o s z  i  
n a r c ia r z e ”  g . 16. C S R S ; Z A T O K A  
(N o w e  W a rp n o )  n ie d z ie la :  „ Z n a ­
c h o r ”  g . 18, p o i. .  1. 12; W IS Ł A  (G o  
le n ió w )  n ie d z ie la :  „ P o w r ó t  d o  d o ­
m u ”  U S A . 1. 15; . .B łą d  s z e ry fa ”  
N R D ; D A R  (S ta rg a r d )  „C z a s  A p o ­
k a l ip s y ”  U S A . 1. 18; . . I re n a  d o  d o ­
m u ”  p o i.  ( p ią te k ,  s o b o ta  i  n ie d z ie ­
la ) ,  IN A  ( S ta rg a rd )  p ią te k  i  n ie ­
d z ie la :  „ C a ły  te n  z g ie łk "  U S A ,, L  
1$; „ C z a r o d z ie js k i  k le k s "  C S R S .

K O R A B  —  „ W i l k  1 z a ją c ”  g . 11. 12; 
.M a ry s ia  i  k r a s n o lu d k i”  g . 13; B A Ł  

T Y K  — „ M n ie js z y  s z u k a  d u ż e g o ”  g. 
.12 30; „ P i r a t  n a d  p i r a t a m i”  g . 14; 
.P O L O N IA  — ..C z te re j p a n c e r n i i  
p ie s ”  g . U ;  . .M y s z k a  i  m u c h a ”  g. 
13; P IO N IE R  -  „ G d y  z a p ło n ie  
c h o in k a ”  g . i0 . 16.30; „ C z t e r e j  p a n ­
c e r n i  i  p ie s ”  g . 11. 13; H E T M A N  —

d r ó ż  d o  A f r y k i ”  g . 14; i  M A J  
. .P ie rw s z y  d z ie ń  w a k a c j i ”  g . 15; 
H U T N IK  — „ P a r a g o n  g o la ”  g . 14.15; 
B A J K A  — „R e k s io  k o m p o z y to r ”  g . 
12; B I A Ł Y  Ż A G I E L  — „R e k s io  g o ­
s p o d a rz ”  g . 16; S Y R E N K A  -  „ R o ­
b e r t  i  Jego m a łp k a ”  g , 14.30; Z A ­
T O K A  — „ W  d ro d z e  na  K a s jo p e ję ”  
g . 16.

R E P E R T U A R  K I N  na p o d s ta w ie  in -  
fo r m a c j i  O P R F .

W  Y S T A  W  Y
M U Z E U M  -  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w . ;  S ta re  s re b ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ;  S z tu k a  p o ls k a  X X - le c ia  
m ię d z y w o je n n e g o ; W ła d z tw o  K s ią ­
ż ą t P o m o r s k ic h ;  T e m a ty  a n ty c z n e  
i  b i b l i j n i  w  s z tu c e ; Z  d z ie jó w  rz e ­
m io s ła  — s z k ła  ś lą s k ie  X I X  w . — 
g .  9—15.30.
S T A R O M Ł Y Ń S K A  i  -  W spó łcze sn a  
s z tu k a  p o ls k a ; W . K o s s a k  — p a ­
n o ra m a  „ B i tw a  p o d  S o m o s le r rą ” ; 
B r o ń  o k re s u  n a p o le o ń s k ie g o  ze 
z b io ró w  in t .  M a r ia n a  M a c ie je w ­
s k ie g o  g . 10 -18;  w  s o b o tę  1 n ie d z ie ­
lę  g . 9—19;
W A Ł Y  C H R O B R E G O  f  — P o ls k a  
n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  i  0G0 la t ;  P rz y  
ro d a  m o r z a ;  In s t r u m e n ty  i  p o m o ce  
n a w ig a c y jn e  ze z b io ró w  w ła s n y c h ;  
U rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  
m o r s k ic h ;  G o s p o d a rk a  m o rs k a  na 
F o m o rz u  Z a c h o d n im  1945—70; D a w ­
na  k u l t u r a  lu d o w a  n a  P o m o rz u  
Z a c h o d n im ;  K u l t u r a  A f r y k i  z a c h o d ­
n ie j ;  „ I n t y m n y  ś w ia t ”  g . 9—15.39; 
S T A R Y  R A T U S Z  -  p l .  R z e p ic h y
— D z ie je  S z c z e c in a  od  X  w ie k u  
do  w s p ó łc z e s n o ś c i; N a sz  S zcze c in
— d o k u m e n ty  3 5 - le c ia ; i00  la t  r u ­
c h u  ro b o tn ic z e g o  w  P o ls c e ; S tu ­
d e n c i s w e m u  m ia s tu  g . 9—15.30, 
K L U B  P A X  -  M a r ia c k a  8 8  -  „600- 
ie c łe  o b e c n o ś c i o b ra z u  B o g u ro d z i­
cy  na  Ja s n e j G ó rz e ” ; M a la rs tw o  i  
g r a f ik a  R y s z a rd a  B a lo n ia  g . 10—l t .  
K L U B  G A R N IZ O N O W Y  — W a w rz y ­
n ia k a  — T w ó rc z o ś ć  Z o f i i  T a b o r  g. 
10—11.
R W A  Z A M E K  — M a la rs tw o  k a rn e -

P O G O T O W IA
R A T U N K O W E  -  te l.  993, M O  -  
997; S T R A Ż  P O Ż A R N A  —  928; D R O  
G O W E  —  931; D Ź W IG O W E  — 962; 
E L E K T R O W N I — 991; G A Z O W E  -  
932. W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — 
984; L O K A T O R S K IE  -  936 
S T A C J E  B E N Z Y N O W E  
C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę ; M ic k ie w i ­
cza . K a d łu b k a  ( ta x i ) .  K u  S ło n iu .  
K s k a d ro w a , C h o p in a .
P O Z O S T A Ł E  s ta c je  c z y n n e  w  godż 
e—2 i.
S O B O T A  I  N IE D Z IE L A  
S ik o rs k ie g o  — n ie d z ie la  g . 12—20; 
W o j.  P o ls k ie g o  — n ie d z ie la  g . 7 -  
15; M ic k ie w ic z a  — c a łą  d o b ę ; K a ­
d łu b k a  — c a łą  d o b ę  ( t a x i ) ;  M a z u r ­
s k a  — s o b o ta  g . 12— 20; K u  S ło ń ­
c u  ~  c a łą  d o b ę ; 1 M a ja  — sob o ta  
g . 7—15; K o lu m b a  — s o b o ta  g. 
i -—15; G r a n i to w a  — n ie d z ie la  g . 12— 
20; S t rz a ło  w s k a  — n ie d z ie la  g. 
7—15; E s k a d ro w a  —  c a łą  d o b ę ;  C u ­
k r o w a  — n ie d z ie la  g . 7—15; E s k a - 
d r o w a  — s o b o ta  g . 12—20; S o m o - 
s .e r r y  — c a łą  d o b ę ; K o p e r n ik a  — 
g . 8 —17.
D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W  (n ie d z ie la )  
A L .  W O J . P O L S K IE G O  52 -  g . 10— 
14; A L .  W Y Z W O L E N IA  37 — g. 
14—18.

M a r k o w s k ie g o  — g. 10— 18. 
G A L E R IA  — B R A M A  K R Ó L E W S K A
— o !- H o łd u  P ru s k ie g o  — „ O d  se ­
ra  d o  n ie s k o ń c z o n o ś c i, o d  n ie s k o ń ­
c z o n o ś c i d o  z e r a "  g. s2—18.
M U Z E A  w  s o b o tę  c z y n n e  w  g. 
18—18.

S Z P IT A L E
C H 1R . D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7 ; 
P O Ł O Ż N IC T W O  — P o m o rz a n y ; 
C H IR . D O R O S Ł Y C H  ~  U n i i  L u b e l­
s k ie j ;  W E W N . — R e jo n o w y . 
P R Z Y C H O D N IE
O L A  D Z IE C I -  u l. W o jc ie c h a  I  — 
g . 20—8 ; D L A  D O R O S Ł Y C H  -  s L  
J e d n o ś c i N a r o d o w e j :2 — g 19—7; 
S T O M A T O L O G IC Z N A  -  e i. J e d n o ­
śc i N a r o d o w e l iS — g *o —7: uL 
N a d  O d ra  &• % * —16
S O B O T A
C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7 ; 
P O Ł O Ż N IC T W O  -  Z d r o je ;  C H IR . 
D O R O S Ł Y C H  -  A r k o ń s k a ;  W E W N .
— R e jo n o w y .
P R Z Y C H O D N IE  te  sam e co w  p ią ­
te k .
N IE D Z IE L A
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l­
s k ie j  ( d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y Ż U R  O P A  
R Z E N IO W Y  -  W o jc ie c h a  7 ; P O ­
Ł O Ż N IC T W O  -  P o m o rz a n y ; C H .R . 
D O R O S Ł Y C H  -  K o le jo w y ;  W E W N .
— R e jo n o w y .
P R Z Y C H O D N IE  D Y Ż U R U J Ą C E
D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7 — c a łą  
o.obę; D O R O S Ł Y C H  — J e d n o ś c i N a ­
r o d o w e j 12 — c a łą  d o b ę ; S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  — J e d n o ś c i N a ro d o ­
w e j  i2  — c a łą  d o b ę ; N a d  O d rą  18
— c a łą  d o b ę  (w  ty m  g a b in e t za­
b ie g o w y ).
A P T E K I  ( p ią te k ,  s o b o ta  1 n ie d z ie la )  
J A G IE L L O Ń S K A  ł6a  (d o d . o d t r u t k i )  
te l.  371-55; M IC K IE W IC Z A  101 — 
teJ 730-44; S T O Ł C Z Y N . N a d  O d rą  
21 -  te l.  230-422; Z D R O J E  B a t. 
C h ło p s k ic h  54 — te l.  612-573. 
A P T E K I  c z y n n e w  s o b o tę  ja k  w  
k a ż d y  d z ie ń  ro b o c z y :
A L .  P IA S T Ó W  80 -  te l.  465-17; S I­
K O R S K IE G O  i *  — te l.  467-09; S T A ­
R Z Y Ń S K IE G O  i  -  te l.  450-91; R E W . 
P A Ź D Z IE R N IK O W E J  11 — te l.  22- 
26-29; P O W S T A Ń C Ó W  W L K P . — 
to l 82-12-68; O D Z IE Ż O W A  7/8 — 
te l.  23-09-43; S K O L W IN  — te l.  239- 
602, W IE L O  O W O  — te l.  S l-52-60; 
W IL L O W A  10 — te l.  420-75; P Ł O ­
N IĄ  — te l.  613-213; O S . S Ł O N E C Z ­
N E . R Y D L A  99 -  te l.  619-11«.
W  G O D Z . O D  8—15.30: 
N A R U S Z E W IC Z A  11 -  te l.  22-01-64; 
D U B O IS  1 -  te l.  832 41; K O M . P A ­
R Y S K IE J  48 — te l.  22-79-30; M .
B U C Z K A  35 -  te l.  366-70. 
IN F O R M A C J E

L U Z B A  Z D R O W IA  -  te l.  425 25 
446-46 — g . 7—16 (p ią te k  i  s o b o ta ) . 
O Ś R O D E K  D O S K O N A L E N IA  K A D R  
M E D Y C Z N Y C H  te ł.  777-60 -  g. 
6 -1 3 .
K O L E J O W A  -  te ł 935.
U l Ł U G O W A  te l 128-14 1 « 7 3 -1 5 -
g 9— 17 (p ią te k  i s o b o ta ) .
R U C H  S T A T K Ó W  -  te i.  918

P R O G R A M  I

15.10 R e d . s z k o ln a  z a p o w ia d a . 15.25 
N U R T  — C z ło w ie k , k t ó r y  p rz e s z e d ł 
c ię ż k ą  d ro g ę  o p ty m is ty .  18 K in o  w a 
s z y c h  r o d z ic ó w . 16.30 P ią te k  z  P a n ­
k r a c y m .  17 D z ie n n ik .  17.20 R ad ź . 
f i lm  d o k u m . „ P a m ię ć ” . 17-.45 A k t u a l  
n o ś c l A r te lu .  17.50 P r o g r a m  p u b l i ­
c y s ty c z n y . 18.40 R o ln ic z e  ro z m o w y . 
;8.50 D o b ra n o c . 19 P r o g r a m  o ś w ia to  
w y .  19.30 D z ie n n ik .  20 M o n it o r  R zą ­
d o w y .  20.30 F i lm  C S R S  „S tra s z n e  
s k u t k i  a w a r i i  te le w iz o r a ” . 22.10 
S w ja t  i  P o ls k a . 22.40 K r o n ik a  U n i ­
w e r s ja d y .  22.55 D z ie n n ik .

P R O G R A M  U

16.45 J ę z . f r a n c u s k i .  17.20 „ D r z w i  
d o  la s u ” . 17.50 T e a tr  „ K o b r a ”  — 
„ Ś m ie r ć  w  n a js z c z ę ś liw s z y m  d n iu ” .
18.45 O d p o w ia d a m y  na  l i s t y .  19 K r o ­
n ik a  ( lo k . ) .  19.30 D z ie n n ik .  20 P u ­
b l ic y s ty k a  k u l t u r a ln a .  20.40 P ią te k  
g m u z y k ą  — p rz e g lą d  b ie ż ą c y c h  
w y d a rz e ń  m u z y c z n y c h . W ie c z ó r  fil­
m o w y .  21.40 Ś w ia t  n a  m a ły m  e k r a ­
n ie .  22.05 A k tu a ln o ś c i  s p rz e d  la t .  
22.55 K o m e d ia  w ę g . „D a m a  z h a re ­
m u ” . 23 20 F i lm y  n a  d o b ra n o c ,

S O B O T A  
P R O G R A M  I

9. 8.30. 7 i  7.30 T T R . 1.30 T y d z ie ń  
n a  d z ia łc e . 9 S o b ó tk a . j0.30 S p o r ­
to w y  sp o só b  na  z im ę . 11 F i lm  r u m . 
„ W y p ra w a  p o  z ło to ” . 12.40 S p o r to w y  
spo sób  n a  z im ę  (2). 13 P o r a d n ik  r o i  
n ic z y .  13.30 Z d r o w ie .  14 „ 7  a n te n ” . 
i5  D z ie n n ik .  i5 . l5  K lu b  6 K o n ty n e n ­
tó w .  16 Z  p o ls k i  ro d e m . 16.30 C y r k i  
ś w ia ta . 17.40 O p o c z n o , i i .2 0  T r y b u n a  
p o s e ls k a . 18.50 D o b ra n o c . 19 S p o r t .
19.30 D z ie n n ik .  20.15 P r o g r a m  p u b l i ­
c y s ty c z n y .  20.45 60 m in u t  z p io s e n ­
k ą . 21.50 W ia d o m o ś c i s p o r to w e . 22.10 
D z ie n n ik .  22.30 F i lm  T V P  „ Ż y c ie  
K a m i la  K u r a n t a ”  (3).

P R O G R A M  U

6.30 D w ó jk a  d la  d r u g ie j  z m ia n y . 
;.a.30 N U R T  — J ę z . p o ls k i .  11 N U R T  
— P r o je k to w a n ie  i  w y k o n y w a n ie  
(U m ó w  w  s z k o le , j l .3 0  N U R T  — 
P ra s ty k a  d z is ia j.  12 Z e s p ó l „ D o m ”  
p rz e d s ta w ia .
S T U D IO  2
;4.05 In fo r m a to r  k u l t u r a ln y .  14.35 
M o to s p ra w y . 14.50 P io s e n k i z w a ­
sz y c h  l is tó w .  15.05 T e le k o n fe r e n - ja  
S tu d ia  i  — cz . '1 .  15.20 „P a r y s c y  
M o h ik a n ie ”  (3). 16.15 T e le k o n fe r e n -  
e ja  (2). 16.30 T e le - r a d io .  17 T e le k o n -  
fe re n c ja  (3). 17.15 C oś z „ S o n d y ” , 
i 7 35 P io s e n k i z w a s z y c h  l is tó w .  
)7.45 F i lm o te k a  N a ro d o w a  „ J a k  
ro z p ę ta łe m  d ru g ą  w o jn ę  ś w ia to w ą ”  
cz . 2 k o m e d i i  p o ls k ie j .  19 P ro g ra m  
lo k a ln y .  19.30 D z ie n n ik .  20.15 S tu d io  
2 (c d ) . 20.20 Z a t rz y m a n e  w  k a d rz e . 
20.40 G o ść  S tu d ia  2: S te fa n  Z acn . 
2 i T a je m n ic e  i  s e n s a c je  h is to r i i  
„ P r a w d z iw e  o b lic z e  D a n to n a ” . 21.20 
M u z y c z n e  fo r u m  „ R S C ” . 22.35 S p o rt 
w  S tu d iu  2,

N IE D Z IE L A  
P R O G R A M  I

fi. (.30 i  f  T T R . 7.20 N ow o cze sn o ść
w  d o m u  1 z a g ro d z ie . 8.20 T y d z ie ń . 
9 T e le ra n e k . 10.20 R e p o r ta ż . 10.40 
B u n s c h  — f i lm  b io g r a f ic z n y ,  11.30 Z  
ty g o d n ia  n a  ty d z ie ń .  12 W  p o łu d n ie  
s ta r t .  13 F e s t iw a l m u z y k i  S c h u m a n ­
na . 13.45 E r m ita ż .  14.15 K r a j  za m ia  
s te m . 14.45 „ P r z y g o d y  S in d b a d a ” . 
15.15 L o s o w a n ie  D u ż e g o  L o tk a .  15.30 
J u t r o  p o n ie d z ia łe k .  ;6  D z ie n n ik .
16.30 L e k s y k o n  p o ls k ie j  m u z y ­
k i  r o z r y w k o w e j .  17 S p o r t .  17.45 
P r o g r a m  p u b l ic y s ty c z n y  18 W ie ­
c z o r y n k a .  19.30 D z ie n n ik .  20.15 Ę ilm  
T V  w ł .  „ M a r t in  E d e n ” . 21.15 S p o rt. 
21.55 L is ta  p rz e b o jó w . 22.25 P a g a rt 
p rz e d s ta w ia

P R O G R A M  U

3.45 T e a t r  T V  . .K o c h a n k o w ie  z W e­
r o n y ” . 11.05 „ M a r t in  E d e n ”  (w e rs ja  
d la  n ie s ły s z ą c y c h ).  12 R e fo rm a  do 
s ta rc ie .  13 P r o g r a m  w o js k o w y .  13.30 
im io n a  u l ic  — u l .  K o p e r n ik a  ( lo k .)  
14 S p o tk a n ia .
S T U D IO  2; 14.40 D z ie ń  w  M uze u m  
N a r o d o w y m . 15 G o ś c ie  S tu d ia  — 
o  p lo tc e . 15.10 K in o - O k o .  16 l  17.30

D z ie ń  w  M u z e u m  N a r o d o w y m . 17 45 
13.45, 20.20 O  p lo tc e . 16.30 W ie lk a  
G r a .  IC P ro g ra m  r o z r y w k o w y  „ W in  
g ł ” . 19 A U T .  19,30 D z ie n n ik .  20.35 
S p o r t .  21.10 „ P r a w o  be z  t o g i ” . 21.30 
F i lm  T V P  „ D o m ” . 23 D z ie n n ik .  23.10 
Z e s p ó ł „ W r a k ” .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

16.25 G o d z in a  d la  ro d z ic ó w .  17.15 
W id o w is k o  d la  d z ie c i.  i7.40 O m ó ­
w ie n ie  p ro g r a m u .  18 S p a r ta k ia d a  
m ło d z ie ż o w a . 19 P t a k i  n a s z y c h  je -  
z ic r  ł  r z e k .  19.30 K r o n ik a .  20 F i lm  
k a n a d .  „ W a lk a ” . 20.50 F i lm  ra d ź . 
„ B a b e k ” . 23 K r o n ik a .  23.10 P rz e ­
b o je .  24 W ia d o m o ś c i.
S O B O T A
7 55 J ę z . r o s y js k i .  9.25 K r o n ik a .  10 
P r o g r a m  d la  d z ie c i.  10.30 F i lm  
„ B a b e k ” . 12.40 W ia d o m o ś c i.  12.45 
M a g a z y n  k u l t u r a ln y .  13.15 „ P r z e r w a  
w  p o d r ó ż y " .  i3.45 W ia d o m o ś c i. i3.5$ 
R o z m a ito ś c i. 15.20 R e p . „ O d  b u r le ­
s k i  d o  syn a  c y g a ń s k ie g o ” . 14 P r o ­
g ra m  r o z r y w k o w y .  17 S p o r t .  19 F i lm  
T V  „ D o m in ie ”  (4). 19.30 K r o n ik a .  
20 R o z m a ito ś c i. 22 K r o n ik a .  22.15 
F u m  a n g . „ S p r a w a  W in s io w ó w " ,  
23.55 W ia d o m o ś c i.
N IE D Z IE L A
9.25 K r o n ik a .  10 P r o g r a m  r o z r y w k o ­
w y .  11 P io s e n k i ze s c e n y . 11.55 R o ­
ś l in y  d o n ic z k o w e . i2.05 P r z y  p u lp i ­
c ie  V a c ła w  N e u m a n n . ¡2.50 K r o n i ­
k a .  14.30 „ N ie b ie s k ie  o k n e " .  1S.30 
G ra  n a  d w ie  l a l k i  i  d w ó c h  c lo w ­
n ó w . iS  K o n c e r t  ż y c z e ń . 17 W ia d o ­
m o ś c i. 17.05 S p o r t .  19.30 K r o n ik a .  20 
„ D ia b e ls k i  k r ą g ” . 22.15 K ro -n ik a . 
23 30 S ły n p e  k o n c e r ty  na  o b ó j ;2).

P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I: 14. 15, 1«. 17. I I ,  19, 
20. 22. 23.
14.50 W ie rs z e  S y łv i l  P la th .  15.10 S tu  
d io  M ło d y c h . 16.05 M u z y k a  i  A k t u a i  
n o ś c i. 16.40 S p o d  z n a k u  P o l ih y m n i i .  
17.10 P a n o ra m a  ś w ia ta . 17.20 K a m e r -  
to n .  18.05 M a g . m o r s k i .  18.30 A B C  
p io s e n k i.  18.50 „ S z k a r ła t n y  k r z e w " .  
19.30 Z  n a sze j fo n o te k l .  20.05 K o n ­
c e r t  ż y c z e ń . 22.30 J u t r o  w  m o n o  % 
w  s te re o . 22.40 N a jc ie k a w s z e  w y d a ­
r z e n ia . 23.10 P a n o ra m a  ś w ia ta .  23.30 
Z b l iż e n ia .  23.50 J a z z o w a  d o b ra n o c ­
k a .
P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I: 15.30. 21.30, 23.45. 
15.15 Z e s p o ły  z ta m t y c h  la t .  25-48 
L u d z ie  i  i c h  p a s je . 18 M u z y c z n e  
in te rm e z z o . 18.10 D z iś  p y ta n ie ,  d z iś  
o d p o w ie d ź . 17 N a s z  d o m  i  m y .  17 30 
P rz e g lą d  p u b l ic y s ty c z n y .  18.30 S p ra ­
w y  c o d z ie n n e . 19 K o m p o z y to r  t y ­
g o d n ia . 19.35 S w ła t  b a ś n i.  20 W  m u ­
z y c z n y m  d ia lo g u .  20.45 Ję z . a n g ie l­
s k i.  21 W ie c z o rn a  a n te n a . 21 .(*5 N a ­
g r a n ie  w ie c z o ru . 21.16 K lu b  D o b re j 
K s ią ż k i.  21.40 K o n c e r t  l i r y c z n y .  
22 W ie ś c i.  22.30 Ś w ia t  m u z y k i  w s p ó ł 
czesneJ. 23.50 S e n te n c je  w ie c z o ru . 
P R O G R A M  I I I
14 A r c y d z ie ła  d a w n e j m u z y k i .  15.CS 
W s z y s tk o  o  s p o rc ie . 15.30 Z  m o je j

Sł y t o t e k ł .  18 Z a p ra s z a m y  do  T r ó j -  
1. 17.30 P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h . 

19 C o d z ie n n ie  p o w ie ś ć . 19.30 M a ła  
w ie c z o rn a  s u ita .  20 In te r r a d io .  20.40 
K a r ie r a  z a ś c ia n k a  w  l i te r a tu r z e .  21 
W  k r ę g u  b a l la d y .  21.30 Ib n  H a z m . 
21.45 G o d z in a  Jazzu . 23 Z a p ra s z a ­
m y  d o  T r ó jk i .
P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: 15. 17, 1». 22.30.
15.30 P o p o łu d n ie  m e lo m a n a . 17.20 
S z c z e c iń s k ie  n a g ra n ia . 17.40 A k c ja  
!8  M iło ś n ik o m  m u z y k i  k la s y c z n e j.  
18.30 C zy  zna sz  tę  k s ią ż k ę . 19.05 K ia  
s y c y  m u z y k i  r o z r y w k o w e j.  19.30 W ie  
c ż ó r  w  f i lh a r m o n i i .  2 i K lu b  S te ­
re o . 22.40 S a m u e l B e c k e t t .  23.30 
G ło s y , in s t r u m e n ty ,  n a s tro je .

S O B O T A  
P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 7, 8. 9. 11, 12.05. 13. 
14. 16, 17. 18. 19. 20, 22. 23.
7.17 M u z y k a  na  d z ie ń  d o b r y .  7.38 
P rz e g lą d  p ra s y . 8.15 O b s e rw a c je . 
8 45 Ż o łn ie r s k i  k w a d ra n s . 9 C z te ry  
p o r y  r o k u .  10.30 „ T a r a p a ty  d z ie in e -  
gr ż o łn ie rz a  S z w e jk a ” . 11.05 K o n ­
c e r t  p rz e d  h e jn a łe m . 12.45 R o ln ic z y  
k w a d ra n s .  13.20 R o z m o w y  z m u z y ­
k a n ta m i.  13.40 Ś p ie w a  S te fa n  Z a c h  
13.55 S tu d io  R e la k s . 14.05 S ce na  i  
f i lm .  14.50 W ie rs z e  S y lv i i  P la th .  ,5 
T e a tr  d la  M ło d z ie ż y . 16.05 M u z y k a  
i A k tu a ln o ś c i.  16.40 P o Lsk ie  p ie ś n i 
i  m e lo d ie . 17.10 P a n o ra m a  ś w ia ta . 
.7.20 L is ta  p rz e b o jó w . 18.05 R e f le k ­
s je . 18.30 A B C  p io s e n k i.  18.50 „ S z l ta r  
I s tn y  k r z e w ” . 19.30 Z  n a s z e j fo n o -  
t e k i .  20.05 D o m  z o p ó ź n io n y m  za ­
p ło n e m . 21.10 W ie lk ie  d z ie ła , w ie l ­
c y  w y k o n a w c y .  22.30 R a d io w y  T y ­
g o d n ik  K u l t u r a ln y .  23.10 T y d z ie ń  w  
ś w ie c ie .  23.30 S ie d e m  d n i  w  m o n o  

w  s te re o .

P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I: 7.30, 8.45. 9.39. 11.30. 
:3.30. 15.30. *1.30. 23.45.
9 P o ls k a  i  ś w ia t .  9.35 L u d z ie , e p o k i,  
o b y c z a je . U .35 K o m e n ta r z .  11.40 H is *  
p a ń s k ie  g i t a r y .  12.05 Z  a r c h iw u m  
m u z y k i  r o z r y w k o w e j.  12.30 P is a rz  
n a  c e n z u r o w a n y m . 13 M u z y c z n e  w i-  
zv tó w k l .  13.35 Ż e w s i 1 o  w s i. 13.50 
F o n o te k a  f o lk lo r u .  14 A lb u m  o p e ­
r o w y .  14.30 . .P ra w o  je s ie n i” . 14.50 
N a g ra n ia  n o w e  l  n a jn o w s z e . 15.35 
S ta re  cza rd a s z e . 6 M a g . n a s to la t ­
k ó w .  16.20 D ro g i  p o z n a n ia . 16.45 
N o w y  k o d e k s  d r o g o w y .  17 N a s *

d c m  l  m y .  17.30 Z d a n ie m  k o re s p o n  
d s m tó w . 17.45 P rz e g lą d  p u b l ic y s ty c z ­
n y .  18.55 O d p o w ie d z i na  l i s t y .  19 
„ M a ty s ia k o w ie ” . 19.35 „ S u p e łe k ” , 
20 K o m p o z y to r  t y g o d n ia .  20.30 S p ie -  
v :a n e  s t r o f y  — A d a m  A s n y k .  20.45 
J ę z . f r a n c u s k i .  21 W ie c z o rn a  a n te ­
n a . 21.05 N a g ra n ie  w ie c z o ru . 21.1S 
K lu b  D o b re j  K s ią ż k i.  21.40 W o k a ­
l iś c i  ja z z o w i.  22 M ó w i P ra g a . 22.30 
M o je  m u z y c z n e  fa s c y n a c je . 23 P o ­
e z ja  na  d o b ra n o c . 23.03 M u z y c z n a  
g a le r ia  D w ó jk i .  23.50 S e n te n c je  w ie -  
c z o ru .

P R O G R A M  I I I
8.15 P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h  9.54 
. .W ita jc ie  w  C ię ż k ic h  C za sa ch ” . 10 
M e lo d ia  p r z y p o m n i c i  f i l m .  10.30 
C o d z ie n n ie  p o w ie ś ć , l i  Z  a lb u m u  
k la s y k i  ja z z o w e j.  11.30 „ N ie  c z y ta ­
l iś c ie . . . ”  11.45 W  to n a c j i  T r ó j k i .  13 
P o ra  k w ie c is ty c h  s u k ie n . 13.10 W a ­
r ia c je  na  te m a t.  14 A r c y d z ie ła  da  w  
n e j m u z y k i  p o ls k ie j .  15.05 G d y  s ię  
r . io w l  K o rs y k a .  15.25 W s z y s tk ie  d r o ­
g i p ro w a d z ą  d o  N a s h v lH e . 1« Z a ­
p ra s z a m y  d o  T r ó jk i .  17.30 P o l i t y ­
k a  d la  w s z y s tk ic h .  IS P a m ię tn ik  po 
u f n y .  19.30 M a ła  . w ie c z o rn a  s u ita .  
19.50 „ W i t a jc ie  w  C ię ż k ic h  C za­
sa ch ” . 20 L is ta  p rz e b o jó w ,  22 T e ­
a t r z y k  Z ie lo n e  O k o . 22.33 „ F r u w a ­
ją c e  p ła t k i ” . *3 Z a p ra s z a m y  ds 
T r ó jk i .  23.55 P ó łn o c  p o e tó w .

P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: i ,  i ł .  15. 17. 1*.
22.30.
7.45 „W a rs z a w a  da  s ię  l u b ić " .  » Po 
r a n n a  se re n a d a . 8.05 P rz e d p o łu d n ie  
*  k la s y k a m i w ie d e ń s k im i.  10 Z  m u  
z y c z n y c h  n a g ra ń  b r a tn ic h  r a d io fo ­
n i i .  11 P r a w ie  c a ła  ja s k ra w o ś ć . i l .3 0  
M a g a z y n  R e d a k c j i  M u z y k i  L u d o ­
w e j ,  12.05 C o  Jest g ra n e ?  13 S z k o ­
ła  i  d o m . 13.25 K o n c e r t  p ro m e n a -  
d o w y .  13.45 K w a d r a n s  l i t e r a c k i .  14 
Ż y c ie  d la  ś m ie c h u . 14.30 C o Jest

f  ra n e ?  — O d p o w ie d z i.  15.05 M o n ta *  
i t e r a c k i.  15.30 P o p o łu d n ie  m e lo m a ­

n a . 17.20 M ię d z y  n a m i s łu c h a c z a m i. 
18 Z e  ś w ia to w e j  e s t ra d y . 18.30 T e a tr  
P o e z ji,,  19.05 C o  Jest g ra n e ?  Î9.30 
W ie c z ó r  w  f i lh a r m o n i i .  28.30 M e ­
d iu m . 21 i  22.40 K lu b  S te re o .

N IE D Z IE L A  
P R O G R A M  t
W IA D O M O Ś C I: t .  8. »-03, U .  14. ,8. 
1?. 23.
T.S0 M o s k w a  z m e lo d ią  1 p io s e n k ą . 
8.35 P rz e g lą d  ty g o d n ik ó w .  9.05 M a g , 
w o js k o w y .  10.03 P rz e b o je  p r z y ja ­
c ió ł.  10.30 T e a t r  d la  D z ie c i „G o ś ć  
z  P o c ie s z e k ” . 11-05 P o ra n e k  *  W ie ­
s ła w e m  O c h m a n e m . 13 S ły n n i  w i r ­
tu o z i.  13.35 C z ło w ie k  i  ś ro d o w is k o . 
13.45 P u b l ic y s ty k a .  14.05 p rz e g lą d  ty  
g o d n ik ó w .  14.30 Z  d a la  o d  u ta r ty c h  
s z la k ó w . 15 T e a tr  B r e c h ta . 15.25 
S ia d e m  n a s z y c h  in te r w e n c j i .  15.30 
K a le jd o s k o p  n a u k i .  16.05 H is to r ia  i  
w s p ó łc z e s n o ś ć . ¡8.35 K o n c e r t  ż y c z e ń . 
17.20 K a m e r to n .  18.05 M e r k u r iu s z  
r z ą d o w y . 18.30 F o n o te k a  p o ls k a . 20 
K o n c e r t  ż y c z e ń . 21.10 W ie lk ie  d z ie ­
li®, w ie lc y  w y k o n a w c y .  22 T e a tr  P R  
„M e d e a " ,  *3,10 R y tm .  ta n ie c  i  p io ­
se n ka .

P R O G R A M  O
W IA D O M O Ś C I: t „  10.30. J4.36. 1«.30. 
20JO, 23.50.
7.40 P o z n a ń s k ie  S tu d io  N a g ra ń , t . i 8 
F e l ie to n  l i t e r a c k i .  8.41 B a ro k o w e  
m u z y k o w a n ie .  8 T ra n s m is ja  m szy  
r z y m s k o k a to l ic k ie j .  10 R e c ita l o r ­
g a n o w y . 10.35 M u z y k a  i  z ło ś l iw o ś c i,  
11.15 M a g . R o z g ło ś n i H a r c e r s k ie j .  
12.05 M u z y c z n a  D w ó jk a .  12.30 
T e a tr  P R  „ C ie m n a  p o tę g a ” . 14 M u ­
z y k a  s  e k r a n ó w .  i4.35 S ły n n e  g ło ­
sy — S te fa n ia  W o y to w ic * .  15 „S ą  
rz e c z y  n a  n ie b ie  i  Z ie m i” . ;5.3G M i­
s tr z o w s k ie  In te r p re ta c je  C h o p in a . 
16 M a g a z y n  n a s to la tk ó w .  16.35 R oz­
m a ito ś c i r o z r y w k o w e .  18 W  k r ę g u  
s ta ro ż y tn y c h  m itó w .  13.30 M in ia tu ­
r y  in s t r u m e n ta ln e .  18.45 W o js k o , 
s tra te g ia , o b ro n n o ś ć . 19 R a d io la ta r -  
n ia . 19JO Ś w ia t  b a ś n i. 20 K o m p o z y  
t o r  t y g o d n ia .  20.35 K o m e n ta r z .  20.40 
P io s e n k i z m a łe j  s c e n y . 21 A lm a ­
n a c h  R e d a k c j i  L i t e r a c k ie j .  *5 ¡10 
m in u t  z  ja z z e m  i  p io s e n k ą .

P R O G R A M  I I I

3.10 N asze  ty p y .  8-30 K o m u  p io ­
sen kę?  9.05 P a n o ra m a  f i lm o w a .  1® 
N ie c h  g ra  m u z y k a . 11 M is ja  w  
G d a ń s k u . 11.30 N ie d z ie la  ze s w in ­
g o m .  12 R e c ita l E . In d i jc a .  13.05 N *  
w s i n ie d z ie la .  13.20 D re s z c z o w ie c . 
14 A  p ro p o s . 14.50 O d k u rz o n e  p rz e ­
b o je . 15.20 Ż y c ie  na g o rą c o . 16 P o ­
w ię k s z e n ie . 16.30 N ie d z ie la  ze s w in ­
g ie m . 17.15 S z k o ła  r e to ró w .  17.57 
N ie d z ie la  ze s w in g ie m . 18.15 P r y w a t  
n ie  u  J e rz e g o  A d a m s k ie g o . 18.38 
R a d io  w  s a m o c h o d z ie . 19.30 Z o f ia -  
N a łk o w s k a  — K o b ie ta  p r y w a tn a .  20 
Z  d z ie jó w  T e a tr u  W ie lk ie g o .  * 1.08 
K a m ie ń  f i lo z o f ic z n y .  *1.15 M u z y c z ­
ne  p o r t r e ty .  22.05 S tu d io  T e a tra ln e . 
23 08 Z a p ra s z a m y  do  T r ó jk i .  *8 58 
p ó łn o c  p o e tó w .

P R O G R A M  IV

W IA D O M O Ś C I: 12. 17. 22.
1.25 P o ra n e k  z M u z a m i. 10 Ze s k a rb  
ca m u z y k i  b a r o k u .  10.30 C h o p in ia -  
na  z p ły t .  11 P io s e n k a rs k ie  p o w tó r ­
k i  1 p r e m ie ry .  i2.0S Z a k łó c e n ia  o d ­
b io ru .  13 M u z y k a  d la  k o le k c jo n e ­
r ó w .  14 T e a tr  d la  M ło d z ie ż y  S z k o l-  
ne  i  . .L a lk a ” . 15 O r k ie s t r a  P h i lh a r -  
m c,n ia  w  L o n d y n ie .  16 T e a tr  P R  
.O k r w a w io n y  p t a k ” . 17.05 K o n c e r t  
ż v c z e ń . 17.30 K o n c e r t  p o p o łu d n io w y .  
18 W ie c z ó r  w  o p e rz e  — G iu s e p p e  
V e rd i — o p e ra  „ M o c  o rze zn a  cze­
p ia ” . 21.15 P o r t r e t  p is a rz a  — M i­
c h a ł R u s in e k . 21.45 P o e c i p io s e n ­
k i .  22.20 P ły ta  d n ia  — „G o n e  t r o p -  
dg ” . 23 N o c n y  b lu e s .

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  -  d z ie n n ik  R S W  „ P r a s a - K s ią ż k a —R u c h ” . W Y D A W C A  s z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e . R E D A K C J A : p l .  H o łd u  P ru s k ie g o  8, 70-550 S zcze c in , 
s k r .  p o c z t. 70-925. R e d a g u je  k o le g iu m . T E L E F O N Y , c e n tr a la  430-21. s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41, s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21 dz . m ie js k i  462-35. dz . e k o n m n .-m o rs k i 
dz . s p o r to w y  379-50. d z . łą c z n o ś c i z C z y te ln ik a m i 450-21. O G Ł O S Z E N IA  p r z y jm u je  B iu r o  R e k la m  i  O g ło sze ń  70-550 S zc z e c in  p l.  H o łd u  P ra s k ie g o  8. te ł.  394-34; Z a  t re s c  i  t e r ­
m in  d r u k u  o g ło s z e ń  r e d a k c ja  n ie  p o n o s i o d p o w ie d z ia ln o ś c i.  P R E N U M E R A T A -  p r z e d s ię b io r s tw a .  In s ty tu c je ,  o rg a n iz a c je  s p o łe c z n o -p o l it y c z n e  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  w  m ie j ­
s c o w y c h  o d d z ia ła c h  R S W  „ P r a s a —K s ią ż k a —R u c h ”  w  m ie js c o w o ś c ia c h  zaś. w  k t ó r y c h  n ie  m a  o d d z ia łó w  — w  u rz ę d a c h  p o c z to w y c ł l  lu b  u  d o r ę c z y c ie l i ,  c z y te ln ic y  in d y w i ­
d u a ln i  o p ła c a ją  p r e n u m e ra tę  w y łą c z n ie  w  u rz ę d a c h , p o c z to w y c h  i  u  d o r ę c z y c ie ł i  na  r o k  n a s tę p n y , do  d n ia  10 m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p r e n u m e ra ty ,  na  p o z o s ta te  
w  te rm in a c h :  o d  25 lis to p a d a  n a  s ty c z e ń  I  k w a r ta ł .  L  p ó łro c z e  r o k u  n a s tę p n e g o  i  c a łv  o k re s  r o k u  b ie żą ce g o . C en a  p r e n u m e ra ty :  m ie s ię c z n a  d o  20 c z e rw c a  o r .  «7 u ,  a a  
i  U pca b r  109 z ł, za I I  k w a r ta ł  261 z ł.  za n a s tę p n e  k w a r t a ły  327, ze I I  p ó łro c z e  657 z ł.  N r  in d e k s u  35034. D r u k  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra f ic z n e . R 8
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Szlakiem szczecińskich stacji kolejowych

Przedsmak peryferii
S Z C Z E C IN , podobn ie  ja k  

w ie le  m ias t P o ls k i, pos ia ­
da s w o ją  obw odn icę  k o le ­
jo w ą . Jeszcze n ie  ta k  daw  
no tra sa  ta  n ie  m ia ła  zb y t 
w ie lk ie g o  znaczenia  d la  
m ieszkańców  nasze j a g lo ­
m e ra c ji.

T E R A Z , gdy k u rs u je  tęd y  — 
aż do T rze b ieży  —  szybka  ko ­
le jk a  e le k tryczn a , s y tu a c ja  po­
w in n a  u lec  ra d y k a ln e j zm ian ie . 
P rzed  p oc ią g ie m  s tanę ła  szan­
sa s tan ia  s ię  k o n k u re n c y jn y m  
ś ro d k ie m  k o m u n ik a c ji d la  a u ­
tob u sów  W P K M . M ożna to  
zresztą  dostrzec co ra n o  na 
n ie m a l w s z y s tk ic h  d w orcach  
k o le jo w y c h  m ias ta . W s iada ją  
ta m  b ow iem  spore  g ru p y  lu d z i 
z a tru d n ia n y c h  w  zak ładach  
p ra c y  p ó łn o cn e j części Szcze­
c ina .

D W O R Z E C  G Ł Ó W N Y : na 
p eron ach  3 1 4  —  skąd odcho­
dzą w a g o n y  t r a k c j i  e le k try c z ­
n e j —  jeszcze do p o łu d n ia  w i ­
dać ś la dy  porannego  pasażer­
sk iego  szczytu . R a m p y  o b fic ie  
zaśm iecone są z u ż y ty m i b ile ta -

PROSZĘ O GŁOS

Naciąganie pasażerów
Z W R A C A M  s ię  2 p ro ś b ą  o w y ­

ja ś n ie n ie  — n ie  t y l k o  m n ie , a le  i  
in n y m  o so b o m  u d a ją c y m  s ię  t a k ­
s ó w k a m i n a  W y s p ę  P u c k ą , c z y  n a ­
le ż y  o p ła c a ć  ta k ż e  k u r s  p o w ro tn y ?  
O s ta tn io  b o w ie m  Je ch a łe m  ta k s ó w ­
k ą  z u l ic y  B o g u s ła w a  na  W y s p ę  
P u c k ą  i  k ie r o w c a  z a ż ą d a ł t a k ie j  
o p ła ty  za p o w ró t .  P rz e ja z d  k o s z ­
to w a ł  m n ie  w  s u m ie  132 z ł.  W y ­
d a je  m i  s ię . że je s t  to  n a c ią g a n ie

fia s a ż e ró w ; n ie  k a ż d e m u  s ię  p rz e ­
r w a ,  a  je ż e l i  ju ż  k o r z y s ta  s ię  2 

u s łu g  ta k s ó w e k  t o  t y l k o  d la te g o , 
że z a c h o d z i » i ln a  k o n ie c z n o ś ć .

(N a z w is k o  i  a d re s  zn a n e  
r e d a k c j i )

O D  R E D . Z a s ię g n ę liś m y  na  te n  
te m a t  I n fo r m a c j i  w  W o je w ó d z k im  
Z rz e s z e n iu  P r y w a tn e g o  H a n d lu  i  
U s łu g . O k a z a ło  s ię , te  ż ą d a n ie  k ie ­
r o w c y  o p ła ty  za p o w ró t  b y ło  n ie ­
u z a s a d n io n e . Z w ra c a m y  n a  t o  u w a ­
gę  w s z y s tk im  z a in te re s o w a n y m . W  
p r z y p a d k u  z a is tn ie n ia  p o d o b n y c h  
s y tu a c j i ,  n a le ż y  n a ty c h m ia s t  i n t e r ­
w e n io w a ć  w  z rz e s z e n iu .

m i W P K M , n ie d o p a łka m i, opa­
k o w a n ia m i po pap ie rosach . K o  
sze na o dp ad k i są zresztą  n a j­
częściej p rzepe łn ione . Pociąg 
od jeżdża jący s tąd  za trz y m u je  
s ię  następn ie  na s ta c j i T u rzyn .

C Z Y T E L N IC Y  dość często  s y g n a ­
l iz u ją  n a m  iż  na  ty m  w ła ś n ie  
p r z y s ta n k u  k o le jo w y m  p ra w ie  za ­
w sze  p a n u je  s p o ry  b a ła g a n . T y m  
ra z e m  J e d n a k  nasz r e p o r te r  z o s ta ł 
do ść  m ile  z a s k o c z o n y . S c h lu d n ie  
u t r z y m a n e  p e r o n y , ' d o b rz e  o g rz a n a  
p o c z e k a ln ia , c z y n n a  ka sa  b i le to w a .  
N a w e t,  s a n i ta r ia t y  m ie szczą ce  s ię  w  
tu n e lu ,  o k a z a ły  s ię. n a d  p o d z iw  
c z y s te .

K o le jn a  pa u za  w  n a s z e j m ie js k ie j  
p o d ró ż y  w y p a d a  na  P o g o d n ie . T u  
n ie p r z y w y k ły m  d o  p o d ró ż y  tą  
tra s ą  z d a w a ć  s ię  m o że . iż  z n a le ź l i  
s ię  g d z ie ś  na  z a p a d łe j w s i, a  n ie  
w  c e n tr u m  S z c z e c in a . B u d y n e k  s ta  
c y jn y  p r z y p o m in a  c h y b a  t y l k o  s ta ­
r y  b u n k ie r .  N ie  m a  w  o g ó le  u b i ­
k a c j i .  p o c z e k a ln ia  p o z b a w io n a  je s t 
d r z w i ,  zaś w  o tw o r a c h  o k ie n n y c h  
t k w ią  — n ie  w ia d o m o  p o  c o  — 
je d y n ie  k r a t y .  W ia t r  ń u la  t u t a j  
j a k  c h ce .

S T A C J A  S Z C Z E C IN - Ł Ę K N O . O 
ta k im  lu k s u s ie  j a k  p o c z e k a ln ia  n ie  
m a  t u  n a w e t c o  m a r z y ć .  L u d z ie  
o c z e k u ją c y  na  p o c ią g  c h r o n ią  s ię  
w ię c  z a z w y c z a j p rz e d  d e szczem  t 
ś n ie g ie m  p o d  o k a p e m  c z e rw o n e g o  
b u d y n k u ,  w  k tó r y m  r e z y d u je  za ­
w ia d o w c a .  T e re n  w o k ó ł  — to  w e r ­
te p y  p o k r y te  lo d e m  i  ś n ie g ie m . 
Z g ro m a d z o n e  p rz e z  b u d o w la n y c h  
s to s y  p ły te k  c h o d n ik o w y c h  p o z w a ­
la ją  je d n a k  m ie ć  n a d z ie ję ,  że k ie ­
d y ś , p o  re m o n c ie ;-  b ę d z ie  m o ż n a  tu  
p rz e jś ć  n ie  n is z c z ą c  o b u w ia .

S Z C Z E C IN  -  N IE B U S Z E W O . 
Jest to  ju ż  n ieco b a rd z ie j ro z­
b ud ow an y  p rzys tan e k  k o le jo ­
w y . Zewsząd je d n a k  w y z ie ra  
a tm osfe ra  o d rap an ych  i  s m u t­
n ych  s ta c y je k  w ie js k ic h . Reszt­
k i  p la k a tó w  na  og łoszen iow ych  
tab lica ch , fu t r y n y  o k ie n n e  i 
p a ra p e ty  gęsto p o k ry te  ro z m a i­
ty m i n ap isa m i, b ęd ącym i „sza­
le to w ą  tw ó rczo śc ią ”  znudzo­
n ych  podróżnych .

K o le jn a  s tac ja  na nasze j t r a ­
s ie  to  D rze tow o. M im o  że w o ­
k ó ł g ó ru ją  now e b lo k i m iesz­
k a lne , s ta c y jk a  w y d a je  się być 
u s y tu o w an a  gdzieś na d z ik ic h  
po lach . P oczeka ln ia , k tó ra  — 
podobn ie  ja k  na P ogodn ie  —  
s ta ła  s ię  ju ż  też je d y n ie  w ia tą , 
n ie  sp e łn ia  oczyw iśc ie  s w o je j 
ro li.  W  b ezpańskim , ja k  się 
zda je , b u d y n k u  b y ły  k ie d y ś  sa­

n ita r ia ty .  Teraz, p rzez pozba­
w io n e  szyb okna , m ożna spo­
s trzec, że w e w n ą trz  w szystko  
niszczeje... N igdz ie  n ie  uda się 
też znaleźć choćby ty lk o  f ra g ­
m e n tó w  ro z k ła d u  ja zdy . P ero­
n y  i  do jśc ie  do p rz y s ta n k u  są 
m ocno oblodzone.

N A  D A L S Z E J  t r a s ie  d o  T rz e b ie ­
ży  z o b a c z y ć  m o ż e m y  k o le jn e  ta k ie  
o b r a z k i .  N asz  r e p o r te r  o d w ie d z ił  
je d n a k  ty m  ra z e m  je d y n ie  s ta c je  
u s y tu o w a n e  n a jb l iż e j  c e n tr u m  m ia ­
sta . R e f le k s ie  z t e j  p o d r ó ż y  -ą 
duść s m u tn e . P o d s ta w o w y  w n io s e k  
ja k i  s ię  n a s u w a , to  ta k i.  t e  je ś l i  
D O K P  n ie  s p o w o d u je  z a s p o k o je n ia  
na  m ie js k ic h  p r z y s ta n k a c h  n a jb a r ­
d z ie j e le m e n ta r n y c h  p o trz e b  p a sa ­
ż e ró w , n ie  m a  n a w e t co m a rz y ć  o  
k o n k u r e n c y jn o ś c i  d la  W P K M . N a ­
w e t  je ś l i  na  m ie js k ą  o b w o d n ic ę  
w p u ś c im y  lu k s u s o w y  s u p e re k s o re s , 
lu d z ie  z a c z y n a ją c y  k a ż d y  d z ie ń  
s w o je j  p r a c y  od  p rz e m a rz n ię c ia  na 
p e r o n ie ,  b ę d ą  m ie l i  po d  a d re se m  
k o le ja r z y  je d y n ie .......... so c z y s te  s ło ­
w a ” ..............................................................(m o r)

Goście czechosłowaccy w Szczecinie

Otwarcie wystawy
W C Z O R A J  w  C zechosłow a­

c k im  O śro dku  K u l tu r y  i  In fo r ­
m a c ji w  z w ią z k u  z 35 roczn icą  
h is to ry c z n y c h  w yd a rze ń  lu to ­
w ych  o raz  p ow s ta n iem  L u d o w e j 
M i l ic j i ,  o d b y ła  s ię  k o n fe re n c ja  
prasow a oraz  o tw a rc ie  w y s ta w y  
pośw ięconej ty m  w yd a rzen io m . 
W sp o tka n iu  Obok p rz e d s ta w i­
c ie li p lacó w e k  k o n s u la rn y c h  w 1 

' S zczecin ie  u c ze s tn iczy li delega­
c i M i l ic j i  L u d o w e j CSRS w  o 
sobach: Z d cn ck  K lik a  —  nacze l­
n ik  S ztabu  P o lityczne go  L M  z 
M o ra w , M ilo s  N o vak  —  nacze l­
n ik  L M  z C heb i K a re ł M a re k  
ró w n ie ż  z Cheb.

K ie ro w n ik  ośrodka  M iro s ła w  
H o ry c h  p rz e d s ta w ił p rz y c z y n y  
re w o lu c y jn y c h  w yd a rze ń  lu to ­
w ych , a na ic h  t le  p ow s ta n ie  i

dz ia ła lność  M i l ic j i  L u d o w e j w  
C zechosłow acji.

W  s a li e k s p o z y c y jn e j p oka ­
zano k ilk a d z ie s ią t fo to g ra m ó w  
o b ra z u ją c y c h  budow ę  p ań s tw o ­
w o śc i naszych sąsiadów  po Tl 
w o jn ie  św ia to w e j. Zachęcam y do 
o dw ied ze n ia  w y s ta w y .

Koncert kameralny
w Zamku

W  N IE D Z IE L Ę  o godz. 18 od­
będzie się w  Z a m k u  in te re s u ­
ją c y  k o n c e rt k a m e ra ln y . U d z ia ł 
w  n im  wezm ą: Ja d w ig a  Rappe 
—  a lt ,  so lis tka  T e a tru  W ie lk ie ­
go, M a rc in  Z a le w s k i — lu tn ia  
renesansowa (rz a d k i dziś in s tru  
m e n t o n ie z w y k ły m  b rz m ie ­
n iu ) , M a ja  N oskow ska  —  fo r te ­
p ian . S po tkan ie  p ro w a d z i Je rzy  
P ie ńkó w . W  p ro g ra m ie  —  d a w ­
na m u zyka  po lska  o raz  u tw o ry  
S chuberta , C hop ina , K a rło w ic z a  
i  S tra w iń sk ie g o .

(!)

Migawki handlowe

Popyt na nowalijki
▲ W Y G L Ą D A  na to, te  k ło ­

p o ty  z zakupem  o d p o w ie d n ie j 
ja k o ś c i p ieczyw a  p rzestaną 
w reszc ie  d oskw ie rać  k lie n to m . 
O to  b o w ie m  Z a k ła d y  P ie k a rn i­
cze za m ie rza ją  p ro du kow ać  
w ię c e j ch lcba  słodowego w  
w o rk a c h  z fo l i i .  C h le b  ta k  opa 
k o w a n y  d ługo  za chow u je  św ie ­
żość. Po p o łu d n iu  (a n ie  ty lk o  
rano) p o w in n y  być  ró w n ie ż  do­
stępne w  sk lepach  b u łk i.  Za­
in s ta lo w a n o  b ow iem  now ą  dzie  
la rk ę  do ciasta , k tó ra  n ie  po­
w in n a  się psuć ta k  często ja k  
poprzedn ia .

▲ N A  L IC Z E N IE  o dc ię tych  
ku po nó w  z k a r te k  re g la m e n ta - 
c y jn y c h  PSS „S p o łe m ”  w y d a je  
65 m ilio n ó w  z ł roczn ie . T y le  
w ynoszą  kosz ty  ro z licze ń  i  do­
k u m e n ta c ji ta lo n ó w  w y łą c z n ie  
w  sam ym  Szczecinie. Za tę  su­
m ę m ożna b y  w yb u d o w a ć  no­
w oczesny p a w ilo n  h a n d lo w y  o 
p o w ie rz c h n i 1000 m  k w .

A  D Z IE N N IE  w  naszym  
m ieśc ie  t ra f ia  do s iec i han d lo ­
w e j (n ie  ty lk o  C e n tra li R yb ­
n e j)  30 to n  ry b . Są to  przede 
w s z y s tk im  f i le ty ,  a także  g a r- 
m aże rka  ryb n a , t j .  ś ledzie  w  
o le ju , w  occie, po  ło w ic k u  
oraz sa ła tk a  ry b n a . P onadto  do 
p rz e tw ó rn i C R  t ra f ia  dzień w  
dzień 7 t  dorsza i  20 t  ś ledzi. 
Są one  ko nse rw o w a ne  so lą  po 
to , b y  zg rom adzić  o dp ow iedn ie  
zapasy i  p rz e tw o rz y ć  je  p rzed  
ś w ię ta m i w ie lk a n o c n y m i.

A N O W A L IJ K I  na ry n k u  
w a rz y w n y m  d op ie ro  się zaczę­
ły  i  ju ż  zapachn ia ło  w iosną  
Na ra z ie  d os ta w y sa ła ty  i  św ie  
żych  o g ó rk ó w  pochodzą w y łą ­
czn ie  ze s z k la rn i ąa G u m ie ń - 
cach. M im o  dość w y s o k ie j ce­
n y  ty c h  o s ta tn ich  (600 zł za

1 kg ) cieszą s ię  one znacznym  
p op y tem  i  h an d low cy  tw ie rd z ą , 
iż  m ożna by ich  sprzedać zna­
czn ie  w ię c e j n iż  ty lk o  300 kg  
( ty le  w y n o s i dz ienna „m oc  p ro ­
d u k c y jn a ”  s z k la rn i). P odobn ie  
m a się  sp raw a  z sa ła tą ; n ib y  
je s t —  sp rzeda je  s ię  średn io
2 tys. g łó w e k  dz ienn ie , a le  po­
sz łoby ponoć n aw e t 6 tys ię c y  
g łów ek . A pogeum  z b io ró w  do­
p ie ro  p rzed  nam i. (w ys)

K A M IE N N A  rzeźba na W a łach  C h robrego , p o k ry ta  śnieżną  
czapą, p re ze n tu je  się bardzo  o ryg in a ln ie ...

(F o to : Z 6 Jo d k o w s k ł)

Komunikat PEDiM-u
Z G O D N IE  z p o le c e n ie m  W y d z ia ­

łu  K o m u n ik a c j i  U M . z d n ie m  28 
b m . n a s tą p i z m ia n a  o r g a n iz a c j i  r u ­
c h u  n a  s k r z y ż o w a n iu  u l ic  B a ta l io ­
n ó w  C h ło p s k ic h  — L e s z c z y n o w a . 
Z m ia n a  p o le g a ć  b ę d z ie  n a  ty m .  że 
u l .  L e s z c z y n o w a  1 W a le c z n y c h  b ę d ą  
u l ic a m i g łó w n y m !,  a  u l .  B a ta lio n ó w  
C h ło p s k ic h  b ę d z ie  u l ic ą  p o d p o n ą d .  
K o w an ą .

INFORMATOR
H A N D E L ,  U S Ł U G I

W  S O B O T Ę , 26 b m . w s z y s tk ie  
s k le p y  o g ó ln o s p o ż y w c z e , p ie k a r n i ­
cze  i  n a b ia ło w e  c z y n n e  b ę d ą  od  
g o d z . 7 d o  18, s k le p  „ M a z u r e k ”  (a l. 
B u c z k a  21) od  8 d o  16; s k le p y  m ię -  
s n o - w ę d l in ia rs k ie ,  g a r m a ż e r y jn e  t 
d r o b ia r s k ie ,  w a rz y w n o -o w o c o w e  i 
s p o ż y w c z o - ro ln e  o d  9 d o  18; rybne-»  
C R  o d  13 d o  18 ( je d n o o s o b o w e  o d  
9.30 d o  17); c u k ie r n ie  p r y w a tn e  od  
10 d o  18. a p ie k a r n ie  p r y w a tn e  od  
g o d z . 6. S k le p y  b r a n ż y  p r z e m y s ło ­
w e j  w s z y s tk ie  c z y n n e  o d  11 d o  18, 
D T  „ C e n t r u m ”  — od  8.30 d o  19, 
k w ia c ia r n ie  o d  10 d o  18. K io s k i  
.R u c h u ”  —  n o r m a ln ie  j a k  w  k a ż d y  

d z ie ń  p o w s z e d n i.
Z a k ła d y  u s łu g o w e  c z y n n e  ja k  w  

k a ż d y  d z ie ń  p o w s z e d n i, z w y j ą t ­
k ie m  f r y z je r s k o - k o s m e ty c z n y c h
„ U r o d y ”  d y ż u r n y c h  c z y n n y c h  o d  g .
7 d o  14. S ta c je  b e n z y n o w e  C P N : 
c a łą  d o b ę  p r z y  u l .  u l .  M ic k ie w ic z a ,  
K a d łu b k a ,  E s k a d ro w e j,  K u  S ło ń c u  
i  C h o p in a ;  o d  7 d o  15 p r z y  1 M a ja  
i  G o le n io w s k ie j ;  od  12 d o  20 p r z y  
M a z u rs k ie j  i  S o m o s le r ry .  S ta c je  

o b s łu g i s a m o c h o d ó w  „ P o lm o z b y t ”

p r z y  u l .  P rz e s t rz e n n e j.  M ie s z k a  1. 
S m o la ń s k ie j i  B ia ło w ie s k ie j  c z y n ­
n e  o d  6 d o  14.

W  N IE D Z IE L Ę ,  27 b m . c z y n n e  
b ę d ą  D e lik a te s y  p r z y  a l .  W o js k a  
P o ls k ie g o  52 od  U) d o  14 i  a l .  W y ­
z w o le n ia  37 — od  14 d o  18;  s k le p y  
c u k ie rn ic z e  PSS „ S p o łe m ”  p r z y  u ł  
u l .  M ic k ie w ic z a  97. N ie p o d le g ło ś c i 
4. J a g ie l lo ń s k ie j  12. K r z y w o u s te g o  
65 i  W y z w o le n ia  58 o tw a r te  od  g . 
10 d o  10. s k le p  „ M a z u r e k ”  od  8 do  
16;  c ie k ie r n ie  p ry w a tn e  — o d  10 d o  
18. P u n k t -  s p rz e d a ż y  k w ia tó w  1 u -  
p o m in k ó w  „ W a rs ”  n a  D w o r c u  G ł.  
P K P  c z y n n y  od  g . 9 d o  24, k w ia c ia r  
n ie :  p r z y  a l.  W y z w o le n ia . ró g  P . 
S k a rg i o d  10 do  14, K r z y w o u s te g o  
5 i  M . B u c z k a  18 od  14 d o  18, M ie r  
n ic z e j w  D ą b iu  i  W y z w o le n ia  81 
od  9 d o  15, J a g ie l lo ń s k ie j p r z y  „ P la ­
ta n ie ”  o d  11 d o  17 1 p r z y  O b r .  S ta ­
l in g r a d u  20 od  10 d o  16. K io s k i  „ R u ­
c h u ”  — p o ło w a  s ta n u  s ie c i o tw a r ta  
o d  g . 8 d o  14; d y ż u r n e  d o  g o d z . 18.

Z a k ła d y  u s łu g o w e  f r y z je r s k o - k o -  
s m e ty c z n e  „ U r o d y ”  o r z y  h o te la c h  
„ G r y f ” . „ P ia s t ” . „ R e d a ”  o ra z  na  
D w o r c u  G ł.  P K P  c z y n n e  od  8 d o  
12; fo to g r a f ic z n e  „ F o to - S tu d io "  —

n a  in d y w id u a ln e  z a m ó w ie n ia  k l ie n ­
t ó w ;  p o m o c  d ro g o w a  P Z M o t .  ( te ł.  
981) c z y n n a  c a łą  d o b ę ; s ta c je  b e n ­
z e n o w e : c a łą  d o b ę  — ja k  w  so b o ­
tę . o d  g . 7 d o  15 p r z y  a l .  W o js k a  
P o ls k ie g o . S t r ż a ło  w s fc ie j i  C u k r o ­
w e j,  o d  g. 13 d o  20 p r z y  S ik o rs k ie ­
g o  5 G r a n i to w e j.

P O C Z T A

W  S O B O T Ę  c a łą  d o b ę  c z y n n y  
b ę d z ie  te le g r a f  i  te le fo n  p r z y  a l. 
N ie p o d le g ło ś c i 41/42 o ra z  U P T  Szcze 
c m  30 na  D w o r c u  G ł . ;  w  g o d z . od  
S d o  13 — p la c ó w k i  p r z y  U rz ę d a c h  
W o je w ó d z k im  i  M ie js k im :  w  go dz . 
o d  9 d o  14 p r z y  a l.  P ia s tó w , u l .  
S to łc z y ń s k ie j,  S z c z e c iń s k ie j.  M a ło ­
p o ls k ie j  17. w  Z a ło m  iu  i  w  P o l i ­
c a c h  p r z y  a l.  P ia s tó w  5. W s z y s tk ie  
p o z o s ta łe  n ie  w y m ie n io n e  w y ż e j u -  
r z ę d y  P T  c z y n n e  b ę d ą  w  g o d z . od  
8 d o  14. P la c ó w k a  w  s z p ita lu  p r z y  
u l .  A r k o ń s k ie j  b ę d z ie  n ie c z y n n a .

K O M U N IK A C J A

T R A M W A J E  i  a u to b u s y  w  s o b o tę  
k u r s o w a ć  b ę d ą  ja k  w  k a ż d y  d z ie ń  
p o w s z e d n i.

Z  p o w o d u  r o b ó t  s ie c io w y c h  w  n ie  
d z ie lę  w  g o d z . o d  !  d o  18 t r a m w a ­
je  l i n i i  n r  8 bę dą  k u r s o w a ły  z B a ­
s e n u  G ó rn ic z e g o  d o  G łę b o k ie g o , a 
o d c in e k  t r a s y  od  p i .  K o ś c iu s z k i d o  
G u m ie n ie c  b ę d ą  o b s łu g iw a ły  a u to ­
b u s y .

„Dzień otwartych koszar'*

12 Dywizja zaprasza
W  N A J B L IŻ S Z Ą  n ie d z ie lę ,  27 b m ., 

m ło d z ie ż  s z k ó ł p o d s ta w o w y c h  i  po ­
n a d p o d s ta w o w y c h  b ę d z ie  m o g ła  za ­
p o zn a ć  s ię  z ż o łn ie r s k im  ż y c ie m , 
p o z n a ć  u z b r o je n ie  i  w y p o s a ż e n i«  
L W P  a ta k ż e  z w ie d z ić  r e jo n y  za­
k w a te r o w a n ia .  D z ie ń  te n  o g ło s z o n o  
b o w ie m  w  J e d n o s tk a c h  i3  D y w iz j i  
Z m e c h a n iz o w a n e j im .  A r m i i  L u d o ­
w e j  „ D n ie m  o t w a r ty c h  k o s z a r ”-  i  
ż o łn ie rz e  w  g o d z . 10— 14 b ę d ą  o cze ­
k iw a ć  g o śc i.

„ D z ie ń  o t w a r ty c h  k o s z a r ”  o g ło ­
szo n o  ta k ż e  w  5 K o ło b rz e s k im  P u ł­
k u  Z m e c h a n iz o w a n y m . ( w i t )

Notatnik szczeciński
•  P A Ł A C  M ło d z ie ż y  za p rasza  

w s z y s tk ic h  c h ę tn y c h  d o  w z ię c ia  
u d z ia łu  w  im p r e z ie  k r a jo z n a w c z o -  
tu r y s t y c z n e j  po d  h a s łe m  „ S a n k a m i 
n a  s z cze c iń ską  „ G u b a łó w k ę ” . Z b ió r ­
k a  p r z y  I  p a w i lo n ie  o  g o d z . 9 (z 
s a n k a m i) .

$  K L U B  O s ie d lo w y  S S M  p r z y  
u l .  J o d ło w e j  1 o r g a n iz u je  w  sob o ­
tę  k u l ig  d la  d z ie c i w  N a d le ś n ic tw ie  
G łę b o k ie .  Z b ió r k a  k o ło  k lu b u  o  
g o d z . 9.45 z w ła s n y m i s a n k a m i i  
k ie łb a s k ą  na  o g n is k o . Z a p is y  w  
k lu b ie  d z iś  d o  g o d z . 20. W  p r z y ­
p a d k u  n ie s p r z y ja ją c e j  p o g o d y  — 
r a jd  p ie s z y .

•  K L U B  „ B o n  T o n ”  (a l.  W y ­
z w o le n ia  85) z a p ra sza  d 2 ie c i w  so­
b o tę  n a  im p re z ę  „ B a w  s ię  ra z e m  
z n a m i” . P o c z ą te k  o  g . 10.

•  A U T O M O B IL K L U B  S z c z e c iń s k i 
p rz e p ro w a d z a ć  b ę d z ie  d la  s w o ic h  
c z ło n k ó w  b e z p ła tn ą  d ia g n o s ty k ę  s i l ­
n ik ó w  w s z y s tk ic h  m a r e k  sa m o ch o ­
d ó w  w  s o b o tę  w  g o d z . o d  9 d o  14 
p iz y  a l .  P ia s tó w  20.

•  A M A T O R S K I T e a tr  M ło d z ie ż y  
p r z y  D K  „ H e tm a n ”  za p ra sza  na  
p o e z ję  E d g a ra  L e e  M a s te rs a  „ K a ż ­
d y  z nas w ś ró d  w a s ”  w  s o b o tę  o  
g o d z . 18. W s tę p  w o ln y .

•  A K A D E M IC K I  K lu b  T a ń ca  T o ­
w a rz y s k ie g o  Z S P  PS o r g a n iz u je  
s z k o le n io w y  t u r n ie j  ta ń c a  to w a ­
rz y s k ie g o  w  k la s ie  „ E ”  o ra z  „ D + C ”  
w  n ie d z ie lę  o  g o d z . 16 w  a u l i  L O  I 
p r z y  a l .  P ia s tó w  12.

•  S P O T K A N IE  z c y k lu  „ M u z e u m  
N a ro d o w e  p r e z e n tu je ”  o d b ę d z ie  się 
w  n ie d z ie lę  w  G a le r i i  S z tu k i  p rz y  
u l .  S ta r o m ły ń s k ie j  1. O  in s t r u m e n ­
ta c h  i  p o m o c a c h  n a w ig a c y jn y c h  
m ó w ić  b ę d z ie  m g r  M a c ie j S z u k a ła , 
P o c z ą te k  z- 16.30.

Kronika wypadków
D O  T R A G IC Z N E J  w  s k u tk a c h ' 

k r a k s y  d o sz ło  w c z o r a j o k o ło  g o d z . 
16.45 n a  u l .  Ł u b in o w e j.  K ie ro w a n y  
p rz e z  3 7 - le tn ie g o  S te fa n a  Z . sa m o ­
c h ó d  d o s ta w c z y  „ Z u k ”  n r  r e j .  S Z N  
7871, p o K o a iu ją e  z n a d m ie rn ą  p r ę d ­
k o ś c ią  l u k  je z d n i  w p a a ł w  p o ś liz g  
i  w y w r ó c ą  s ię  d o  g ó ry  k o ła m i.  W  
cza s ie  w y w r o tk i  k ie r o w c a  w y p a d ł 
z  k a b in y  i  z o s ta ł p r z y g n ie c io n y  
s k r z y n ią  p o ja z d u . S te fa n  Z . d o z n a ł 
g r o ź n y c n  o b ra ż e ń  i  w  d ro d z e  d o  
s z p ita la  z m a r ł  w  k a r e tc e  p o g o to ­
w ia  ra tu n k o w e g o .

N a  s k r z y ż o w a n iu  u l ic  O d rz a ń s k ie j 
i  D w o r c o w e j w  M o r y n iu ,  c ią g n ik  
„ U r s u s ”  S Z W  6738 k ie r o w a n y  p rz e z  
p i ja n e g o  ( ja k  w y n ik a  z u s ta le ń  
M O ) t r a k to r z y s tę  T a d e u sza  R ż .  zd e  
r z y ł  s ię  z in n y m  c ią g n ik ie m  te j  
s a m e j m a r k i ,  p ro w a d z o n y m  p rze z  
J e rz e g o  H .,  k t ó r y  d o z n a ł l e k k ic h  
o b ra ż e ń .

W  G r y f in ie  n a  u l. P o m o r s k ie j,  
„ W o łg a ”  S Z S  6186 k ie r o w a n a  p rz e z  
J ó z e fa  S . p o t r ą c i ła  k i lk u le t n ią  
d z ie w c z y n k ę , J o a n n ę  K _  k tó r a  
n ie s p o d z ie w a n ie  w b ie g ła  n a  je z d n ię  
zza s to ją c e g o  n a  p r z y s ta n k u  a u to ­
b u s u  W P K M . S k o ń c z y ło  s ię  na  
szczęśc ie  d r o b n y m i o b ra ż e n ia m i.

W  P O M IE S Z C Z E N IU  b iu r o w y m  
S z c z e c iń s k ie g o  P rz e d s ię b io rs w a  H o ­
d o w l i  R o ś lin  j  N a s ie n n ic tw a  p r z y  
u l .  M ic k ie w ic z a  41 w y b u c h ł  w c z o ­
r a j  { a n o  p o ż a r  — s p ło n i ły  m e b le  
b iu ro w e ,  U ra n y ,  z a s ło n y  a ta k ż e .«  
k o z a c z k i 1 to re b k a  je a n e j  z p ra ­
c o w n ic .  P e rs o n e l b iu ra  u g a s i ł  p o ­
ż a r  p rz e d  p r z y b y c ie m  s tr a ż y .  S t ra ­
t y  — 30 ty s .  z ł .

D Z lS  w  g o d z . 4.45—-5.45 t r a m w a je  
l i n i i  „ 7 ”  i  „ 8 ”  n ie  m o g ły  k u r s o ­
w a ć  w  k ie r u n k u  p o r tu  — - na  M oś­
c ie  D łu g im  u le g ła  u s z k o d z e n iu  s ieć  
t r a k c y jn a .  N a  szczęśc ie  W P K M  d y s  
p o n u je  w y s ta rc z a ją c ą  i lo ś c ią  a u to ­
b u s ó w  i  d o  c h w i l i  u s u n ię c ia  a w a ­
r i i  p o m ię d z y  B r a m ą  P o r to w ą  a 
p o r te m  k u r s o w a ło  aż  16 w o z ó w .
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